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Wychodzi codziennie o godzinie 4 po południu 
z wyjątkiem świąt i niedziel.

Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 5 centów, 
pocztą 7 centów. — Biuro Rednkcyi i Administraeyi 
ulica Wałowa nr. 29. — Listy należy frankować. — 
Reklamacye otwarte wolne od opłaty.

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 z ł., półrocznie 8 z ł., kwartalnie 4 z ł . , m ie­
sięcznic 1 zł. 35 ct. W miejscu rocznie 12 zł., półrocznie 6 zł., kwartalnie 3 zł., miesięcznie 1 zł.

P r z e w o d n i k  n a u k o w y  i l i t e r a c k i ,  dodatek iniesięe.ny do „ G a z e t y  L w o w s k i e j "  
otrzymują cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do 
końca czerwca lub od 1 lipca do końca grudnia, ówieróroczni zaś i miesięczni za dopłatą, pierwsi 75 ct., 
drudzy 30 ct. — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje * zł.

Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 centów 
kilkurazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza.

Inseraty przyjmują w Austryi i Niemczech 
wszystkie agencye anonsów ; we Francyi w Paryżu 
wyłącznie agencya p. A d a m a ,  Rue Clement 4.

Zaproszenie do przedpłaty.

Przedpłata na „Gazetę Lwowską “ 
wynosi za drugie ówierćrocze w mi ej- 
s c u  3 zŁ, pocztą 4 zł.; za miesięc 
kwiecień w m i e j s c u  1 zł., pocztą 
1 zł. 85 ct, —  Z „Przewodnikiem1' za 
drugie ówierćrocze w m i e j s c u  8 zł. 
75 ct., pocztą 4 zł. 75 ct.; na mie­
siąc kwiecień w m i e j s c u  1 zł. 30 ct. 
pocztą 1 zł. 65 ct. — Prenumeratę 
przyjmuje się tylko od 1 lub 16 każ­
dego miesiąca.

CZIjSO URZIjDOWA
Z Najwyższego rozporządzenia noszona 

będzie po ś. p. Jego Królewskiej Wysoko­
ści L e o o b l d z i e  Jerzym Dunkanie Alber­
cie księe, A l b a n y ,  księciu W i e l k i e j  
B r y t a n i i  i I r l a n d y i ,  księciu Saskim, 
żałoba dw.jrska, od wtorku dnia i kwietnia 
b. r. począwszy, przez s z e ś ć  dni bez zmia­
ny, aż włącznie do 6 kwietnia.

jego f es. i król. Apostolska Mość 
raczył Najwyższym , własnoręcznie podpisa­
nym dyplomem radcy rządowemu i profeso­
rowi uniwersytetu w Pradze dr. Józefowi 
M a s c h k a ,  jako kawalerowi orderu żela­
znej korony trzeciej klasy w myśl statutów 
orderu nadać najmiłościwiej stan szlachecki.

Jego ces. i król. Apostolska Mość 
raczył Najwyższem postanowieniem z dnia 
19 marca b. r. prywatnego docenta dr. Lon­
gina F e i g l a  zamianować najmiłościwiej 
nadzwyczajnym profesorem medycyny sądo­
wej c. k. uniwersytetu lwowskiego.

Obwieszczenie.
Tegoroczne wiosenne premiowanie koni 

odbędzie się: W Stanisławowie dnia 8 kwie­
tn ia; w Tarnopolu dnia 16 kw ietnia; w Rze­
szowie dnia 23 kw ietn ia ; w Mościskach 
dnia 25 kwietnia ; w Tarnowie dnia 28 kwie­
tnia 1884 w połączeniu, z wiosennemi ja r ­
markami na kon ie; w Jarosławiu dnia 28 
maja 1884 w połączeniu z przeglądową wy­
stawą bydła i k o n i; w Wieliczce dnia 1 
czerwca 1884. _

W każdej z pomienionych powyżej 
miejscowości będą premiowane klacze w 
kraju chowane bez różnicy pochodzenia, a 
to : a) klacze czteroletnie i starsze ze źre­
biętami, b) klacze dwuletnie, c) klacze je ­
dnoroczne.

W każdej z wymienionych pod a, b i c 
kategoryj rozdane będą: jedna nagroda pie­
niężna 30 z ł r ,  jedna 25 złr. i jedna 15 złr.

Właściciel premiowanej klaczy, zrze­
kający się nagrody pieniężnej, otrzyma za 
nagrodę pierwszej klasy inedal srebrny, za 
nagrodę drugiej klasy medal bronzowy, za 
nagrodę zaś trzeciej klasy dyplom honoro­
wy z certyfikatem.

W arunki:
1. Klacze (pełnoletnie ze źrebiętami) 

muszą być komisy i na placu premiowania 
przedstawione, dobrze odżywione i staran­
nie hodowane, źrebię tegoroczne uznane za 
udatne, klacze zaś rokować, iż pozostaną 
a względnie będą z czasem dobremi ma­
tkami.

2. Przy klaczach pełnoletnich, pocho­
dzenie źrebięcia od ogiera rządowego, licen- 
cyonowanego prywatnego, lub własnego, 
musi być udowodnione kartą stanowienia, 
lub w inny sp ;sób wiarogodny.

3. Klacze pełnoletnie jeszcze od czasu 
pizod oźrebieniem , dwulatki od roku a je ­
dnoroczne od urodzenia, muszą być własno­
ścią ubiegającego się o nagrodę, co udowo­
dnić należy potwierdzonem przez dotyczą­
ce Starostwo świadectwem Zwierzchności 
gminnej.

4 Właściciel premiowanej klaczy zobo­
wiąże się deklaracyą pisem ną, iż klacz tę 
jeszcze przez rok cały zatrzyma wo własnej 
hodowli, lub w przeciwnym razie zwróci 
otrzymaną nagrodę.

Z c. k Namiestnictwa.
We Lwowie, d. 27 marca 1884.

CZPJŚO AIEURZEIOWA
Lwów, 2 kwietnia.

Równoległa działalność Francyi 
w Tonkinie i Anglii na widowni su- 
dańskiej została z różnym skutkiem 
w tych dniach zamknięta. Akcyę an­
gielską w skutek nieprzyjaznych wa­
runków klimatycznych w Afryce uwa- 
żaćby można za odroczoną, lubo pra­
sa francuska poczytuje ją za zupełnie 
zwichniętą i taką, która stanowczy 
cios zadała powadze angielskiej wśród 
plemion koczujących Sudanu. Opinia 
ta, jakkolwiek polegać się zdaje na 
zbytniem przecenieniu tryumfów bro­
ni francuskiej i wynikać z chęci upo­
korzenia tern Anglii, to wszakże nie 
jest bez pewnej realnej podstawy. 
Aby się o tera przekonać, dość ze­
stawić fakta, zaszłe w ostatnich cza­
sach i porównać rezultaty działalno­
ści obu państw wspomnionych. Fran- 
cya dopięła swego celu w Tonkinie 
wbrew licznym pogróżkom chińskim, 
wbrew protestom posła chińskiego 
Tsenga, któremu pośrednio wtórowała 
prasa angielska, nie groźbami wpraw­
dzie, ale ostrzeżeniami. Rząd francu­
ski, choć to się mogło wydawać do 
niedawna wielkim hazardem, . "./edł 
prosto do wytkniętego celu i obecnie 
zbiera owoce swej odwagi, gdyż 
szczęśliwe rozwiązanie kwestyi, nie 
pozostało bez wpływu na wewnętrzne 
wzmocnienie stanowiska gabinetu Fer- 
ryego. Ainbicya najskrajniejszych ży­
wiołów została także choć -po części 
zadowoloną, a wyrazem tego zadowo­
lenia było głosowanie w kilku spra­
wach wewnętrznych bardzo drażli­

wych, w którychby gabinet nie był 
uzyskał poparcia, gdyby nie powo­
dzenie w polityce zewnętrznej , datu­
jące się od sprawy tunetańskiej a 
kończące się na Madagaskarze.

Równoległy rozwój czynności an­
gielskiej w Sudanie przedstawia szcze­
gólniej dla stronnictwa konserwaty­
wnego, przywykłego do tryumfów 
angielskiego sztandaru na innych pół­
kulach świata, bardzo smutny widok. 
Jest to pasmo nieustannych złudzeń 
i błędów i, jak już konstatowały nie­
jednokrotnie organa zachowawcze, jest 
to oraz długi szereg fałszywych roz­
porządzeń i środków, z których żaden 
nie okazał się skutecznym. Jeżeli pier­
wotną myślą i jedyną polityką gabi­
netu angielskiego było opuszczenie 
Sudanu, to podjęcie kampanii zbroj­
nej poczytywane jest tylko jako przy­
czynek do błędów, przedtem popeł­
nionych. Daremne były ofiary, na- 
próżno przelana krew. zmarnowane 
pieniądze, któremi wyposażono dla ro­
kowań z plemionami Gordona, a na- 
koniec i życie jego zdano w końcu na 
pastwę ślepego trafu. Zapytują jeszcze 
niezależne organa Anglii, co się sta­
nie z ochroną interesów, które lord 
Hartington w zastępstwie Gladstona z 
takim naciskiem podnosił. Z ubolewa­
niem też konstatują, że o los Gordo­
na nie można już nawet zapytywać, 
gdyż sam gabinet nie jest obecnie w 
stanie przewidzieć dalszego obrotu wy­
padków. W tym smutnym, lubo kró­
tkim okresie kilku miesięcy, gabinet 
p. Gladstona tracił stopniowo powagę 
i dziś według relacyj ostatnich nie 
mógłby już w parlamencie liczyć na­
wet na pięćdziesiąt głosów większo­
ści, tak mu do niedawna wiernej. Z 
porównania tego wychodzi zwycięzko
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C z ę ś ć  d r u g a .

(Ciąg dalszy.)

V.
Drugi sekundant znaleziony.

Jeżeli „sprawiedliwi" mają rzeczywiście 
sen dobry, to Brodecki spał snem lepszym 
jeszcze od dobrego, bo tak twardym i sma­
cznym , źe gdy dobrze juz było około dzie­
siątej z rana, budził go ktoś silnie, trzęsąc 
za“ ramię; otworzył wprawdzie na wpół oczy, 
ale przyjść do siebie nie mógł.

— Władku 1 ocoóże się ! — słyszał nad 
sobą głos łagodny i miękki — to ja  !

Brodecki roztworzył szeroko oczy, myśl 
jego jednak ciężko wychodziła z letargu.

— To ja ,  Adam !
— Adam ! — krzyknął teraz nagle zu­

pełnie ocucony Brodecki — ty, Adam ! — 
powtórzył z radością, i wyskoczywszy z łóż­
k a , rzucił mu się na szyję.

Przyjaciele ściskali się długo, obydwaj 
głęboko wzruszeni. Nareszcie Brodecki przy­
patrzywszy się chwilkę przjbyłernu z uwa­
gą, wykrzyknął znowu z radością:

_  Jesteś nareszcie drogi nasz Adamie, 
lecz gdzie 7>yłeś na Boga tak długo ?

Książę Adam m achnął ręką z niechę­
cią, i rzekł krotko :

_  Na wsi, na Litwie.
— A biedny Farm er dzień i noc roz­

myśla nad sposobami, jakby cię sprowadzić; 
a twoje panie....

— Nie mów, nie mów o tern! Wiem, 
żem źle postąpił, znikając tak tajemnie, ale 
była taka chw ila, że nie mogłem inaczej.

Podźwfignąwszy się z ciężkiej choroby, chcia­
łem, żeby o mnie wszyscy zapomnieli, tak 
jak ja  chciałem zapomnieć o wszystkich.

— A — zapytał zwolna i ciszej Bro­
decki - udało ci się to przynajmniej ?

—- Prawie. Odbyłem kuracyę samotno­
ści? i ta uzdrowiła mnie, a przynajmniej, ra ­
dykalnie znieczuliła.

— Radykalnie? Jakieżby to było szczę­
ście 1

— Szczęście, nie powiem , ale spokój, 
tak potrzebny dla moich drogich kobiet, 
względem których zawiniłem ciężko.

— S iadaj, siadaj Adasiu , ubiorę się 
natychm iast, a przedewszystkiem poszlemy 
P° Farmera. Należy mu się to.

— Pójdę ztąd do niego, bo i tak ma­
my z sobą pogadać dużo.... Wiesz co, zbie- 
raJ się, pójdziemy'zazem !

— Ba! — rzekł, uderzając się nagle 
w czoło — nie mogę, i nawet, wyborna myśl, 
będziesz mi potrzebnym.... lecz jakżeś się 
dowiedział o mojem mieszkaniu?

— Staję zawsze w tym h o te lu , i za­
raz zacząłem przeglądać listę obcych.

— Doskonale, doskonale! Więc posłu­
żysz mi za drugiego sekundanta ?

— Co, z kim ?
—■ TyRo zaklinam cię , sekret przed 

Farmerem...{pobiję się trochę z dwoma mło- 
dzieńcami.

— Co ? może przy kartach ?...
— Alboż ja grywam w karty..,. Nie 

pytaj się i uwierz m i , że nie mogłem ina­
czej.

— Rozporządzaj mną , jak chcesz — 
westchnął książę Adam, rozsiadając się w fo­
telu — mam dosyć czasu, dopóki interesów 
nie załatwię, co nie powinno potrwać długo, 
potem zaś, jednym tchem, do domu.

— A — zapytał znowu lekko Brodecki, 
niby zajęty ubieraniem się - -  nie złożysz tu 
żadnych wizyt ?

— Komużby? spytał chłodno książę.

— Widzisz.... Farm er jest z Luią....
— A!... Teraz rozumiem twój poje­

dynek.
— Dlatego sekret przed Farmerem. Ojqi 

nie powinni nigdy wiedzieć o tem. P o rab ia j 
my się lub postrzelamy, uogoimy^ w krót­
szym lub dłuższym czasie r ^ la T n ik t  się ani 
domyśli. Uważasz — ciągnął dalej, niezna-^ 
cznie przypatrując się księciu — zabawić się 
teraz tutaj m ożna; ciągłe bale, rauty.... 
Wiesz.... Regensborgowie ogromny prowa­
dzą dom. ..

Nie mógł wytrzymać, aby na niego nie 
spojrzeć, ale Adam, ani drgnąwszy, odrzekł 
spokojnie:

— Domyślałem się że tu będą, i jeden 
z najgłówniejszych moich interesów, tyczy 
się jego....

— Jego tylko ?... — spojrzał znowu 
badawczo Brodecki

Bledsza jeszcze niż zwykle twarz Ada­
ma powleczona głębokim smutkiem, zaru­
mieniła się lekko. Głosem jednak spokojnym 
odpowiedział:

— Wierz m i, bo udawać nie umiem. 
Kochałem ją, lub byłem namiętnie zaślepio­
ny, sam nie wiem, ale dziś, serce moje u- 
marło dla niej na wieki. Żal mi tylko złu­
dzeń moich i zmarnowanego czasu i majątj* 
ku. T ak, majątku przedewszystkiem.... — 
Zerwał się, i zaczął chodzić wielkimi kroka­
mi — Ten majątek był nietylko^ moim , a 
wreszcie należało mi się utrzymać go i zwię­
kszyć, a nie zmarnować tak nikczemnie. Lecz, 
stało się !

— Mój Adasiu , majątek zawsze odro­
bić można, byle był spokój duszy, a ty masz 
jeszcze tyle życia! — szepnął z goryczą, i 
odwrócił się ku oknu.

Brodecki zastanawiał s ię , czy dobrze 
czyni, że odnawia ranę, może jeszcze nie- 
zagojoną, ale nie pojmując namiętności gwał­
townej, sądził, że argumentami i dowodami 
leczą się takie choroby najskuteczniej. Zaję­

ty więc niby toaletą, odezwał się od nie­
chcenia :

— Gdybyś ty wszystko wiedział tak, 
jak ja  wiem o niej i Co tam Adasiu 1 prze- 
cieżeś mężczyzną , i masz inne cele życia 
przed sobą, aniżeli tęsknotę za taką kobietą. 
Otóż powiem c i , nie dalej jak wczoraj na 
balu, na którym by łem , stałem  się mimo­
wolnym świadkiem schadzki tej kobiety z no­
wym w ielbicielem ... bo jest już inny i — 
dodał nielitościwie, a jak mu się zdawało, 
zbawiennie.

Adam ciągle stał odwrócony od niego 
plecami i m ilczał, co Brodecki biorąc za za­
chętę, mówił d a le j:

— Bezwstydna 1 mąż ją podobno ko­
cha , a ona.... i z kim ? Jakiś awanturnik, 
o którym różne wieści chodzą, brzydki, szty­
wny, niezgrabny, szorstki i nieprzyjemny, i 
w takim kochać się po tobie 1

—  Tylko w takim ! — odwracając się 
gwałtownie, rzekł książę — nie widziałem 
go, ale musi to być natura b ru ta ln a , je ­
dynie zdolna zapanować nad taką kobietą 
jak ona !

— I  nie zobaczysz jej więcej ? — za­
pytał obcesowo, tamując oddech Brodecki.

— Nie w iem ; mając interesa z mę­
żem , będę może zmuszony widzieć i j ą ; ale 
bądź spokojny mój W ładku, powtarzam ci, 
wyleczony jestem  na zawsze.

I porwawszy szybko kapelusz, żegnał 
się, dodając :

— Biegnę do Mikołaja, i jego pragnę 
uściskać z całej duszy, a Umniskiego przy- 
szlij do mnie po południu. O trzeciej będę 
w domu, umówimy się, i sprawę załatwimy.

Brodecki nie przypominał mu już , że 
mieli iść razem , ale usiadłszy znowu przed 
lu strem , rozmyślał nad miłością A dam a, i 
mimowoli czynił porównania :

— Kochać się w takiej Luli to rozu­
miem . bo choć ma kaprysy, ale co za cha­
rakter, jaka godność kobieca, jaki rozum 1...
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gabinet francuski, a zwycięztwo to 
manifestuje się najjaskrawiej w dzien­
nikarstwie francuskiem, coraz natar- 
czywszem wołaniem o wyzyskanie 
wpływu francuskiego w owładniętych 
koloniach i ujemną krytyką polityki 
angielskiej. W krytyce tej jest ponie­
kąd pośrednie uznanie dla polityki 
p. Ferryego, a innego, wyraźnego u- 
znania spodziewać się nawet nie mo­
że minister republikański, na to bo­
wiem nie pozwala równie republikań­
ski antagonizm frakcyjny, o którym 
w monarchicznej Anglii mimo wybi­
tnych stronnictw nie mają pojęcia. W 
Anglii dziś jeszcze, choć rzeczy do­
szły do ostateczności, choć uznano 
bezowocność polityki Gładstona, naj­
bardziej wpływowe organa umieją 
przemawiać ze stanowiska dobra o- 
gólnego z umiarkowaniem i bez za­
wiści.

KORE SPOIDEN CTE
Wiedeń, 31 marca.

(E) Deputowani do Rady państwa nie 
rozjadą się na święta, dopóki reforma opo­
datkowania gorzelni nie zostanie w Izbie po­
selskiej uchwaloną. Okoliczność nieprzewi­
dziana, że rozwiązanie Sejmu węgierskiego 
już w połowie maja n astąp i, wpływa na 
przyspieszenie obrad w Radzie państwa, bo 
ciała ustawodawcze w dwóch połowrach mo­
narchii muszą się zgodzić na jednakie brzmie­
nie ustawy, jeśli ona w życie wejść ma. 
Reforma ta ważną jest ze względu na jej 
finansową doniosłość. Reprezentaut rządu o- 
świadczył w komisyi, że rząd na podstawie 
swego wniosku spodziewa się przyrostu do­
chodów o dwa miliony. Jeśli parlament u- 
chwali po świętach nowelę o należytościach, 
po której na podstawie wniosku rządowego 
można się także spodziewać przyrostu do­
chodów o trzy m iliony, to w roku przy­
szłym m inister skarbu dopnie celu, .który 
sobie wytknął, nad którego dopięciem nie­
zmordowanie pracuje, i niedobór w budże­
cie administracyjnym zostanie stanowczo u- 
suniętym. Odtąd wykazywane będą w budże­
tach rocznych pod tytułem niedoboru te 
tylko sumy, które skarb państwa na cele 
produkcyjne wykłada. Podobne nakładowe 
wydatki nie dadzą się uniknąć, ale jak w go­
spodarce prywatnej tak i w gospodarce rzą­
dowej nie mogą one, wyjąwszy wypadki nie­
zwykłej zamożności, opędzane być z docho­
dów bieżących. Byłoby naw et niesłusznem

Trudna w wyborze , ale gdy się raz zako­
cha I... Panie Boże daj mi j ą ,  a odsłużę Ci 
całem życiem 1... co to będzie za pani domu, 
jaka żona.... matka....

Dreszaz rozkoszy wstrząsnął nim ca­
łym na samą myśl przyszłego szczęścia do­
mowego z Lulą.... i tak dalej posuwając się 
w planach przyszłości, zastanawiał się nad 
najpraktyczniejszym sposobem gospodarowa­
nia, nad oszczędnościami, do jakich się zabie­
rze, ażeby módz kupić następnie wielki majątek 
ziemski.... Najdrobniejsze szczegóły przed­
stawiły się żywo jego wyobraźni, i dopiero 
pukanie do drzwi ocuciło go z rozkosznych 
marzeń, przypominając mu rzecz najbliższą, 
to j e s t : pojedynek.

W szedł Umniski.
Brodecki poprosił go, ażeby po południu 

zaszedł do księcia Adama na wspólną naradę.
— Instrukcyi nie daję wam żadnych, 

bo przyjmuję wszelkie, najostrzejsze warunki, 
broń, jaką tamci zechcą, pałasze lub pisto­
lety, byle się nie skończyło na niczem. Je ­
szcze jedna prośba: urządźcie jaknajprę-
dzej naprzykład jutro. Choćby chcieli testa­
m ent robić, czas do ju tra  ogromny... Księ­
cia Adama znasz ?

— Doskonale. Kiedyż przyjechał?
— Wczoraj, czy dziś, nie wiem nawet 

więc spieszże się.
—  Tak ci pilno jak  do ślubu; tylko 

co prawda nie dziwię się, wiem jak  się rą­
biesz i jak strzelasz!

— Mój kochany, zręczność coś znaczy 
i wprawa, ale w pojedynku przypadek czy 
szczęście, to wszystko.

— A nie pojedynkowałeś się jeszcze 
nigdy? — zapytał Umniski z przestrachem.

— Nie miałem dotąd sposobności, nie 
troszcz się jednak o mnie. Nie wiem, czy 
mam szczęście, ale znam trochę swoją rękę 
i swój temperament lodowaty, który się przy­
najmniej tym razem powinien na coś przydać.

(Ciąg dalszy nastąpi).
E d w a r d  L u b o w s k i.

żyjącego pokolenia obciążeniem, gdyby na­
kładano nań cały ciężar wydatków, których 
owoce, może w przeważnej części, spożywać 
mają pokolenia przyszłe. Pokrywanie takich 
wydatków za pomocą pożyczek przedstawia 
się więc, jako słuszny rozkład wynikającego 
z nich ciężaru na tych wszystkich, którzy 
są i będą do korzystania z nich powołani. 
Gdy raz budżet administracyjny zostanie do­
prowadzony do stałej równow7agi, znajdzie 
się zapewne taka forma budżetowania, żeby 
wydatki nakładowe ściślej niż dotąd i wy­
raźniej odłączone zostały od bieżących wy­
datków adm inistracyjnych, a wówczas ci 
nawet, którzy tylko według sum ryczałto­
wych i końcowego bilansu sądzą o stanie 
finansów, będą mogli bez trudu słuszniejsze 
sobie zdanie wyrobić, niż im to było do­
tychczas możebnem.

Ma jednak nowela gorzelniana drugą 
jeszcze stronę ważną. Tak, jak każda z tych 
ustaw, które mają obowiązywać zarówno po 
tej i po tamtej stronie Litawy, i które tu i 
tam muszą być na tych samych osnute za­
sadach, nowela gorzelniana wystawia do 
pewnego stopnia na próbę siłę i zdrowie 
dwoistego ustroju monarchii. Interes gorzel- 
nictwa węgierskiego nie jest zupełnie ten 
sam, co interes gorzelnictwa w naszej poło­
wie monarchii. U nas przewTaża interes go­
rzelni rolniezych. Fabryk spirytusu, nie zo­
stających w bezpośrednim związku z rolnic­
twem, jest zaledwie kilka. W Węgrzech 
rzecz się ma przeciwnie. Tam w ogólnej 
produkcyi alkoholu gorzelnie rolnicze bar­
dzo podrzędne zajmują stanowisko, a fabry­
ki spirytusu rozwijają się na rozmiar zdu­
miewający. Gorzelnie rolnicze, przeważające 
u nas, liczyć muszą głównie na odbyt miej­
scowy , to jest nie sięgający po za granice 
monarchii. Produkcya ich jest zbyt drobna, 
iżby mogły odgrywać jakąkolwiek rolę na 
targach międzynarodowych. Przeciwnie go­
rzelnie fabryczne w Peszcie , Debreezynie, 
Temeswarze, obliczone są na odbyt zagra­
niczny i zajmują też w handlu zagranicz­
nym. stanowisko coraz poważniejsze Intere- 
sa więc gorzelnictwa w tej i w tamtej po­
łowie monarchii, jeźli nie są wprost sprzecz­
ne, to są przynajmniej nader odmiennej n a ­
tury. Zadaniem obudwu rządów i parlamen­
tów jest pogodzić te różniące się między 
sobą interesa na podstawie wzajemnej wzglę­
dności. Zadanie to nie jest ła tw e, ale jest 
konieczne. Gdyby nie mogło być rozwiąza- 
nem, to nastąpiłby tu i tam zastój w roz­
woju ekonomicznym. Ucierpiałyby na tern 
obydwa skarby państwowe, ale ucierpiałyby 
także-iżywotne interesa, rolnictw a, które tak 
do fabrycznych, jak i do rolniczych gorzel­
ni, '/Uzyskiem dla siebie, matoryałów do­
starcza.

Nie m ożna, mówiąc o tej sprawie, tej 
także pominąć uwagi, że czem ostrzejsze 
w takich poszczególnych sprawach bywają 
starcia między tą a tamtą połową monar­
chii, tern większe trudności przedstjlwiać 
będzie odnowienie dziesięcioletniej ugody. 
Wspomnienie przebytych sporów będzie 
wówczas oddziaływać na usposobienie je ­
dnej i drugiej strony, ze szkodą jednej i 
drugiej.

Dla tych wszystkich powodów jest 
obowiązkiem mężów stanu i wpływowych 
członków7 obudwu parlamentów działać 
w kierunku pojednawczym , miarkować wy­
górowane żądania, i usuwać wszystko, co 
przeszkadza zbliżeniu się stron, które w for­
mie ustaw7y właściwie pakt między sobą za­
wierają. Koło polskie, które daje zawsze 
dowody mądrego umiarkowania, zapewne 
w tym duchu wystąpi, i do wielu patryo- 
tyeznych zasług, które już całemu państwu 
oddało, nową nawiąże zasługę.

Berlin , 81 marca.

□  Wnosząc w sejmie pruskim inter- 
pelacyę z powodu zatrzymania prestacyj pań­
stwowych duchowieństwu, nie łudziło się 
Koło polskie nadzieją, że rząd pruski dzi­
siaj w ostatnim  dniu prawomocności usta­
wy odnośnej, rozporządzi uchylenie tak zwa­
nej ustawy obrocznej (Brotkorbgesetz) także 
dla archidyecezyi gnieznieńsko-poznańśkiej; 
uważano zaś za właściwe zaznaczyć wobec 
kraju całego wyjątkowe położenie, w jakiem 
się ludność poznańska znajduje. Tej potrze­
bie stało się dziś zadość. Ks. dr. Jażdżew­
ski podnosił na wstępie przemówienia swe­
go, że rząd w żadnym kierunku nie skorzy­
stał z władzy dyskrecyonalnej, aby złago­
dzić przykre następstwa ustaw majowych w 
Księstwie Poznańskiem. Dopóki archidyece- 
zya kolońska w podobnem znajdowała się 
położeniu, ludność poznańska nie uczuwała 
tak dotkliwie upośledzenia swego. Ducho­
wieństwo poznańskie zajmując względem u- 
staw majowych zupełnie to samo stanowi­
sko jak dyecezye inne, doznaje jednak od­
miennego, surowszego traktow ania; co tern 
bardziej uczuć się daje, że ustawą obroezną 
dotknięci są właśnie kapłani, którzy z pole­
cenia rządu otrzymali posady swoje, jak ka­
nonicy i plebani na probostwach kolacyi

rządowej, bo ci właśnie pobierali prestacye 
państwowe z powodu szczupłych dochodów 
swoich. Tym duchownym nie można zarzu­
cać, jakoby w narodowej agitacyi udział 
brali, a chociażby bronili religii, obyczaju 
swojskiego i swej narodowości, toby mogli 
przytoczyć liczne a uroczyste oświadczenia 
królów pruskich, że to się lojalności nie 
sprzeciwia. Prośba posła, aby m inister o- 
światy udzielił przychylnej odpowiedzi, była 
bezskuteczną. Pan Gossler oświadczył, czyli 
raczej odczytał w stanowmzej formie zreda­
gowane oświadczenie rządu, że prestacye 
będą nadal zatrzymane duchowieństwu po­
znańskiemu, i odmówił wręcz przytoczenia 
motywów.

Na! deklaracyę m inistra odpowiedział 
zaraz ks. dr. Stablewski. Pan Gossler, roz­
począł mówca, nie przyczyni się do tego, 
aby sejm przywykł do zachowywania wiel­
kich względów parlamentarnych, skoro na­
wet m inister powodów postępowania swego 
podać nie chce. Strategiczna taktyka całego 
postępowania jest jasna. Miliony ludności 
katolickiej mają być rozbite na drobne za- 
stępy, aby ułatwionem było zwycięstwo nad 
niemi. System ten; nie odniesie jednakże 
skutku. Kiedy przed kilku laty rząd doma­
gał się osobnej notyfikacyi o nominacyi du­
chownych w okolicach polskich, odrzucono 
ów projekt; podobnież będzie i teraz, jed­
ność katolicka nie będzie' rozbitą. Czyż na 
to tylko żyjemy, aby spełniać najcięższe o- 
bowiązki?: (Niepokój na prawicy). Czyż u- 
gody międzynarodowe wtenczas tylko, by­
wają dotrzymywane, gdy z nich wypływają 
korzyści? W walce kościelnej najsrożej ob­
chodzono się z nami, wszędzie jesteśmy u- 
pośledzeni a jednakowoż nikt wr Księstwie 
nie myśli o spiskach], nawet Koło polskie 
nie robi zasadniczej opozyeyi, owszem po­
piera rząd, Sikoro to jest rzeczą możliwą. 
Czyż myślicie, że po wypłaceniu prestacyj 
państwowych księża nasi unosić się będą 
niechęcią narodową, że zwiększy się przepaść 
między jedną a drugą, narodowością w Księ­
stwie? Sprawiedliwością chyba pozyskać mo­
żecie ludność; najgorszą zaś jest rzeczą u- 
rągać się ze słabszego.

Baron Schorlcmer w żywej odpowiedzi 
na słowa m inistra oświadczył, że cała lu­
dność katolicka w Niemczech zupełnie soli­
daryzuje się z ludnością poznańską, której 
charakter szlachetny i stałość w wierze rze­
czywiście podziwia. Poznańczycy boleśnie 
odczuwać to muszą, że są paryasaini w Pru- 
siecli. Środki, któremi rząd się posługuje, nie 
mogą być aprobowane tak samo jak cole, 
do których dąży. Niechaj się( rząd nic dziwi 
nieufności wzrastającej i upadkowi powagi 
swej. Jeszcze silniej wystąpi! W indthorst 
przeciwko „autokratycznej bucie", której wy­
razem była odpowiedź Gosslera. Mowea na­
pomniał ludność, aby wytrwała cierpliwie 
na drodżo legalnej, ale oświadczył rządowi, 
że w sejmie i parlamencie, centrum z tą 
samą bezwzględnością występować będzie, 
jaką rząd się odznacza. Wkrótce lud powo­
łany będzie do urny wyborczej; niech wy­
borcy pamiętają o obowiązkach swoich, aby 
reprezentacja ludu katolickiego wróciła do 
Berlina w sile dotychczasowej i działać mo­
gła w zwartych szeregach. Z drugiej stro­
ny niech rząd będzie pewnym, że szorst­
kość jego nie zrobi wrażenia tam, gdzie od 
blisko 2000 lat zatknięty jest sztandar pra­
wa i sprawiedliwości. W Rzymie słyszano 
inne jeszcze oświadczenia i przetrwano gor­
sze burze, a opuka Piotrowa jest niewzru­
szoną. W Rzymie niechaj się nikt nie da w 
błąd wprowadzać; ustępstwami nie osiągnie 
się celu. (Wielka prawda! głosy z centrum.) 
Myśmy gotowi cierpieć, choćby drugi dzie­
siątek lat, bośmy przekonani, że ostatecznie 
odniesiemy zwycięztwo, lub zginiemy z chlu­
bą. (Żywe oklaski w szeregach centrum i 
Polaków.)

Ani z lewicy, ani z prawicy nikt się 
głosu nie dom agał, a pan Gossler milcząc 
wysłuchał wszystkich przemówień. Ponie­
waż przy rozprawach nad wszelką interpe­
lac ją  nie ma głosowania, ani rezolucja ża­
dna proponowaną być nie może, przeto skoń­
czyły się rozprawy i dziś bez parlam entar­
nego epilogu. Dzisiaj traci prawomocność 
ustawa względem władzy dyskrecyonalnej.

(XG. •posiedzenie Izby wyższej).
*1* Wiedeń, 81 marca. {Kor. Gazety 

Lwowskiej). Prezes hr. T r a u t t m a n s d o r f l  
zagaja posiedzenie o godź. 11 min. 20.

Z porządku dziennego uchwalono bez 
dyskusyi w drugiem i zaraz w trzeciem 
czytaniu dwa]pierws'ze przedmioty, a to zgo­
dnie z uchwałami Izby poselskiej, mianowi­
cie: ustawę o przyczynianiu się skarbu do 
kosztów regulacyi rzeki Drawy w Karyn- 
tyi i ustawę o umowie z reprezentaeyą 
krajową Karyntyi o wypłacaniu tamtejszemu 
funduszowi indemnizacyjnemu ze skarbu pań­

stwa dorocznej nieoprocentowanej zaliczki 
zwrotnej w ilości 130.000 zł.

Następuje drugie czytanie uchwalonej 
przez Izbę poselską ustawy o kredycie do­
datkowym na rachunek r. 1883, w ilości 
4000 zł. na pokrycie kosztów generalnych 
synodów zborów ewangielickich. — Komisya 
budżetowa (sprawozdawca książę C z a r t o ­
r y s k i )  ^wnosi przyjąć ustawę zgodnie z u- 
chwałą Izby poselskiej.

Zabiera głos hr. Lew Thun, aby nie 
dla kwoty owej, lecz dla zasady sprzeciwić 
się ustawie. Zbory protestanckie dostają 
ze skarbu na mocy ustawy co rok pewien 
ryczałt na swoje potrzeby, pomieszczany w 
budżecie; przyzwolenie czegokolwiekponad ten 
ryczałt byłoby prejudykatem na przys7/łość 
w duchu nowego obarczenia opodatkowanych. 
Wydatki zborzysk ponad ryczałt skarbowy 
niech pokryją gminy wyzna aowe składkami

Minister wyznań i oświecenia baron 
C o n r a d  wywodzi, że zbory protestan­
ckie na mocy]ustawy z r. 18G1 wydanej wskutek 
najpoddańszego przedstawienia ówezesnego 
m inistra oświecenia hr. Lwa Thuna, mają 
prawo do wsparcia ze|skarbu. Preopinant nie 
zaprzecza też temu, lecz mniema tylko, że 
chodzi tu o wsparcie nadzwyczajne Tymcza­
sem tak nie jest. Subwencya ryczałtowa w 
budżecie nie jest co rok rówua; od r. 1802 
do r. 1867 urosła z 41,060 zł. do 50.000 zł., 
odtąd zaś aż do r. 1877 urosła do 75.000 
z ł ,  i na tej wysokości odtąd stanęła. Gdyby 
jednak w ydatek ów, na którego pokrycie za­
żądany jest kredyt dodatkowy, był znany 
przy układaniu budżetu na r. 1*83, rząd 
byłby go odrazu pomieścił w preliminarzu, 
podwyższając ryczałt dotychczasowy. Zresztą 
rząd nie przystał tak lekko, jak się wyraził 
preopinant, na pokrycie kosztów synodalnych 
z skarbu, albowiem koszta te są większe 
niż 4000 zł. a rząd wymógł na naczelnej 
radzie zborzysk wyznania lus I we c ki ego i 
augsburskiego aby przewyżkę pokryły skład­
kami swoich wierny cli.

"W głosowaniu uchwalonohistawę ws/.y- 
stkiemi głosami z wyjątkiem hr. Lwa Thu­
na w drugiem i zaraz w trzeciem czytaniu.

Następuje drugie czytanie projektu rzą­
dowego o utworzeniu f i d e i k o m i s u i na i e - 
n i a  C z a r k o w s k i c h .  — Przed kilkoma 
tygodniam i, gdy rząd wniósł projekt, poda­
liśmy opis tej znacznej ordynacji. Komisya 
fideikomisowa Izby wyższej (sprawozdawca 
książę Alfred Windisehgralz) powiada o niej 
między inne mi co następuje: „Dobra objęte 
(ideikomisem należały już poi koniec, zeszłe­
go stulecia do Czarkowskich a wydają się 
komisyi wcale przydatnemi ua przedmiot fi- 
deikomisu. Gminy, w których dobra te s.. 
położono, graniczą z sobą bezpośrednio; u- 
łatwione w ten sposób zagospodarowanie ich 
każe spodziewać się gospodarstwa racyonal- 
nego. Większą część tych dóbr stanowią l a ­
sy, które w skutek fideAomisu w jpadnie u- 
miejętnie pielęgnować; a przeto poręczone 
jest zachowanie ważnego czynnika narodowo- 
ekonomicznego, za jaki często już lasy uzna­
ne zostały. Racyonalne gospodarstwo w do­
brach cafych przyczyni się pośrednio także 
do podźwignienia dobrobytu okolicznej lu ­
dności rolniczej. Na wypadki nieurodzajów 
i klęsk bardzo stosowne jest połączenie z fi- 
deikomisem gruntowym fideikomisu pienięż­
nego w ilości miliona złotych, który dostar­
czy środków na naprawę szkód i utrzym a­
nie gospodarstwa w porządnym trybie. Po­
stanowienie o apanażaeh dla rodzeństwa or­
dynata i dla wdowy po poprzedniku, uważa 
komisya za bardzo dobroczynne i właściwe. “ 
Komisya wnosi przeto przyjąć projekt.

Izba uchwala go loez dyskusyi w dru­
giem i zaraz w trzeciem czytaniu.

Załatwiwszy nakoniec pewną petycję, 
która ma znaczenie lokalne dla Pragi cze­
skiej , Izba wyczerpała w ten sposób dzi­
siejszy porządek dzienny.

Koniec posiedzenia o godzinie 12 mi­
nut 50. — Następne nie naznaczone.

(GGCLIX posiedzenie Izby poselskiej).
*f* W iedeń , 31go marca. (Korespon- 

deneya Gazety Lwoioskiej). Prezes S m o l k a  
zagaja posiedzenie o godz. 11 min. 5.

Od rządu wniesiono zamknięcie ra ­
chunków roku 1881 i projekt ustawy o przy­
zwoleniu na pobieranie dodatków indemni- 
zacyjnych, uchwalonych przez sejm kraiński.

Z Galicyi są petycye dozorców wię­
zień przy trybunałach pierwszej instancyi o 
zrównanie ich z dozorcami w głównych za­
kładach karnych; z innych krajów mnożą 
się petycye o przejęcie kolei imienia cesarza 
Ferdynanda na własność skarbu.

Z porządku dziennego Izba załatwia 
naprzód zatwierdzony już przez Izbę wyż­
szą trak ta t z Szwajcaryą w sprawie bezpła­
tnej opieki prawa dla ubogich obywateli 
szwajcarskich w Austryi, a austryackich w 
Szwajcaryi.

Następuje sprawozdanie o niektórych 
petycyach natury budżetowej, nie załatwio­
nych przy budżecie. (Sprawozdawca poseł 
Euz. C z e r k a w s k i ) .

Sekta nowo - protestancka, zwąca się
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„staro-katolicką", w Warnsdorfie petycyonu- 
je o pomieszczenie w budżecie subwencji z 
skarbu na cele sekciarskie. Sprawozdawca 
powiada, że niesłuszne jest powoływanie się 
na równouprawnienie wyznaniowe, albowiem 
subwencye dla prawosławnych i dla prote­
stantów polegają nie na zasadzie równou­
prawnienia, lecz na ustawach i wyrazach 
woli Najwyższej. Na podobny zaś tytuł se­
kta nowo-protestaneka powołać się nie mo­
że. Datego, nie orzekając de merito, komisya 
wnosi przekazać petycyę po prostu rządo­
wi. — Izba bez dyskusyi uchwala.

Przez posła ks. Ruczkę wniosła ksieni 
konwentu PP. Franciszkanek w Krakowie 
petycyę o zwrot 13.688 złr. 78 cnt. z skar­
bu. Sprawa jest taka: Znaczna część mie­
nia byłej dyecezyi krakowskiej pozostaje w 
rękach rządu rossyjskiego. Dopiero przed 
dziesięcioma laty rząd austryacki zawarł z 
rossyjskim umowę warszawską o wynagro­
dzenie krakowskich instytucyj kościelnych, 
a tymczasem sam wypłacał im pewne sub­
wencye. Gdy rząd rosy jsk i wypłacił kapitał 
wynagrodzenia, rząd austryack( wręczył go 
instytucyom, postrącawszy sobie wypłacone 
wprzód kwoty. Ż kapitału wypłacone­
go PP. Franciszkankom strącono 56.000 zł. 
tytułem subwencyjnych zaliczek dawanych 
od r. 1867 do r.' 1874; a wraz z zalicz­
kami strącono 13.6^8 złr. 78 cnt. należne­
go procentu od nich. Konwent uważa się 
pokrzywdzonym strąceniem procentu i żąda od 
Izby wyjednania zwrotu tej kwoty. Izba już 
w roku zeszłym zajmowała się tą sprawą, a 
ponieważ rząd nie uczynił zadość uchwale 
Izby i ztąd petycya tegoroczna jest tylko 
powtórzeniem zeszłorocznej, przeto komisya 
powtarza też zeszłoroczną uchwałę Iz b y : 
„Fizekazuje się petycyę rządowi w celu za­
łatwieni? jej z urzędu". — Izba bez dysku­
s j i  uchwałę tę ponawia.

Następuje drugie czytanie rządowego 
projektu ustawy o stanowisku i zakresie dzia­
łalności najwyższej Izby obrachunkowej. — 
Projekt ten wniesiony został przez rząd pod­
czas obrad komisyjnych nad wnioskiem Heils- 
berga o uregulowaniu służby obrachunkowej 
i kontrolującej. Sprawozdanie komisyi (spra­
wozdawca pos. II a u s n  e r , dla słabości za­
stąpiony przez pos. S c h i n d l e r a )  dowodzi, 
że" projekt rządowy jest wcale odmiennym 
od wniosku Heilsberga, o czem tu wspom­
nieć musimy dla zrozumienia dyskusyi. Ko­
m isja wnosi przyjąć projekt rządowy z nie- 
któremi zmianami, między któremi najważ 
niejsza jest ta, iż wedle wniosków komisyi 
(§. Sci) prezydent Izby obrachunkowej nie 
może być złożony z urzędu, lecz tylko eme­
rytowany wskutek niezdolności fizycznej lub 
umysłowej, lub po skończonym 70tym roku 
wieku swego. Takiego postanowienia projekt 
rządowy nie zawierał.

W dyskusyi ogólnej pos/ H e i l s b e r g  
polemizuje, 'acz z ubolewaniem, przeciw nie­
obecnemu Sprawozdawcy, pos. Hausnerowi, 
że nazwał projekt rządowy czemś wcale in- 
nem od wniosku Heilsberga. Mówca stara 
się udowodnić, że mimo różnic jest to je ­
dno i to samo. Zresztą oświadcza się mó­
wca za przejściem do dyskusyi szczegó­
łowej.

Zastępujący sprawozdawca pos. S c h i nd- 
l e r  broni twierdzenia p. llausnera, że pro­
jekt rządowy jest czemś innern od tego, 
czego chciał pos. Heilsberg, który zmierzał 
do zupełnego odłąezenia służby obrachun­
kowej i kontroli od władz adm inistracyj­
nych i nadania jej zupełnie odrębnej organi- 
zacyi.

Wdyskusyi szczegółowej tylko do wspo­
mnianego powyżej §. 3go zabrał głos na­
przód pos. M a t u s z ,  a to przeciw wniosko­
wi komisyi. Mówca wywodzi, że nadanie pre­
zydentowi Izby obrachunkowej stanowiska 
takiego, żeby go z urzędu złożyć nie można, 
nie jest niozem zgoła uzasadnione. Co się 
rozumie samo przez się o sędziach, tego do 
żadnego, choćby najwyższego urzędnika ad­
ministracyjnego, zastosować nie można.

Komisarz rządowy, radca ministeryal- 
ny p. H a n k i e w i c z :  Już w komisyi JE-
pan m imister skarbu przytoczył wątpliwości 
jakie się nasuwają co do postanowienia ko­
misyi w § 3ciin. Od Jego Ekscelencyi, dot­
kniętego bolesnym ciosem w rodzinie swej 
i ztąd nieobecnego, otrzymałem polecenie 
wypowiedzieć te wątpliwości w wys Izbie. 
Nasamprzód nie zdaje, się, iżby dla osiągnię­
cia celu sumiennej kontroli potrzeba było 
prezydenta mianowanego na całe życie; no- 
minacya bowiem jego i przeniesienie w stan 
spoczynku nie zależy od rządu, a ztąd też 
niepotrzeba obawiać się, iżby zdolny i su­
mienny urzędnik mógł być usunięty przez 
rząd, któremuby ta sumienność była może 
niewygodna. Postanowienie takie mogłoby 
wśród pewnych okoliczności mieć nawet 
wręcz przeciwny swojemu celowi sku­
tek. Nie myślę rozwodzić się o tern, ażali 
między stanowiskiem Izby obrachunkowej 
a stanowiskiem sądu zachodzi analogia, 
któraby usprawiedliwiała zastosowanie za­
sady nieusuwalności sędziów do prezyden­
ta Izby obrachunkowej. Nie trzeba też 
spuszczać z uw ag i, że co do sędziów po­
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stępowanie dyscyplinarne daje pewną przy­
najmniej rękojmię co do usunięcia urzę­
dnika nieczyniącego zadość obowiązkom po­
wołania swego, gdy tymczasem co do pre­
zydenta Izby obrachunkowej nietylko nie ma 
takiej procedury, lecz nawet nie ma instan­
cji, któraby wedle niej postąpić sobie mo­
gła. Możnaby wprawdzie postąpić przeciw 
prezydentowi w razie sprzeniewierzenia się 
obowiązkom tak samo, jak przeciw mini­
strom , t. j. stawić go przed sąd stanu ; ale 
właśnie z ustawą o odpowiedzialności mini- 
steryalnej trudno w zasadzie pogodzić po­
stanowienie o nieusuwalności jego. Ze wzglę­
du na te wątpliwości i ze względu na przy­
toczoną przez samego posła Heilsberga oko­
liczność, iż ustawa niniejsza pozwala repre- 
zentacyi państwa ściśle wglądać w gospo­
darkę mieniem państwowym, gospodar­
kę każdej gałęzi administracyjnej z oso 
bna i zawczasu otrzymywać wszelkie raate- 
ryały pomocnicze do takiej kontroli, pozwa­
lam sobie imieniem rządu prosić, aby ów 
przepis §. 3go odrzucono.

Fos. H e i l s b e r g  przemawia za para­
grafem , wywodząc, • że prezydent Izby obra­
chunkowej jako piastun i podpora całej kon­
troli powinien być niezawisły od rządu i 
władz administracyjnych.

Fos. J  a q u e s  polemizuje przeciw wy­
wodom pos. Matusza i komisarza rządowe­
go, jakoby pomiędzy stanowiskiem sędziego 
a prezydenta Izby obrachunkowej nie było 
analogii, jest owszem analogia uderzająca.

W imiennem na wniosek pos. S t u r- 
m a głosowaniu, od którego usunęło się bar­
dzo wielu posłów, szczególniej z prawicy, 
uchwalono §. 3 wedle wniosku komisyi 134 
głosami przeciw 106 głosom, t. j. głosom 
lewicy.

Całą resztę ustawy uchwalono bez dy­
skusyi w drugiem, a potem zazaz całą u- 
stawę w trzeciem czytaniu.

Następuje drugie czytanie projektu rzą­
dowego o używalności g a l i c y j s k i e j  p o ­
ż y c z k i  k r a j o w e j  w i l o ś c i  3,800.000 
zł. d o  l o k o w a n i a  w n i e j  k a p i t a ł ó w  
f u n d a c y j n y c h  i s i e r o c i ń s k i c h .  — 
Komisya prawnicza (sprawozdawca pos. M a­
d e j s k i )  wykazuje bezpieczeństwo lokowa­
nych w tej pożyczce kapitałów i korzyści z 
oprocentowania i amortyzacji i wnosi przy­
jąć ustawę zgodnie z projektem rządowym.

Izba uchwala ustawę w drugiem i trze­
ciem czytaniu bez dyskusyi.

Na tern porządek dzienny wyczerpnięty.
Koniec posiedzenia o godzinie 1 m. 10. 

Następne w środę.

SPRAWY MOIARCHII
Fesler Lloyd pisze: Komendant XV 

korpusu i głównodowodzący w prowincjach 
okupowanych, generał kawaleryi AppeJ, ba 
wi od dni kilku w Wiedniu. Podczas jego 
pobytu w rezydencji, poruszono także spra­
wę zredukowania stanu wojsk w prowin- 
cyach okupowanych. Jak wiadomo już, na 
ostatniej sesji delegacyjnej m inister wojny 
hr. Bylandt-Itheidt dał do poznania, że za­
rząd wojenny myśli o podobnej redukcji. 
Pokojowy obrót rzeczy w Bośnii, Hercego­
winie i nad Limem, skuteczna działalność 
kolumn ruchowych i spokojny przebieg o- 
statniej rekrutacyi pozwalają tembardziej na 
przeprowadzenie projektowanego zmniejsze­
nia wojsk, że wykończony właśnie szereg 
warowni wzdłuż granicy czarnogórskiej i 
rozszerzenie sieci komunikacyjnej dają rę ­
kojmię bezpieczeństwa i obronności kraju. 
Przez zaprowadzenie obwarowanych strażnic 
i obozów, tudzież zorganizowanie ciągłych 
patroli, który to system praktykowany ze 
skutkiem także w Krywoszy, uzyskano w tych 
okolicach górzystych zupełną rękojmię bez­
pieczeństwa, zwłaszcza wmbec nieprzyjaciela 
nierozporządzającego środkami nowoczesnej 
sztuki wojennej, a zarazem zapewniono woj­
sku pewne schronienia i regularne zapro- 
wiantowanie. Ze względu na to, armia oku- 
pacyjna będzie zredukowaną o 5000 ludzi, 
po których wycofaniu pozostanie w tych 
prowiucyach zawsze jeszcze 29.000 wojska. 
Odnośne rozkazy wkrótce zostaną wydane, a 
w pierwszym tygodniu maja będą wykona­
ne zarządzenia ministerstwa wojny. Przy tej 
sposobności powrócą do domów ostatnie re- 
zerwy, jakie jeszcze znajdują się w Bośnii i 
Hercegowinie w sile 900 ludzi. Równocześ­
nie liczba komend brygadyjnych ma być 
zmniejszoną o jedną, tak, że w obrębie XV 
korpusu pozostaną 3 komendy dywizyjne z 
P ' brygadami. Z całego kompleksu wojsk 
okupacyjnych mają być wycofane w kom­
plecie tylko dwa bataliony, dalsza zaś re­
dukcja nastąpi przez zmniejszenie tych ba­
talionów, które liczą obecnie jeszcze po 16 
oficerów i 638 ludzi. Pozostały w ten spo­
sób stan ogólny wojsk okupacyjnych w licz­
bie 29.000 ludzi stanowić będzie minimum  
tego, co musi być pozostawionem w tych 
prowincyach nawet wśród bezwzględnie po­
kwietnia 1884.

kojowych stosunków. Liczba ta stanowić bę­
dzie cyfrę normalną, która przez dłuższy 
czas nie będzie mogła uledz redukcyi. Dla 
utrzymania porządku i bezpieczeństwa, tu­
dzież do służby w garnizonach posiada już 
dzisiaj wojsko silne i zupełnie wystarczają­
ce poparcie w kolumnie złożonej z 2000 
miejscowych bośniacko-hercegowińskich żoł­
nierzy, którzy jako żandarmerya i ruchome 
patrole wyświadczają w ogóle nieocenione 
usługi. Kolumna ta powiększoną zostanie je ­
szcze o 1200 ludzi. W końcu należy zauwa­
żać, że w maju także wojska 94 brygady w 
południowej Dalmacyi zostające obecnie na 
stopie półwojennej, przywrócone zostaną do 
normalnego stanu pokojowego, gdyż waro­
wnie w Bocca di Cattaro są już ukończone, 
a zarazem ustają powody, które przyczyniły 
się do obostrzenia środków ostrożności.

SPRAWY ZAGRAIICZEE
(Z  P e te r s b u r g a ) .

Jak donoszą do Politische Correspon- 
denz, wszystkie pogłoski obiegające w osta­
tnich czasach o ponownych antisemickich 
ekscesach w Kijowie są zupełnie bezzasa­
dne. Pogłoski te ztąd powstały, że do mini­
sterstwa spraw wewnętrznych nadeszły dwie 
szyfrowane depesze, które mylnie taro od­
czytano. Depesze te nie donosiły o eksce­
sach przeciw żydom, lecz o wielkiem zbie­
gowisku ulicznem z okoliczności wykrycia 
tajnej drukarni rewolucyjnej, przyczem are­
sztowano siedm osób.

Okólnikiem najwyższej władzy praso­
wej zakazano dziennikom zamieszczać jakie­
kolwiek doniesienia o projektach i zamia­
rach rządowych. Toż samo wzbroniono do­
nosić o zmianach osób w kołach rządowych 
przed ogłoszeniem takowych w dzienniku u- 
rzędowym.

Komisya dla uregulowania spraw ge- 
nerał-gubernatorstwa turkestańskiego’ odby­
wa codziennie posiedzenia celem załatwie­
nia licznych spraw bieżących przed wyja­
zdem nowego generał-gubernatora gen. Ro- 
seubacha. Pomiędzy innemi komisya powzię­
ła już uchwałę o zaprowadzeniu w Turke- 
stanie instytucji sędziów pokoju.

Rossyjskie ministerstwo wojny ogłasza 
rozporządzenie o uzbrojeniu pospolitego ru ­
szenia (Opołcztnje) w razie powołania go do 
obrony krajowej. Zatrzyma ono dawne 
rossyjskie nazwy wojskowe, po części używa­
ne dotąd przez kozaków. Batalion będzie 
się nazywał drużyną, szwadron sotnią, pod­
oficerowie urjadnikami, żołnierze ratnikami 
(wojownikami) Piechota będzie uzbrojona 
bronią z bagnetami, dawniej w armii uży­
waną. Każdy żołnierz nosić będzie ładownicę 
z 60 nabojami. Kawalerya będzie miała ka­
rabinki i szable dawniej w armii używane. 
Pospolite ruszenie będzie miało mundury 
jak piechota liniowa, nosząca, jak wiadomo 
strój ludowy.

Prokuratorya petersburska ma wyto­
czyć wkrótce proces, który się stanie nie­
wątpliwie jedną z causes cłlebres współcze­
snych. Kryminalny ten proces dotyczy ol­
brzymich nadużyć, których się dopuszczono 
przy transporcie wojsk, tudzież prowiantów 
i furażów wojskowych na rumuńskich kole­
jach żelaznych podczas ostatniej wojny ros- 
syjsko-tureckiej. Są w ręku prokuratoryi da­
ne, dowodzące w sposób niewątpliwy,_ że wy­
dawano np. kwity zaprzevróz wojska i cięża­
rów wojskowych na całej linii kolejowej 
między jej punktami najbardziej od siebie 
oddalonemi, wówczas gdy wojska te i cię­
żary potrzebowały przewozu częstokroć na 
bardzo krótkie odległości. Koniec końców 
rząd rossyjski wypłacił rumuńskim kolejom 
żelaznym za przewóz wojsk, prowiantu, i 
furażu podczas wojny, 24 milionów rubli, z 
z których, jak chce dowodzić prokuratorya, 
więcej niż potowa ugrzęzła w kieszeniach o- 
ficerów i urzędników intendantury rossyj- 
skiej. Na ławie oskarżonych w tej sprawie 
ma zasiąść kilkadziesiąt osób.

Now. Wremia otrzymuje wiadomość z 
Konstantynopola, że p"seł rossyjski Nelidow 
jeszcze raz przesłał Porcie notę dyplomaty­
czną, z przypomnieniem rządowi tureckiemu, 
że straty, poniesione przez poddanych ros- 
syjskich podczas ostatniej kampanii rossyj- 
sko-tureckiej, nie są jeszcze dotychczas wy­
nagrodzone. Porta miała odpowiedzieć, że 
dołoży starań, aby ta sprawa jak najrychlej 
została załatwioną.

(Z B e lg ra d u .)
Do Fol. Corr. piszą z Belgradu. Ko­

misya złożona z czternastu osób, której po- 
ruczono ułożyć i w y k  nać program uroczy 
stego przyjęcia Najd. Cesarzewiczowstwa au- 
stryackich, odbywa prawie codziennie posie­
dzenia w obecności prezesa gabinetu i mi­
nistra spraw wewnętrznych, i przyjęła n a­
stępujące punkta: I )  Uroczyste pr/.yjęcie 
Najd. Arcyksięstwa w miejscu wylądowania.

2) Wjazd bogato przystrojonemi ulicami, 
w których wojsko utworzy szpaler. 3) Defi­
lada wojsk i przyjęcie w pałacu. 4) Zwie­
dzenie warowni. 5) Wycieczka do Topczi- 
d e ru , gdzie odbędzie się uroczystość naro­
dowa. 6) Obiad galowy w pałacu królew­
skim. 7) Wyjazd, przyczem całe miasto zo­
stanie oświetlone.

Król osobiście złożył kondolencyę po­
słowi angielskiemu z powodu śmierci księ­
cia Albany.

Były m inister sprawiedliwości w ga­
binecie Piroczanaca Radonie, został miano­
wany prezydentem trybunału kasacyjnego, 
a Diko Stefanowicz prezydentem trybunału 
apelacyjnego.

Biskup Niszu, msgr. Nestor um arł 
przedwczoraj rano.

(W ło ch y  i  P a p ie ż ) .
Senator Pantaleoni wydał książkę, obu- 

dzającą powszechny interes, w której oma­
wia upadek świeckiej władzy Papieża. Opo­
wiada naprzód własne usiłowania podejmo­
wane w roku 1860, by Kuryę skłonić do 
zgodnego porozumienia z Włochami, które 
to usiłowania skończyły się wydaleniem au­
tora z Rzymu. S tarał się on kilku kardyna­
łów przekonać o konieczności oddania Rzy­
mu królestwu Włoch. Kardynał Santucci 
mówił o tem z Papieżem i przyrzekł Ojcu 
św. w imieniu Cavoura honory panującego, 
nietykalność osoby i dworu papieskiego, od­
powiednią godności Papieża listę cywilną, 
która się miała składać po części z dóbr zagra­
nicznych, zupełną wolność w wykonywaniu 
urzędów kościelnych a dla całego ducho­
wieństwa włoskiego wystarczającą dotację 
w dobrach nieruchomych. Pius IX k*;zał 
wezwać kardynała Antoneilego, który gw ał­
townie się oburzył i oświadczył, że jeżeli 
Papież życzy sobie rokowań, to niech jego 
i Santucciego zwolni od przysięgi kardynal­
skiej. Pius IX, wysłuchawszy uwag, rzekł: 
„To działajcież, jak uważacie że pożyteczne 
dla Kościoła!" Poczem rozchwiało się wszy­
stko, i Pantaleoni w grudniu 1860 zawiado­
mił Cavoura, iż opinia stanowczego oporu 
zyskała znowu przewagę.

Popolo Romano, mówiąc o alokucyi pa­
pieskiej, twierdzi, że polityka Watykanu dąży 
do zburzenia Włoch. Włochy nie pragną 
szkody papiestwa, lecz sam Watykan życzy 
sobie tego. Powrót do dawnych stosunków 
jest niemożebny. Ponowne „podburzania" 
zniewoliłyby Włochy do nowych środków 
wbrewich woli, bez względu na wszelk po­
gróżki zawarte w organie Osservałore Ro­
mano.

(Ś ro d k i  p rz e c iw  a n a rc h is to m ) .
Londyński korespondent dziennika 

Manscheter Guardian, który wiadomości swe 
czerpie z kół rządowych, donosi: Rozpoczę­
te po ostatnich zamachach dynamitowych przez 
rząd angielski rokowania z rządem amery­
kańskim w drodze nieurzędowej, które wkrót­
ce przybrały charakter formalnych negocya- 
cyj, znajdują się obecnie w okresie nader 
zajmującej wymiany wyjaśnień obustronnych. 
Wkrótce może dowiemy się, że przyszło do 
zawarcia nowej umowy co de wydawania 
wzajemnego zbrodniarzy. Nadmienić przy- 
tem wypada, iż rząd Stanów Zjednoczonych 
okazał wszelką gotowość uwzględnienia 
wszystkich słusznych i wiodących do celu 
życzeń. Istniejące po i iędzy Ameryką a pier­
wszorzędnemu mocarstwami Europy traktaty, 
zawierają następujące zastrzeżenie co do wy­
stępków politycznych: „Zamach przeciw gło­
wie państwa rządu obcego, albo przeciw któ- 
remukolwiek z członków rodziny panującej, 
jeżeli w zamachu tym tkwi zamiar skryto­
bójstwa albo otrucia, nie może być poczyty­
wany za występek polityczny lub za czyn­
ność będącą w związku z tego rodzaju zbro­
dnią". Obecnie najpierwsze powagi w Ame­
ryce argumentują, że nie zgadza się zgo­
dnością i duchem praw rządu amerykańskie­
go, żeby zastrzeżenie to odnosiło się tylko 
do głów koronowanych i ich rodzin i pod 
tym względem zastosowanie postanowienia 
wzmiankowanego ma obecnie być rozszerzo­
ne. Nasze (angielskie) ministerstwo spraw 
zagranicznych oczekuje na pewno zmiany w 
duchu zaznaczonym powyżej i ma nadzieję 
zawarcia nowej umowy z rządem amery­
kańskim.

(O p in ia  m in istró w  sz w e d z k ic h  o  z a ­
targu  n orw egsk tin .)

Urzędowa odpowiedź szwedzkiego mi­
nistra stanu Thyseliusa, na zapytanie króla 
o wpływie zatargu na unię szwedzko-nor- 
wegeką, opiewa:

„Wasza Królewska Mość raczyłeś naj- 
łaskawiej wezwać mnie, ażebym zasięgnął 
opinii członków gabinetu szwedzkiego co do 
kwestyj poruszonych wyrokiem norwegskiego 
trybunału państwowego przeciw ministrowi 
Selmerowi, a mianowicie, o ile kwestye te 
mogą wywrzeć wpływ na unię pomiędzy 
Szwecyą a' Norwegią. Oświadczenia mini­
strów zebrałem już i otrzymałem równo-
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cześnie upoważnienie od wszystkich kolegów 
ażebym opinię ich zakomunikował, a równo­
cześnie przedstawiam i własne zapatrywa­
nie. Wasza Królewska Mość sam raczyłeś 
oświadczyć, że ministrowie szwedzcy nie 
mogą i nie mają pretensyi roztrząsać spraw, 
odnoszących się tylko do stosunków nor- 
wegskieh, dla tego też opinia nasza musiała 
się ściśle ograniczyć do tego tylko, o ile ta 
kwestya wpłynąć może na stosunek unii. 
Z tego stanowiska oceniając zagadnienie, ja  
i moi koledzy zgodziliśmyj się jednogłośnie, 
że akt unii przewiduje i stawia warunek, iż 
zmiany w konstytucyi zarówno, norwegskiej 
jak szwedzkiej, nie mogą być bez aprobaty 
i sankcyi królewskiej przedsiębrane, jakoteż, 
że zbrojna siła, tak Norwegii jak Szwecyi, 
znajduje się pod bezpośredniemi rozkazami 
wspólnego króla".

KEOIIKA
=  Najj. Pan raczył najmiłościwiej 

udzielić ze Swej prywatnej szkatuły gminie 
Rusów, w powiecie śniatyóskim, na budowę 
szkoły zapomogi w kwocie 50 zł.

— Z fundacyi ś. p. P elagii Russa- 
nowsbiej nadał JW. Marszałek krajowy, dr. 
Mikołaj Zyblikiewicz, jako zastępca kuratora tej 
fundacyi, opróżnione przez zgon ś. p. Dyoni- 
zego Masłowskiego wsparcie dożywotnie rocznych 
300 zł. panu Leonardowi Rettlowi, zamieszka­
łemu w Paryżu.

— Posiedzenie Rady m iejskiej od­
będzie się jutro, we czwartek, o godzinie 6 wie­
czorem. Na porządku dziennym między innemi: 
wybór dwóch członków i jednego zastępcy do 
komisyi dla wymiaru taks wojskowych; spra­
wa rozpisania dodatku gminnego do podatku 
domowo-.czynszowego na cele kwaterunkowe 
(uchwała druga); wniosek o wypłacenie kwoty
2.000 zł. przełożeństwu zboru izraelickiego 
z funduszów grzywien, nakładanych na izraeli­
tów i odezwa komitetu dla wzniesienia pomnika 
ś. p. Henrykowi Schmittowi, o udział gminy 
w składce na cel wymieniony.

— Now y urząd pocztow y. Z dniem 
1 b. m. wszedł w życie c. k. urząd pocztowy 
w Kałaharówce, w powiecie skałackim, który 
załatwiać będzie pocztę listową i wartościową, 
jako też przekazy i powziątki do 200 zł., i po­
łączony będzie codzienną jednorazową jazdą po- 
słańczą z urzędem pocztowym w Toustem. Okręg 
doręczenia urzędu pocztowego w Kałaharówce 
stanowić mają miejscowości: Krasne, Wolica, 
Kozina i Stawki. Oddalenie między Kałaharówką 
a Toustem wynosi 15 kilometrów.

— Stypendya rozdane przez Wydział 
krajowy.(Dokończenie.)HO) Józef Kaliniak z 6 kla­
sy gimnazyum w Stanisławowie, który uzyskał 
w 5 klasie stopień celujący lok. 1. Ojciec jego, 
sługa dworski, utrzymuje żonę i 5 dzieci. 31) 
Jan Nawrocki z 7 klasy gimnazyum w Tarno­
polu. — Ukończył 6 klasę z postępem celują­
cym, lok. 1 i jest synem włościanina obarczo­
nego 9 dzieci. — Utrzymuje się z własnej pra­
cy. — 32) Władysław Stesłowicz z 7 klasy 
gimnazyum w Tarnopolu, który uzyskał w kla­
sie poprzedniej stopień celujący lok. 2. — Oj­
ciec jego prywatny ofieyalista, utrzymuje 4 dzie­
ci. — 33) Józef Kulinowski z 7 klasy gimna­
zyum w Tarnowie syn rzemieślnika obarczone­
go 8 dzieci. — W klasie 6 uzyskał stopień ce­
lujący lok. 1. — 34) Józef Kosibowicz z 7 kla­
sy gimnazyum w Wadowicach, który ukończył 
klasę niższą z postępem celującym lok. 2 i u- 
trzymuje się z własnej pracy. — Matka jego 
wdowa, utrzymuje się z dziennego zarobku. — 
35) Jan Haładej z 6 klasy szkoły realnej w 
Jarosławiu, który otrzymał w klasie niższej sto­
pień celujący lok. 1. Matka jego wdowa po 
włościaninie utrzymuje 2 dzieci. — 36) Wa­
cław Smakowski z 5 klasy szkoły realnej w 
Krakowie, który ukończył klasę 4 z postępem 
celującym lok. 1. — Rodzice jego nie posiadają 
żadnego majątku. — 37) Julian Misiakiewiez 
z 6 klasy, szkoły realnej we Lwowie, od 1 kla­
sy miał lok. 1. - Ojciec jego mieszczanin 
lwowski, obarczony 6 dzieci; — wreszcie ; 38) 
Jan Ludwik 2 im. Peroś z 7 klasy szkoły re­
alnej w Stryju, który otrzymał w 6 klasie lok.
2. —  Matka jego wdowa nie posiada żadnego 
majątku.

— Czerwony K rzyż. Dnia 16 lutego
b. r. za staraniem zawiązanego w tym celu ko­
mitetu urządzony był bal w Dolinie, z którego 
czysty dochód w kwocie 78 zł. 60 ct. wpły­
nął na korzyść stowarzyszenia patryotycznej po­
mocy Czerwonego Krzyża.

— Kurs przygotowawczy dla funk- 
oyonaryuszów stowarzyszeń zaliczkowych, któ­
rego przedmiotem będą zarówno teoretyczne 
jako też praktyczne wiadomości, nieodzowne 
przy spełnianiu zadań, na stowarzyszeniach za­
liczkowych ciężących, zamierza otworzyć w na- 
szem mieście p. Zygmunt Medveczky, likwida­
tor towarzystwa wzajemnego kredytu, ulica Ha­
licka, 1 13. Program kursu jest następujący: 
A. Oddział teoretyczny: 1. Ustawa o stowa­
rzyszeniach zarobkowych i gospodarczych z dnia 
9 kwietnia 1873 roku i jej zastosowanie. —

Statut stowarzyszeń; 2. ustawodawstwo po­
datkowe w zastosowaniu do stowarzyszeń zali­
czkowych; 3. ustawodawstwo co do opłat stem­
plowych w zastosowaniu do stowarzyszeń za­
liczkowych ; 4. ustawa wekslowa B. Oddział 
praktyczny: 1. Rachunkowość dla stowarzyszeń 
zaliczkowych; 2. organizacya biura i podział 
pracy. — Regulamin; 3. o stosunkach stowa­
rzyszeń na zewnątrz: a) związek stowarzyszeń 
zarobkowych i gospod irczych; b) stosunek do 
zakładów kredytowych: a) w ogóle: b) do 
banku krajowego; c) do towarzystwa zaliczko­
wego we Lwowie. — Czas trwania kursu obli­
czony jest na 6 do 3 tygodni, a rozpoczęcie 
wykładów jest zawisłem od zgłoszenia się przy­
najmniej sześciu słuchaczów.

— Przed krakowskim trybunałem  
karnym toczyła się od kilku dni tajua rozprawa 
w procesie przeciwko 7 osobom, oskarżonym o 
propagandę socyalistyczną. Z oskarżonych ska­
zani zostali Józef Giostyński i Maryan Piechow­
ski na 9-miesięczny ścisły areszt, Stanisław 
Polanek na 3 miesiące, Marya Onufrowiczowa 
na 2 miesiące, Józef Eibenschńtz na 6 tygodni, 
a Edmund Kolbuszowski i Karol Medweckl na 
3 tygodnie aresztu. Nadto Onufrowiczowa, Go­
styński i Piechowski, jako obcokrajowcy, mają 
być wydaleni z granic monarchii.

— Śm iertelność we Lwowie. IV 12 
tygodniu roku bieżącego, mianowicie od dnia 
16 do 22 marca, umarło w mieście naszem 
osób płci męskiej 30, płci żeńskiej 35, razem 65, 
czyli o 9 mniej niż w poprzednim tygodniu. 
Średnia dzienna śmiertelność wynosiła 9'3, 
roczna 29'3 na 1.000 mieszkańców. Z ogólnej 
liczby zmarłych w tym tygodniu przypadało na 
śródmieście 4 , na 1 dzielnicę 13, na II 
dzielnicę 7, na III dzielnicę 7, na IV dziel­
nicę 1, na szpitale 33. W porównaniu z po­
przednim tygodniem zmniejszyła się liczba śmier­
telnych wypadków o LI w chorobach zapale­
nia przewodu oddechowego i o 3 w chorobach 
dyfterycznych; natomiast zwiększyła się o 10 
w chorobach gruźlicy i o 1 w chorobach du- 
rzycy.

§ Ruch telegraficzny. Na liniach ga­
licyjskich w przeciągu miesiąca stycznia bie­
żącego roku nadano depesz 38.918, a miano­
wicie : rządowych bezpłatnych 4, w służbie 
telegraficznej 613, zapłaconych rządowych i 
prywatnych 38.301. Nadeszło depesz 46.585, 
a mianowicie: rządowych bezpłatnych 8 , w
służbie telegraficznej 1.340, kursa z giełdy 
wiedeńskiej 3.711, zapłaconych rządowych i 
prywatnych 41.526. Przetelegrafowano depesz 
117.184. Przeszło zatem przez linie galicyjskie 
depesz 202.687.

— Zapiski policyjne. Skradziono w To­
maszowie, w Lubelskiem, Etli Strasberger dwie 
cukierniczki, 12 kubków, 40 łyżek, 24 par no- 
żów i widelców, 6 par lichtarzy, dwie solniczlti, 
parę kolczyków brylantowych, złoty zegarek 
damski z długim łańcuszkiem i trzy złote bro­
szki Jako sprawcę tej kradzieży sygnalizowano 
mężczyznę wzrostu wysokiego, szczupłego, bla­
dej twarzy i czarnego zarostu. — Pani A. M., 
skradziono czarną portmonetkę z kwotą 4 zł., 
w kościele Jezuitów. — Znaleziono kupony od 
obligacyj długu państwa 1. 65.966 i 343.674, 
płatne od 1 listopada 1883 po koniec r 1895; 
mały czarny skórkowy woreczek z kwotą 2 zł. 
18 ct.; wkładkową książeczkę kas oszczędności 
poczt. 1. 46.952 na 3 zł., wydaną na imię Zysi 
Diiner. — Aresztowano Maryę Czabarę, zaro- 
bnicę, za obrazę Majestatu; Szymona Huńkę, 
sławnego złodzieja, za wyłamywanie się z pod 
dozoru policyjnego ; Jana Czecha, głuchonieme­
go, ze srebrnym krytym zegarkiem, który miał 
skraść jakiemuś stolarzowi. — C. k. sąd zło- 
czowski poszukuje poszlakowanej o kradzież fa­
milii cyganów, składającej się z mężczyzny, ko­
biety i dwojga dzieci, z których chłopak był 
ubrany w czerwone spodnie. Cyganie ci mają 
z sobą psa czarnego, dnia 29 b. m. udali się 
ku Gródkowi.

* Pożar zniszczył na plebanii gr. kat. 
w Krasnej, w powiecie krośnieńskim, dwa bu­
dynki gospodarcze z 11 sztukami bydła, narzę­
dziami i zapasem siana i słomy. Strata, w ma­
łej tylko części ubezpieczona, wynosi 5.315 zł. 
Zlokalizowanie pożaru zawdzięczyó należy jedy­
nie energicznej pomocy żandarmów posterunku 
niebyleekiego. Poszlakowane o zbrodnicze po­
dłożenie ognia indywiduum, sługę plebana, are­
sztowano.

t  Zmarli w ostatnich dniach: we Lwo­
wie znany z pięknych okazów na wystawie tu­
tejszego muzeum przemysłowego bronzowaik i 
snycerz Kleofas Hobgarski, szanowany w szero­
kich kołach obywatel, w 46 roku życia; w Gai- 
sern pod Ischl, włościanin, Konrad Deubler, 
jeden z najniepospolitszych autodydaktów współ­
czesnych, przez Niemców zwany „filozofem chłop­
skim", przeżywszy lat 70.

— Wystawa w Turynie. Uepesza 
D Z'g. z Rzymu donosi, że Ojciec św. zezwo­
lił, ażeby okazy muzeów watykańskich prze­
słane zostały na wystawę tnryńską.

— Z ogroinnem powodzeniem  przed­
stawiono w piątek w wielkiej operze paryskiej 
po raz pierwszy nowe dzieło Gounoda Safonę. 
Sala była przepełniona najświetniejszem towa­
rzystwem stolicy francuskiej, damy przybyły 
w toaletach balowych, a genialny kompozytor, 
który osobiście dyrygował orkiestrą, był przed­

miotem pełnych serdecznego zapału owacyj. 
Akt ostatni szczególnie wzbudził prawdziwy 
entuzyazm. Panna Kraus świetnie się wywiązała 
z partyi bohaterki.

— Potrójne morderstwo popełnione 
zostało w sobotę w Berlinie. Pewien robotnik 
zabił swoją żonę, siostrę tejże, oraz trzecią oso­
bę, która tamtym szła z pomocą. Mordercę 
ujęto.

— Handel niewolnikam i. Z Tangom 
donoszą dziennikom hiszpańskim, że tamtejszy 
reprezentant Austryi i Anglii sir Drumond Hay, 
imieniem tycli dwócli mocarstw założył protest 
przeciw kwitnącemu ciągle jeszcze w tem mie­
ście handlowi niewolnikami.

— Czarna ręka. Przed trybunałem 
karnym w Madrycie odbyła się w tych dniach 
ostateczna rozprawa w procesie przeciw 15 człon­
kom głośnej bandy, zwanej „czarną ręką", która 
z końcem r. 1882 dopuściła się całego szeregu 
morderstw w Andaluzyi. Trybunał skazał sie­
dmiu oskarżonych na śmierć, a ośmiu na 17 
letnie więzienie.

— Tysiącletni krzew różany. Z Hil-
desheim donoszą, że słynny, od dziesięciu już 
wieków rosnący na tumie tamtejszym krzew 
różany, który w roku zeszłym już marnieć za­
czynał, dzięki zabiegom sztuki ogrodniczej odży­
wił się na nowo i zaczyna wypuszczać już pę- 
cze. Dla ocalenia sędziwego krzewu tego od 
zagłady, zarząd tumu zgodził się nawet na 
częściowe przebudowanie murów, wśród których 
on zapuścił korzenie.

— Tryb życia Papieża. Jeden z dzien­
ników rzymskich donosi: Pomimo nadwątlonego 
zdrowia, Ojciec św. trzyma się stale zwykłego 
swego trybu życia. Wstaje bez względu na 
porę roku o godzinie wpół do 7 rano i wypija 
czystą, białą kawę. Następnie odprawia w ka­
plicy mszę św., a drugiej mszy św., odprawia­
nej przez jednego z kapelanów słucha z wiel- 
kiem nabożeństwem. Następnie aż do godziny 
wpół do 12 w południe załatwia z sekretarzem 
swoim korespondencyę. Na obiad często zapra­
szani bywają wysocy dostojnicy Kościoła lub 
członkowie arystokracyi rzymskiej. Od godziny 
10 wieczór do północy przebywa Leon XIII w 
swoich prywatnych apartamentach i nie udziela 
się w tym czasie nikomu, chociaż kładzie się 
dopiero po północy.

GOSPODARSTWO I HANDEL
Kółka Rolnicze.

Wyciąg ze sprawozdania Centralnego Zarządu 
Towarzystwa Kółek rolniczych za czas od 18 
listopada 1882 do końca lutego 1884 przedło­
żonego na Walnom Zgromadzeniu Towarzystwa 

we Lwowie, dnia 4 marca 18S4.
Z końc-em roku 1882 na podstawie obo­

wiązującego statutu, zaczczęły się zawiązywać 
Kółka rolnicze,' których liczba z upływem lu­
tego b. r. doszła do 165-ciu. Powstały one w 
54 powiatach, a w szczególnoci w 24 mia­
stach i miasteczkach i 14) gminach wiejskich. 
W 151 Kółkach zorganizowanych reprezentują 
Zarządy miejscowe Kółek:

«) w przewodniczących: księża w liczbie 
57, właściciele większych posiadłości 23, nau­
czyciele 9, rolnicy z mniejszych posiadłości 46, 
osoby innych zajęć 16;

b) w zastępcach przewodniczących: księ­
ża 14, właściciele większych posiadłości 12, 
nauczyciele 6 , rolnicy z mniejszych posiadłości 
99, osoby innych zajęć 10.

c) w sekretarzach: księża 8, właściciele 
większych posiadłości 4, nauczyciele 77, rolnicy 
z mniejszych posiadłości 43, osoby innych za­
jęć 19.

Liczba członków zwyczajnych w 165 Kół­
kach wynosi 4.147, przeciętnie przypada na je­
dno Kółko 26 członków; wyżej 100 członków 
zwyczajnych liczą: Ujsoły 109, Czaniec 130, 
Kozy 19*, prawie 100 bo 97 członków liczy 
Kółko w Biłce szlacheckiej i w Baryszu. W 
roku bieżącym w 47 Kółkach liczba członków 
wzrosła o 305.

Przed Walnem Zgromadzeniem 107 Kó­
łek przedłożyło szczegółowe sprawozdania z 
czynności, z tych jedne miały ogólne zebrania 
członków przynajmniej co drugą niedzielę, nie­
które odbyły w ciągu roku przeszło 30 zebrań, 
jak: Szówsko 31, Kozy 34, Prusy 36.

Przedmiotem zebrań w Kółkach, w któ­
rych prócz członków zwyczajnych i doroślejszej 
młodzieży, brali udział księża, nauczyciele, wła­
ściciele ziemscy i inui szczerzy opiekunowie lu­
du, był) tylko sprawy określone statutem i in- 
strukcyą wydaną dla Kółek rolniczych.

Każde Kółko posiada biblioteczkę. W tym 
celu centralny Zarząd rozesłał bezpłatnie ksią­
żek polskich 2738, ruskich 495, 56 Kółek pre­
numeruje własnym kosztem Niedzielę lub Wień­
ca i Pszczółkę, a 6 I otrzymuje te pisma w da­
rze. Niektóre Kółka mają i inne pisma, a 
w szczególności Samorząd i Gminę, Nowiny i 
Chatę, Gwiazdkę cieszyńską i Rolnika.

W siedzibie Kółek rolniczych istnieje 26 
sklepików ckrześciańskich, 32 zaś Kółek oświad­

czyło gotowość założenia u siebie sklepików. 
Kółko rolnicze w Kozach, zawiązało u siebie
Towarzystwo spożywcze, które dostarcza dla sie­
bie i okolicznych Kółek potrzebnych towarów. 
Koszta założenia sklepików wykazywały Kółka 
rolnicze w Bulowicach w kwoeie 50 zł-, w 
Czańcu 400 złr., w Grębowie 271 zł. 17 ct., 
w Kozach 710 zł., w Łętowicach 70 zł. 70et., 
w Prusach 49 zł. 59 ct., w Rudniku 380 zł., 
i w Zaleszanach 300 zł.

W roku zeszłym ułatwił Centralny Zarząd 
Kółkom rolniczym w celniejszych fabrykach na 
ratalną spłatę z opustem cen, nabycie różnych 
maszyn i narzędzi rolniczych za ogólną kwotę 
76 i zł. W roku bieżącym zgłosiły się o potrze­
bne narzędzia i maszyny gospodarskie Kółka 
roln. w Borzencinie, Dąbrowej, Jagielnicy i w 
Kałuszu. Kółko rolnicze w Górnej-wsi uchwali­
ło wypożyczać zakupioną kosztem Kółka siecz­
karnię bezpłatnie dla członków, a innym po 30 
ct., za dzień, zaś młocarnię członkom po cenie 
30 ct., innym po 70 ct. za dzień. P. Słoński 
sekretarz Kółka roln w Rożniatowie, nabywszy 
własnym kosztem extyrpatora i pług Saeka, wy­
pożycza je bezpłatnie członkom rzeczonego 
Kółka. _  (D . n .)

t  Bank kriijowy. Stan asygnat k a ­
sowych z końcem marca r. bież. a. w. złr. 
156.900.

* Lwowsko - czerniowiecka kolej.
Presse pisze: Znaczna zwyżka kursu akcyj ko­
lei lwowsko-czerniowieckiej na giełdzie wiedeń­
skiej, która to zwyżka spowodowaną została 
zmniejszeniem subwencyi państwowej, tudzież 
tem, iż kolej pomieniona zawarła kartel tary­
fowy z galicyjską koleją transwersalną dała po­
wód do różnych pogłosek, pomiędzy któremi 
najwięcej znalazła wiary wersya o 
upaństwowieniu sieci rumuńskiej. J ję  się do­
wiadujemy, w kołach decydujących lwowsko- 
czerniow, kolei nic o tem nie wiedzą, a takie 
zresztą zarządzenie, gdyby przyszło ueczywiście 
do skutku nie byłoby bynajmniej z pożytkiem dla 
akcyonaryuszów. Zresztą krok podobny musiałby 
być poprzedzony rokowaniami z rządem rumuń- 
skim, a jak trudnem jest rozłączenie sieci żela­
znych, dowodem na to jest nietylko kolej połu­
dniowa, lecz przedewszystkiem węgiersko - gali­
cyjska kolej, chociaż tutaj szło tylko o porozu­
mienie się pomiędzy obydwoma połowami mo­
narchii, nie zaś pomiędzy dwoma obcemi pań­
stwami.

*** W y ró b  w ó d k i i p iw a. W lutym
roku bieżącego wyrobiono w 404 goizelniaeh ga­
licyjskich ogółem 2,525.474 opodatkowanych 
stopni alkoholu Największa ilość gorzelni była 
w ruchu w powiecie skarbowym tarnopolskim 
bo 92, następnie w brodziłim 58, kołomyjskim 
47, rzeszowskim 33, przemyskim 31, stanisła­
wowskim 37, sanockim 37, tarnowskim 22, kra­
kowskim 25, Samborskim 13, lwowskim 11, no­
wosądeckim 8. W 192 browarach galicyjskich 
wywarzono ogółem w miesiącu' lutym roku 
bieżącego 62.630 hektolitrów piwa Największa 
ilość browarów była w ruchu w powiecie skar­
bowym rzeszowskim bo 43, następnie brodzkim 
21, tarnopolskim 18, przemyskim 16, krakow­
skim i sanockim po 13, stanisławowskim 12, 
lwowskim, nowosądeckim i tarnowskim po 11, 
Samborskim 9, we Lwowie 6, wreszcie w po­
wiecie skarbowym kołomyjskim i mieście Kra­
kowie po 4.

*** Produkcya i sprzedaż so li.
W lutym roku bieżącego wynosiła w Galicyi 
produkcya soli 122.627 metr. cetn., sprzedaż 
zaś 89.245 metr. eentuarów. W tym samym 
miesiącu roku 1883 wynosiła produkcya soli 
115.845, a sprzedaż 87.686 metr centnarów. 
Z porównania wypływa, że w lutym bieżącego 
roku była produkcya o 6.782 metr. centn., 
sprzedaż zaś o 1.559 metrycznych centnarów 
większą, niż w tym samym miesiącu roku ze­
szłego.

* Wyrób cukru w  G alicyi. W mie­
siącu lutym b. r. nie było wyrobu cukru.

0STATIIA POCZTA
P. minister skarbu dr. D u n a j e w s k i  

wyjechał, do Wenecyi dla odwiedzenia swo­
jego syna, złożonego ciężką chorobą.

Na porządku dziennym dzisiejszego 
posiedzenia I z b y  d e p u t o w a n y c h  znaj­
duje się drugie czytanie ustawy gorzel- 

1 nianej.

O przebiegu ostatniego posiedzenia 
K o ł a  p o l s k i e g o  telegrafują do dzienni­
ków praskich : Koło obradowało nad kwe- 
styą kolei północnej cesarza Ferdynanda i 
sprawą decentralizacyi zarządów kolejowych 
w Galicyi. Dla należytego zbadania pier­
wszej sprawy wybrano komisyę, złożoną 
z posłów: Czerkawskiego , Kozłowskiego, 
Chamca, Krasickiego i Raczyńskiego. Wkwe- 
styi decentralizacyi oświadczał przewodni-
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czący dr. Grocholski, iż znany mu jest cały 
plan rządu, nie może jednak w interesie sa­
mej sprawy dać bliższych wyjaśnień. Kilku 
członków Koła domagało się usilnie, aby 
dr. Grocholski podał przynajmniej główniej­
sze punkta tych koneesyj, jakie zamierza 
poczynić rząd w sprawie decentralizacyi, 
przewodniczący Koła odmówił jednak sta­
nowczo wszelkich wyjaśnień Na tem posie­
dzeniu deputowany Hausner złożył mandat 
członka deputacyi, którą swojego czasu wy­
brało Koło dla przeprowadzenia rokowań 
z rządem w sprawie decentralizacyi.

"K lub z j  e d n o c z o n e j l e w i c y  uchwa­
lił głosować za przejściem do dyskusyi 
szczegółowej nad ustawą gorzelnianą, przy- 
tem jednak postanowił wnieść pewne po­
prawki ______ _

Na przedwczorajszesn posiedzeniu k o- 
m i s y i p r z e m y s ł o w e j  deputowany Ma- 
tscheko postawił w niosek, aby obradować 
najpierw nad kwestyą oznaczenia normalne­
go czasu dziennej pracy. Deputowany dr. 
B i l i ń s k i  domagał się natomiast, aby zde­
finiować przedewszystkiem różnicę pomiędzy 
robota w fabrykach i pracą w warsztatach 
rękodzielniczych. Trzy głosowaniu przyjęto 
wniosek deputowanego Bilińskiego. Deputo­
wany Hevera zapytywał p m inistra handlu 
o stanowisko rządu wobec kwestyi oznacze­
nia normalnego czasu dziennej pracy, na co 
odparł p. m inister, iż uważa za potrzebne 
takie oznaczenie. Deputowany Matscheko 
interpelował następnie p. m inistra, czy za­
patrywanie to podziela całe ministerstwo. 
Po oświadczeniu p. ministra bar. Pino, iż 
w kwestyi tej reprezentuje cały gabinet, 
komisya obradowała dalej w duchu wniosku 
dep. Bilińskiego.

R ba niższa s e j m u  w ę g i e r s k i e g o  
uchwalna jednomyślnie przejść do rozpraw 
szczegółowych nad nowelą przemysłową.

W kołach deputowanych nader przy­
kre wrażenie, a nawet oburzenie wywołało 
z a j ś c i e  p o m i ę d z y  dep .  S z e l l e m  a 
U g r o n e m ,  który znieważył przedwczoraj 
czynnie dep. Szella na kurytarzu gmachu 
parlamentarnego. Z tego powodu prezydent 
zwołał poufne posiedzenie Izby dla wzięcia 
pod rozwagę tego gorszącego zajścia.

Nordd. Alle/, Ztg. teraz dopiero podaje 
autentyczny szczegóły o p o s ł u c h a n i u ,  
jakie mieli przed tygodniem u c e s a r z a  
W i l h e l m a  prezydenci parlamentu niemiec­
kiego, sejmu pruskiego i rady związkowej, 
z okoliczności rocznicy urodzin monarchy.

Cesarz zamieniwszy kilka słów z pre­
zydentami parlamentu i Izb sejmowych, i 
wyraziwszy członkom rady związkowej uzna­
nie za ich działalność oraz radość z tego 
powodu, że z wyjątkiem kilku drobnych 
spraw, inst-ukeye otrzymane od ich panują­
cych godzą się zupełnie z jego inteneya- 
mi — odezwał się do wszystkich zebranych 
w te mniej więcej słowa: „Dotychczasowe 
obrady parlamentu nie zadowoliły mnie. 
Nie pojmuję tego, jak projekt przedłużenia 
ustawy antisocyalnej po motywach, jakie 
ministrowie moi przytoczyli, mógł napotkać 
na taki opór i odesłanym być nadto do ko- 
misyi. Zapomniano widocznie o stosunkach, 
które nakazały koniecznie ogłosić tego ro­
dzaju ustawę. Musiałem wpierw własną 
przelać krew, zanim się przekonano, w ja­
kich znajdujemy się niebezpieczeństwach i 
dlatego opozycya^ przeciw ustawie antiso­
cyalnej jest osobiście przeciw mnie zwróco­
ną. Jeżeli ktoś mniema, iż dlatego, że ruch 
nie jest już tak widocznym zewnętrznie, u- 
stawa antisocyalna jest zbyteczną, to fął- 
szywem jest takie zapatrywanie. W moim 
ręku zbiegają się wszystkie nici kłębka i 
najlepiej mogę to osądzić. Panowie stawia­
jący trudności przedłużeniu ustawy antiso­
cyalnej, powinni pamiętać o tem, że stanę­
liśmy u zvrotu w życiu politycznem i że 
chodzi o unjknięcie drogi wiodącej do oba­
lenia monarchik Nowa koalicja zawiązana 
w parlamencie a mnie nieprzyjazna, zasłu­
guje także na uwagę. Wyrażam się zupeł­
nie otwarcie, aby nie było żadnej wątpliwo­
ści co do mego stanowiska wobec projektów 
wypracowanych w interesie pokoju różnych 
klas ludności i dobra robotników. Pragnę, 
aby każdy te słowa słyszał i proszę obec­
nych tu panów, aby działali w myśl przyj­
ścia do skutku owych projektów. Nie tracę 
nadziei w pomyślne ich załatwienie. Co się 
zaś was tyczy panowie — tu zwrócił się 
cesarz do członków rady związkowej — was 
jestem  zupełnie pewien i oświadczam to z
zadowoleniem.

^ K o n s t a n t y n o p o l a  donoszą do 
Pol. Corr., że Vukovica, który prze­
bywa w tej chwi l w stolicy tureckiej dla osta­
tecznego z a ł ^ w 1611^  f u r e c k o - c z a r -  
n o g ó r s k i e g 0 ®Po r u g r a n i c z n e g o ,  
ma zupełne widoki powodzenia, p. y ukovic 
był na posłt ehaniu u sułtana, przyczem pa­

dyszach wyraził swoje zadowolenie z powo­
du treści doręczonego mu pisma, w którem 
książę Mikołaj wypowiedział sułtanowi w 
słowach uległych i serdecznych zarazem swo­
je podziękowanie z powodu wyszczególniają­
cego przyjęcia w Konstantynopolu i prosił 
go, aby sprawa uregulowania granicy mo­
gła być jak najrychlej uporządkowaną. Suł­
tan dał przyrzeczenie Vukovicowi, iż zawe- 
zwie w. wezyra Saida baszą i poleci mu 
przyspieszyć tę sprawę. P. Vukovie widział 
się także z ambasadorami Austryi, Anglii i 
Rossyi, którzy przyrzekli jednomyślnie, iż 
będą działać w duchu jak najszybszego za­
łatwienia spornego przedmiotu.

W I z b i e  f r a n c u s k i e j  rozpoczęła 
się dyskusya nad projektem nstawy o kon­
wencji finansowej z Tunisem. Po wysłucha­
niu kilku mówców, odroczyła Izba dalsze roz­
prawy.

Na porządku dziennym najbliższego po­
siedzenia znajduje się nader ważny przed­
miot, który wywoła żywe obrady, idzie bo­
wiem o uchwalenie nowej ustawy rekruta­
cyjnej dla armii Dotychczas istniały trzy 
rozmaite kategorye obowiązków, służba pię­
cioletnia, trzechletnia i jednoroczna. Część 
opinii jest za zatrzymaniem dotychczasowej 
ustawż, rząd wnosi powszechny obowiązek 
trzechletniej służby.

Według National, z, ostatnich depesz 
sprawującego interesa francuskie w Pekinie 
wynika, że bliski już jest termin podjęcia 
rokowań ponownych pomiędzy Francyą a 
Chinami. M i 11 o t donosi, że rozpoczęła się 
już w Tonkinie pora deszczów, że jednak to 
nie przeszkadza zajęciu Honghoa, które na­
stąpi około 8 kwietnia. Po zajęciu tej tw ier­
dzy ma generał Millot nadzieję odesłania 
części wojsk z powrotem do Francyi. W tym 
celu organizuje w Tonkinie pułki krajowe.

LibejU występuje z projektem z w i ą ­
z k u  łacińskiego, któryby obejmował Fran- 
cyę, Hiszpanię, Włochy, Portugalię i Belgię, 
Gdyby Hiszpania chciała zabrać Maroko, 
Włochy Tripolis, a Belgia i Portugalia szu­
kały umocnienia swego wpływu na teroto- 
ryum Congo, F ran c ja  nie sprzeciwiałaby się 
temu ale owszem popierałaby te dążności. 
Z Anglią, którejby trzeba dopomódz w jej 
kłopotach egipskich, proponuje Lib rte za­
warcie specyalnego traktatu.

W Ro u b a i x w departamencie Nord 
odbyli anarchiści zgromadzenie, na którem 
przyszło do scen burzliwych. Soeyaliści nie­
mieccy z francuskimi zaprzysięgali sobie 
braterstwo. Były członek komuny Guesde 
podnosił, że socjaliści niemieccy protesto­
wali przeciw wcieleniu Alzacyi do Niemiec. 
Komisarz policyi notował wszystkie mowy.

W M a d r y c i e  ogłoszony został wczo­
raj dekret rozwiązujący Izby; wybory odbyć 
się mają 27 b. m. Dzienniki madryckie pod­
noszą. że cały dług publiczny czyli obligi, 
znajdują się w rękach Hiszpanów, z czego 
wnoszą o pomyślnym rozwoju ekonomiczne­
go kraju.

Pall Mail Gazette, po ostatnich niepo­
myślnych wiadomościach z Sudanu , uderza 
gwałtownie na gabinet i twierdzi, że Gordo­
nowi odmówiono wszystkiego, nawet moral­
nego poparcia. W końcu wzywa, żeby Sua- 
kira obsadzono indyjską siłą zbrojną.

W Londynie oczekują na rezultat mi­
s ji  H ew etta , o którym jednak nie prędko 
nadejdzie wieść jakakolw iek, gdyż dopiero 
dnia 81 marca udał się do Abisynii, a z wy­
brzeży od Massoua przebyć musi około pięć­
dziesiąt mil w głąb kraju, nim będzie mógł 
mówić z królem Jan em , który nań czeka 
w Adua.

Najświeższa depesza z Londynu brzm i: 
Dawno już żadna wiadomość nie wywołała 
tak wielkiego wzburzenia, jak doniesienie o 
Męsce Gordona. Nieustające posiedzenia ra ­
dy ministrów nie doprowadziły dotychczas 
(1 kwietnia) do żadnego rezultatu. Mimo gro­
źnych wiadomości i głosu całej prasy o od­
siecz dla Sudanu, dzienniki radykalne pro- 
testują przeciw wszelkiej akcyi.

Ze S z t o k h o l m u  donoszą, że dekla- 
racya ministrów szwedzkich w sprawie nor- 
wegskiego zawikłania, wywołała obecnie i 
w Szwecyi spory i niezadowolenie. Dagens 
Nyhctcr oświadcza, że naród szwedzki nie 
p o d p ite  nigdy czyli nie zatwierdzi dekla- 
racyi ministra Thyseliusa i jego kolegów.

Wiedefi, 2 kwietnia. Wien. Ztg. 
(łonom*. Książe M i k o ł a j  Wr e  de zo-i O O v
stał mianowany posłem w Sztutgar- 
dzie.

Najd.  C e s a r z e w i c z  wyjechał| 
do Londynu.

W iedeń, 2 kwietnia. P o ż a r  
w d r u k a r n i  p a ń s t w o w e j  zni­
szczył mnóstwo stempli i papieru. 
Po całogodzinnej ciężkiej pracy stłu­
miono ogień.

Peszt, 2 kwietnia. Po wczoraj- 
szem tajnem posiedzeniu deputowany 
H e r m a n  z o s t a ł  n a p a d n i ę t y  na 
ulicy Sandor przez dwóch współpra­
cowników dziennika Fuggetlenseg, nie­
jakich Claira i Szemnecza i zniewa­
żony czynnie. Herman wyciągnął ze 
swej laski sztylet i począł ścigać na­
pastników. Jeden z nich obrócił się 
i wydobył rewolwer, poczem Herman 
zaniechał ścigania. Obydwóch napa­
stników aresztowano i po przesłucha­
niu osadzono w więzieniu policyjnem.

Peszt, 2 kwietnia. {lei. pry w.) 
I z b a  d e p u t o w a n y c h  traktowała 
na tajnem posiedzeniu zajście, jakie 
miał przedwczoraj na kurytarzu par­
lamentu dep. Jerzy Szel. Izba oka­
zała się w ogóle niechętną dla udzie­
lenia mu żądanej satysfakcyi Szella 
wezwano, aby cofnął skargę wniesioną 
na ręce prezydenta Izby. Gdyby tego 
nie uczynił, skarga ta nieodczytana 
zostanie złożoną do aktów.

Wczoraj dwóch współpracowni­
ków pisma Fuggetlenseg napadło pu­
blicznie na deputowanego Hermana i 
znieważyło go czynnie. Zajście to zo­
stało tem wywołane, iż Herman na­
zwał jednego z tych współpracowni­
ków, Claira, sprawcą zaburzeń w Cze- 
gled i chciał go przez kwestora wy­
dalić z kurytarzy parlamentu.

Berlin, 2 kwietnia. C e s a r z  
wysłał dzisiaj swojego adjutanta przy­
bocznego do ks. B s i n a r c k a  z po­
leceniem z ł o ż e n i . a  mu ż y c z e ń  w 
dniu jego urodzin.

Cesarzewicz, ks. Henryk i ks. 
Aleksander złożyli osobiście życzenia 
ks. kanclerzowi.

Książęta związkowi przesłali ró­
wnież swoje życzenia.

Ministrowie, generałowie i inni 
dygnitarze przybyli osobiście do pa­
łacu kanclerskiego.

Berlin, 2 kwietnia, (lei. pryw.) 
Ks. B i s m a r c k  w dzień uroazin 
otrzymał powinszowania od króla 
bawarskiego.

P r o ś b a  k s i ę c i a  k a n c l e r z a  
o uwolnienie go z gabinetu pruskiego 
została podobno przedłożoną już ce­
sarzowi. Monarcha jednak nie po­
wziął dotychczas decyzyi.

Berlin, 2 kwietnia. Wobec nie­
zgodnych z istotnym stanem rzeczy 
doniesień niektórych dzienników, za­
wiadamia Nordd. Allg. Ztg. na podsta­
wie wiarygodnych informacyj, że na 
1443 p r ó ś b  o d y s p e n s ę  dla k a t o ­
l i c k i c h  d u c h o  w n y c h ,  doręczonych 
za pośrednictwem ks. biskupa cheł­
mińskiego, załatwiono dotychczas w 
duchu przychylnym 1235 petycyj. W 
30 wypadkach nie przeprowadzono je­
szcze potrzebnego dochodzenia. Od­
rzucono 178 próśb, domagających się 
dyspensy od trzyletnieh studyów na u- 
niwersytetaeh pruskich.

Paryż, 2 kwietnia. W I z b i e  
d e p u t o w a n y c h  bonapartysta Cu- 
neo postawił wniosek, aby k o n g r e s  
dl a  o b r a d  n a d r e w i z y ą k o n s t y -  
t u c y i zebrał się w Paryżu nie zaś 
w Wersalu. Mówca zażądał, by wnio­
sek jego traktowano jako nagły, Izba 
jednak oświadczyła się przeciw temu.

Wśród rozpraw nad t u n e t a ń -  
s k ą k o n w e n c y ą  f i n a n s o w ą ,  Cam- 
bon dał wyjaśnienia o finansowem po­
łożeniu Tunisu, który posiada potrze­
bne właściwości do rozwoju; dla prze­
prowadzenia reform potrzeba jednakże 
znieść międzynarodową komisyę. Izba 
337 głosami przeciw 168 gł. uchwa­
liła przejść do rozpraw szczegółowych 
nad konwencyą i przyjęła 249 gł. 
przeciw 223 gł. wniosek nagłości, żą­
dany przez referenta.

Bukareszt, 2 kwietnia. W se­
n a c i e  rozdano p r o j e k t  r e w i z y i  
k o n s t y t u c y i .  Zatrzymuje on wol­
ność prasy, znosi gwardyę narodową 
i redukuje liczbę kolegiów, wybra­
nych dla Izby deputowanych, z 4 
na 3.

Londyn, 2 kwietnia Na wczo­
rajszym m e e t i n g u  s t r o n n i c t w a  
l i b e r a l n e g o  w Hastings oświad­
czył lord admiralicyi Tomasz Brassey, 
iż Gladstone został boleśnie tem do­
tknięty, że lud egipski tak mało oka­
zuje uzdolnienia do samorządu. Mimo 
to tak roztropny i mądry mąż stanu, 
jakim jest bez wątpienia Gladstone, 
będzie się powodował zawsze faktami 
nie zaś uczuciami.

M adryt, 2 kwietnia. Dekretem 
królewskim k o r t e z y  z o s t  a ł y  ro­
z w i ą z a n e  i rozpisane wybory do 
Izby deputowanych na 27 kwietnia, 
zaś do senatu na 8 maja. Parlament 
zbierze się 20  maja.

Rząd hiszpański u p o w a ż n i ł  
N i e m c y  do urządzenia składu węgla 
na Fernando-Po.

K a ir , 2 kwietnia. D e p e s z a  • 
z C h a r t u m u  do francuskiego kon­
sula generalnego wspomina o obie­
gających tam pogłoskach, iż Slatin- 
bey kapitulował.

K air , 2 kwietnia. Z S u a k i m u  
donoszą pod d. I b. m.: Szpiedzy za­
wiadomili, że Osman stoi na czele
1.000 ludzi i ma przy sobie wielu 
przewódców plemion. Ostatniej nocy 
nieprzyjaciel zbliżył się na milę pod 
Suakim i zabrał zapasy żywności. 
Mahmud-Ali na czele 100 ludzi puścił 
się w pogoń za nieprzyjacielem.

Telegrafowany kurs wiedeński
Wiedeń, dnia 1 kwietnia 1884, godz. 1. 

min. 48. Alp. Tow. górn. 67*25, Węg. akcye 
kredyt. 820'— Akcye anglo-austr. 117"— , Akcye 
banku Union 110*60, Akcye kolei Karola Lu­
dwika 296*—, Akcye kolei północnej 262*75, 
Akcye kolei południowej 143*20. Akcye kolei 
Afold 173'75, Akcye kolei Elżbiety 819T0, 
Akcye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 181’— , 
Akcye kolei węg. północno - wschodniej 158 25. 
Wiedeńskie losy — •—. Akcye kolei Itudolfa 
— Akcye kolei Albrechta — .— , Węgierskie 
obligacye państw, w złocie 101'— , Galicyjskie 
obligacye indemnizacyjne 100*— . Losy regulacji 
Cisy 114 25, Losy tureckie — •— , Węgierska 
renta 91 ‘82, Akcye banku związkowego 109*60 
Akcye banku obrotowego —.—. Akcye kolei 
węgiersko-galicyjskiej —.— , Akcye kolei pań­
stwowej —.— , Rubel papierowe 1 2 3 1/,,. Wę­
gierskie losy, 117’— , Marka niemiecka — .—, 
Usposobienie silne.

W iedeń, 1 kwietnia 1884, godzina 5. 
min. 31. Akcye kredytowe 326'— , Anglo-Austr. 
—•—, Akcye banku Union — •— , Kolej Karola 
Lud. 296'—, Południowa— •— , Renta papierowa 
80*—, Galicyjskie listy zastawne 101 *60, Gali­
cyjskie obligacye indemnizacyjne — *—, Galicyj­
ski bank rustykalny —*—, Losy z roku 1860 
—*— , Napoleondor 9.61— . Rubel pap. — *— 
Usposobienie — .

W ied eń , 2 kwietnia 1884 r., godzina 10. 
min. 40. Akcye kredytowe 324'—, Anglo- 
Austr. 116*25, Unionbank 110 50, Kolej Karola 
Ludwika —*—, Południowa 143 25, Renta pa­
pierowa —*— , Galie, listy zastawne .
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne —*— , Ga­
licyjski bank rustykalny —*—, Losy z r. 1850 
— ’— , Napoleondor 9 61—, Rubel papierowy 

Usposobienie mdłe.
Telegramy zbożowe zjd. Igo kwietnia 

Wi e d e ń :  Pszenica za 100 kilogram. 10.— do 
10*25 zł., żyto —*— do —*— zł., jęczmień
—*— do —*— zł., kukurudza do —*—
zł., owies — *— do — •— zł., okowita per
10.000 litr procent 30*— do 80 25 zł. B uda- 
P e sz t |:  Pszenica 100 kilogr. (najesień) 9 39 
do 9*4 i zł., rzepak (sierpień—wrzesień — *— 
do 1375 zł. B e r l i n :  Pszenica żółta (na gru­
dzień) 166*50 m., żyto — •— m., spiritus 45*75 
olej rzepakowy 57*40 m. Szczecin: Pszenica 
—■— , zepik — *— . P a r y ż :  mąki 159 kilgr. 
47*80 fr , olej rzepakowy 70 25" fr., spiritus

-•—, fr. W r o c ł a w :  Pszenica —*—, żyto 
— .—, owies —*— , spiritus — *—, kukurudza 
— *—, K o l o n i a :  Pszenica —*—.

Odpowiedzialny redaktor Adam Frechowiecki
Do P odw ołoczysk: z głównego dworca,

o godz. 6 rano pociąg pospieszny, o godz. 
12 min. 38 po południu i o godz. 10 
min. 31 wieczór pociąg mtęszany.

Do C zerniow iec : o godz. 6 min. 30 rano 
pociąg pospieszny, o godz. 12 min. 15 
po południu i o godzinie 11 min. 10 w 
nocy pociąg mięszany.



p
b

Z Krakowa : o godz. 5 min. 40 rano po­
ciąg pospieszny o godz. 9 min. 27 wie­
czór pociąg osobowy, o godz. 11 min. 
40przed południem pociąg mięszany, o go­
dzinie 7 min. 54 wieczór pociąg lokalny.

Teatr hr. Skarbka 
We Ś r o d ę  d n ia  2  k w ie tn ia  1 8 8 1

Drugie przedstawienie 
B A L E T U  W ARSZAW SKIEGO

pod  dyrekcją A. Ł  a k o w i c z a, 
artysty tamtejszych teatrów. 

Rozpocznie:

Ciotka na wydaniu
komedya w jednym akcie Józefa Blizińskiego 

August . . .  P . Lubicz
Emilja, jego żona . . Pni Kwiecińska
Ciotka Filomena . Pna Cichocka
Hilary . . P. Wojdałowicz

Reżyser p. Apollo Lubicz 
Zakońezy:

S T A C H  I  Z O Ś K A
Balet w 3 aktach przez F. Żabczyńskiego, muzyka 

Czechowskiego.
O S

Grzela
Stach, syn jego 
Mikosz, służący . 
Zośka, jego córka . 
Grosskopf, obywatel 
Fryo, zarządca dóbr

O B Y :
P. Pahulski 

. P. Barbo 
P. Januszewski 

. Pna Lenczewska 
P. Langowski 

. P. Liseeki
Wieśniacy, wieśniaczki eto.

Tań 'e: w 1 akcie 'N r. 1. Krakowiak, 
wykonają panie: Żabczyńska, Cholewlcka, 
Langowska, Lizińska, panowie; Bonisławski, 
Popek, Buczyński i Barbo. — Nr. 2 Mazurka, 
(solo) wykona pani Lenczewska. — Nr. 3 
Pas de deux, wykonają: pani Guzikiewiez i 
pan Żabczyński. N 4 M azur, wykonają : panie 
Bieńska, Malczewska, Oholewicka, Lenczew­
ska Langowska, Lizińska

Tańce w 2 akcie : Nr. Oberek Pas de 
trois, wykonają pani: Żabczyńska, pp. Boai- 
sławski i Buczyński. —  Nr. 2 Walc, wyko 
nają : pani Dżayaasy i pan Lenczewski. — 
Nr. 3 Grand pas de trois, wykonają: panie 
Guzikiewicz, Lenczewska i pan Żabczyński. 
N. 4 Polka, odtańczą: panie Oholewicka, M iń­
ska, Bień, Lizińska, panowie: Barbo, Wi t ­
kowski, Popek i Lisiński.

Tańce : w akcie 3: Nr. 1 Krakowiak , 
wykonają: panie Langowska, Oholewicka,
Bieńkowska, Żabczyńska, panowie Witkowski 
Miński, Barbo i Bouisłłwski — Nr. 2 M a ­
zurek Chopina, wyko ra ją : panna Guzikie­
wicz, i pan Żabczyński. — Nr. 3 Oberek, 
wykonają: pani Lizińska i p Lisiński. — 
Nr. 4 Pas de deux, wykonają: pani Dżavas- 
sy i pan Lenczewski. — Nr. > K ujawiak , 
wykonają: panie Guzikiewicz, Lenczewska, 
Langowska, Żabczyńska, Bień, Oboiewicfca 
pp. Witkowski, Popek, Buczyński, Sawicki, 
Bronisławski i Barbo.

Początek o godzinie 7 wieczór. 

JT A P l g f e Ł A TgjS.

B .  E A E L B I B T H
w  O d e ś l e

B r a c i a  E \ c ! h > r i h
| w Syfilisie 9
i uskuteczniają zakupienie i transpor- 
| towanie

P e tro le u m
E a u k a z k ie g o
odpowiednio do życzeń pp. komiten­
tów i udzielają chętnie wszelkich wy­
jaśniających informacyj w tym wzglę­

dzie jak najrychlej.
Ar. 10

Panująca epidemia.
Zapytywano p de Fontenelle, który się by ł 

przeziębił: jakże zdrowie pana? Bardzo źle, odpo­
wiedział, odpluwając z trudnością, ginę! W samej 
rzeczy wkrótce potem umarł.

Miech to posłuży za przestrogę osobom, które 
lekceważą małe przypadłości w początkach, poeho- 
ohodzące z zaziębienia

"— Co talu, mówią — to początek kataru, to 
bagatela. Niedługo potem wszakże następują cierpie­
nia płuc, suchoty . . . .  i śmierć, gdy tymczasem

tak łatwo było pozbyć się kataru przy pomoey jedne­
go pudełka pastylków smołowych GeirandeTa.

Te cenne pastylki działają wprost przez eblo- 
nienie na dychawki i kanały oddechowe. Jeżeli się 
wychodzi z miejsca dobrze ogrzanego, weźcie jedną 
pastylkę do ssania i wdychania jej wyziewów, a tym 
sposobem wstrzymacie wpływ zimnego i wilgotnego.

Pastylki smołowe GerandeTa są jedyne, jakie 
wynagrodzone zostały przez komitet Sędziów na wy­
stawie powszechnej w Paryżu w 1878 r. i wypróbo­
wane, w skutek orzeczenia komitetu zdrowia. Upoważ­
nione do wprowadzania do Rossyi przez nnnisteryum, 
na zasadzie orzeczenia i potwierdzania przez komitet 
lekarski w Petersbuigu.

Pudełeczka zawierają 72 pastylek i znajdują 
się we wszystkich aptekach; sprzedaż hurtowna u 
wynalazcy p. Gerandel, aptekarza w Sainte-Menehould 
(Francy a).

W e L w o w ie : w aptekach pp.: Mikolaseha i 
Krzyżanowskiego.

n l_    najobflełe)
alkaliczna woda minorabia

  s z c z K W f w m
napój oszeźwiajgey stołowy,

skuteczny bardzo na kaszel w ohorobaoh 
szyi katarach żołądka i pgoherza.

Henryk Mattoni, Karlsbad i Wiedeń.
r

Zwracamy uwagę
na

e ty k ie t ę  i k o r e k
llflr^jio^atrzne^^Jak^

P r a y |e e h » H  ilo  L w o w a
dnia 2go kwietnia 1884. 

t t o t e l  A nig śeSśłki 
Pp. Vy. A. Synos z Dobrostan. M. Wa- 

wrzynkiewiez z Kurowa. A. Reindl z Wolicy. 
I. Ruff z Jarosławia.

H o t e l  G e * r g e ’n  
Pp. ks. S. Swidrygełło Swiederski z Bó- 

berki. T. Herodyski z Krogulca. T. Fedorowicz 
z Klebanowki. Dr. i. Weiss z Wiednia 

H o te l L a n g a  
Pp. A Broder z Podhorodt-c H. Weiss 

z Kamionki. I. Ziwny z Wiednia M. Buch z 
Stryja F. Kolischer z Brodów._______ __

S p o str z e ż e n ia  m e te o r o lo g ic z n e .
(Z obserwatoryum c. k. Uniwersytetu we Lwowie), 

dn ii 2 kwietnia 18S4.
Baro u:?*. 730.88mm. przy temp. 0“ i. Psychro­

metr suchy 4 'O. Piyshrometr wilgotny 0.6,0 
Prężność pa^v 3.7 u u Wilgoć 68“/ Zach marzenie 
10." Wiatr SE l. Ozon 7

Temperatura powietrza 1.9’R.
Barometr opada.

Stan barometru nad poziom morza 762.83inm. 
Najwyższa temperatura dnia wczorajszego 7.5 C. 

Najniższa temperatura w nocy 1.6*C.
Ilość opadu mier/.ouego o 7 g. O.Omm.

Spostrzeżenia m eteorologiczne.
(Z obserwatoryum c. It. Szkoły politechnicznej we 

Lwowie).
? =  49°50’ X =  41°41’ w. =  340“ ,5. 

Dla 3 kwietnia 1884 
E. =  3m l l ,s .09 0«  =  0>i 48“  37,

Zachód słońca 2go kwietuia 6h. 31m., 9; wschód 
17h. 33m., 7.

W kwietniu nastąpi pierwsza kwadra księżyca 
' d 10h 53,m 1 ; pełnia l i d  ih  20,m 3; ostatnia
kwadra 18d ?h 30,m 8; nów 25d 4h 33,m 7.

Księżyc będzie w punkcie odziemnym (Apo­
geum) 13d 8h, o. w punkcie przyziemnym (Perig- 
eum) 2 d 22h 0 ;

Równanie czasu będzie do 15 kwietnia do­
datnie, od 15 Kwietnia do ko końea m ies iąc a  ujemne, 
wskutek czego zegery zwykłe do 15 kwietnia w y­
przedzać będą zegary słoneczne, zaś odgo 15 do 
końca miesiąca zegary słoneczne wyprzedzać będą

f  Kwietnia 1884. 2Ł 9i> 19>>
' 32,82Stan barometru w milimetr. i 09 733, „„

Stan termometru suchego 
w st. Cels. -1 7., + 3 ,1 +  ',6

Stan termometru wilgotnego 
w st. Cels. i~0.6 - 0 . .

Prężność pary w powietrzu 
w milimetr. 3,7 3,8

Wilgotność powietrza wzglę­
dna w 54 68 64

Stan nieba. 9 7 9
Kierunek wiatru. se. e.. —
Moc wiatru. 2 2 0
Ilość opada mierzona o 2h 0,ramo.
Najwyższa tem peratura w ciągu dnia, odczytana 

o 9Ł. 4- 8 ,3 .
Najniższa tem peratura w ciągu dnia, odczytana 

o 9*0 +  1,®.

3/4).
AB 2/4 1884 od 12h w połud., do liiow połud.

Cennik lwowskiej Izby handlowej i przem ysłow ej.
Lwów dnia 1 kwietnia 1884.

1 . A k c y e  za sztukę.
Kol. g. Kar. Lud po 200 zł. m. k. g 
Kol. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. wa. g- 
Banku hip. galie. po 200 zł. w. a. 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. g

2 .  L i s t .  z a s t .  za 10 zł.
To w. kredyt, galic. 5 pr. w. a. c

„ j, 4 pr. w. a. &
„ _ „ 5  pr. okresowe g

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los 411/, 1. 'g 
Banku hip. galie. 6 pr. w. a. IS

„ 5 pr. w. a. „
B „ 5 pr. w. a. wy- g 

losowane z 10 pr. prem ią . . g-
Listy dłużne g. Z. kr. wł. 6 pr. wa. ■“  

» » n „ 5 pr. wa. g

L i s t y  d ł u ż n e  za 100 zł.
Ogóln. roln. kred. Zakład dla Gal. 

i Buków. 6 pr. los. w 15 lat.
4 .  O b i i g i  za 100 zł.

Indemniz. gaiic. 5 prc. m. k.
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.

włościańskiego 6 pr. w. a.
Obligi komunalne Banku krajo­

wego 5 pr. w. a. I  emisyi . .
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa.
Pożyczki kr. z r. 1883 po 41/, pr. wa.
5 . L o s y  miasta Krakowa . .

,  „ Stanisławowa ,
6  M o n e t y .

Dukat holenderski . .
Dukat c e sa rsk i................................
Napoleondor ...........................
P ó ł i m p e r y a ł ...........................
Rubel rossyjski srebrny . . .

papierowy . .
100 marek niemieckich 
Srebro . . . .
Kupony w srat>: je ...........................

p łacą żądają
walutą austr

złr. et. złr. et.

295 — 298 -  
179 -  182 50
298 - -  303 -  
250 — 255 —

99 60 
wO 50 
99 60 
86 25 

101 55 
97 80

100 60 
92 -  

100 60 
87 25 

102 55 
98 80

100 25 101 25

99 50 100 50

96 75 97 75
101 -50 102 50
90 — 91 —
17 -- 19 —
22 50 24 50

5 60 5 70
5 62 5 72
9 57 9 67
9 86 9 96
1 54 1 64

1 221/* 1 241/
-58 95 59 20

iO i r s  g i e ł d y  w i e d e ń s k i e j
z dnia 28 marca 18S4.

1 . D ł u g  p a ń s t w a ,  płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot, 
inaj-listopad . . 79.85 8 0 .—
luty-sierpień . . .  . . . 79.90 80 .08

Jednolity dług państwa w srebrze.
styczeń-lipiec , . 80.95 81.10
kwiecień-październik ..................... 81.lo  81.30

Losy z roku 1854 po 250 złr. m.k. 4pr 123 80 124.30
,  „ 1860 po 500 złr. w.a.ópr. 136.50. 137.—
_ .  1860 po 100 złr 5 pr 144.25 145.—

„ 1864 po 100 złr. . - 170. -  170.50
„ „ 1864 po 50 złr. . . 169.75 170.25

Renty Com. po 42 lir. austr. . . . 37.— 40.—
Listy zastaw domen, państw po 120

złr. 5 prc...........................  . . . .  149.— 149,50
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1882 5 pr —.— —.—
Renta papierowa 5pr. z r. 1881 . . 95 35 95.50
Austr, renta zł. wolna od podatk. 4pr. 101.85 102.—

3 . O b lig a c y «  indeuin. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)

Czeeh 
Bukowiny 
Galicyi . . . 
Niższej Austryi 
Siedmiogrodu . 
V? ęgier . .

106.50
99.Z5 100,25
99.75 100.25 

106.— 1 0 7 .-
99.75 100 50 

100.75 101.25

3 . A k c y e .
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 116.75 117.— 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł 323 73 J2 4 .—
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 803.— 808.—
Gal. banku hip. po 20o z ł..................... —.— —.—
Gal. bauk.d.han. i prz. a 200zł. wpł.40pr. —.— —.— 
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 złr. . — .— —,— 
Bank dla krajów koronnych a 300 zł.

wpł. 50 pr...................................... —.— —.—
Banku austro-węgiersk. a 600 złr. . 843.— 845.— 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . —.— —.—
Aust. Tow. żeglugi par. duu.po 500 zł.m. 564.— 566.- 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m, 232.25 232,75
Kol. Preszow-Tarri. (w. c.) a 200 zł. .— — .—
Północna kolei po 1000 ii.  u> s. 2685.— 2690.—

płacą żądają
Koi. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. . 29t.50 297.— 
Lwow.-Czerń, kolej po 200 zł. w. a. w sr. 179.-50 180. - 
Tow kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. . 6 . 0 316.75 
Połud. kol, państw, po 200 złr. w. a. 143.80 144. -
1. kol. węg! gal. a 200 zł. w srebrze 169.V5 169,75

4 .  L i s t y  z a s t a w n e  losowane.

Ogólny roluiczo-kredytowy Zakład dla 
Galicyi i Busowiny w 15 1. 6 pr. . —. - —.—

Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4*/, pr. w
złocie w 50 1..........................................  96.30 96.80
,, „ „ „ premiowe po 3 pr. 98. 98.50

Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 18 1. 6 pr. 98.75 — .—
„ „ „ n w 20 1. 7pr. 1 0 0 .-  1 0 1 .-
V „ ,, » w 361. 51/* pr. — — .—

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 prc. . . 90.60 91.10
„ „ „ „ po 5 prc. . 99.40 99.90

a po 5 prc- w
37 latach zwrotne . . .  . . 99 40 99.90

Gal. banku hip. po 6 proc....................... 101.70 102.10
Gal. Zakł. kred. włość, po 6 prc. . . —-.— —.—
Banku austro-węgiersk. po 5 pr. . . 101.90 102.10
Węg. Tow. ziem. akc. po 51j% prc. , —.— —.—

b Zakł. kr. ziems. po 51/* prc. . 101.— 102.—

5 ,  O b i i g a c y c  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 100.— 100 40 
Tow. kol. żel. Preszów-Taruów (w. ex.)

a 300 zł. 5 proc. w srebrze . . 97.50 98.— 
Kol. pół. po 100 zł. m. k. . . 105.75 106.50
j, n po 100 zł. w. a..............101.50 .—

Kol. gal. Kar. Lud. emisya z r. 18S1
po 4’/a p r........................... 100.75 101.25
dtto. dtto. (Jarosław - Sokal) . . 100.— 100.25 

Kol. Lwow.-Ozer.-Jass. III. emis. a 30.’ 
złr. 5 prc. w srebrze z r. 1865 . . 96.75 97.25 

z r. 1867 . . 101.— ,01.75
z r. 1868 . . 99 — 99.50
z r. 1S72 . . 98.25 - . —

W ęg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. 98.30 93 70

O. L o s y .

Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a 174.— 174.50
Clarego po 40 zł. m. k...........................  40.25 —. -
Tow. żeg). par. na Dunaju po lOozł.ui.k. 11150 — .—

Przy wietrze wseboduio-połuduiowyin i śre- 
niej temperaturze kwietuia, niebo w części zamglo­
ne, pogodnie.

płaaąTądśyą 
. . 1 9 . -  .—Keglevicha po 10 zł. m. k.....................

Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. . 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 
Palnego po 40 zł. m. k. . . .
Ozerwon. krzyża austr. Tow po 1(0 zł.

„ „ węgiersk. „ po 5 zł. .
Fuudacya szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a........................................
Salma po 40 zł. m. k ..............................
St. Genois po 40 zł. ra. k.....................
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w.a.) 
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. . . .

b b po 50 zł. w. a. . . .  
W aldsteina po 20 zł. m. k. . . . . 
W indisehgratza po 20 zł. m. k. . .

17.50 
2 3 . -  
41.25 
37 50 
12 65 

6.50

52.75
47.50
21.50 

126.—
65.—
28.50
37.50

18 — 
24.—

38’.— 
12.90 
6 65

20 . —
53.50 
48.—
22.50 

127.—
67.—
29.50 
38.—

. p. n. 
p. n.

7 . W e k s le  (na 3 miesiące) 
Augsburg na 100 zł. w. p. n. . . . —
Berlin za 100 mark w. p. n. . . . —
Frankfurt za 100 mark w 
Hamburg za 100 mark w.
Londyn za 10 ft. szt. .
Paryż za 100 fr. . .

K u rs  złota.
Dukat cesarski mon. . . .

„ pełnej wagi . . . . .
Korona . . •
2 0 -fran k ó w k a.....................
Rossyjski imperyał . . .
T alar zw iązkow y......................... -
Srebro ...........................................  -

. . 121.35 121.50 
48.10. -  48.15.—

5.68.—
5.66.—

9.61."— 
9.89.—

5.70.— 
5.68.—

9.61.50 
9.91. —

Z lwowskiej Izby handlowej I przemysłowej.
Telegrafowany kurs wiedeński 

dnia 1 kwietnia 1884.

Jednolity dług państwa w banknotach 
„ „ „ w srebrze . .

Renta w z ł o c i e ......................  .
5 prc. austr. renta marcowa . . . .  
Akcye banku wiedeńskiego . . . .

„ „ kredytow ego.......................
Londyn .......................................................
S r e b r o ........................... • . .
Napoleondor . . ......................
Dukat cesarski men..................................
100 marek niemieckich

złr.
73 95
81 16

101 55
95 40

845 —
326 10
121 30

9 61
5 68

59 25

et.

m  m  m  :m  m  w1 1 % mm mm w  ~ w

Licytacye.
L. 12506. (2080 1—3)

C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo­
kojenia resztującej pretensyi 1.000 złr. z pn. 
odbędzie się dnia 24 kwietnia, 15 maja 
i 5 czerwca 1884, każdym razem o godzinie 
10 przed południem, przymusowa licytacya 
egzekwowanej wierzytelności za hipotekę 
służących sum 1.200 złr.. 2.000 złr. i 1.100 
złr., na realnościach 1. 617 i 797V* Dom.
119 pag. 307 n. 45 i 40 on., Dom. 215 
pag. 107 n. 50 on. i pag. 112 n. 54 on. 
intabulowanych. Jako cenę wywoławczą 
przyjmuje się nominalną wartość sum sprze­
dać się mających. Jako wadyum kwoty
120 złr , 200 złr. i 110 złr. złożone być 
mają; dalsze warunki licytacyjne w registra-

torze sądowej przejrzeć lub odpisać wolno, 
nareszcie, że dla wszystkich tych, którzyby 
po wydaniu wyciągu tabularnego, to jest po 
dniu 3 marca 1884 rzeczowe prawa na 
wspomnianych sumach nabyli, lub którymby 
uchwały sądowe, niniejszej sprawy egzeku­
cyjnej dotyczące z jasiegobądź powodu do­
ręczone byó nie mogły, adwokat dr. Pająk 
kuratorem, a jego zastępcą adwokat dr. 
Dziubiński mianowany został.

Lwów, dnia 22 marca 1884.

L. 3597. (2025 3— 3)
Krakowski sąd krajowy podaje do wia­

domości, iż celem zaspokojenia należytości 
Wincentego Horna 2060 tal. prus. z pn. 
odbędzie się licytacya realności pod L. 113 
dz. V III w Krakowie, Anny Waligórskiej 
własnością będącej w jednym terminie t. j. 
dnia 26 maja 1884 o godzinie 10 rano, na

którym realność ta nawet niżej e*ny sza­
cunkowej w kwocie 9000 złr w. a. i' za 
jakąkolwiekbądź cocę będzie sprzedaną. Ceną 
wywołania jest cena szacunkowa, wadyum 
wynosi 458 zł. a. w.

Bliższe warunki sprzedaży, akt osza­
cowania i wyciąg hipoteczny mogą być przej­
rzane w registraturze sądowej. Kuratorem 
niewiadomego z miejsca pobytu Markusa 
F risch m an a, tudzież tych wierzycieli, któ­
rzyby po dniu 19 sierpnia 1883 do hipoteki 
weszli, lub którymby rezolucya licytacyjna 
przed terminem doręczoną nie została, lub 
doręczoną być nie mogła, ustanowionym jest 
adw. dr. Mochnacki w Krakowie.

Kraków, 14 marca 1884.

L. 8912. (2041 -3—3)
W dniach 25 kwietnia, 30 maja i 3go 

lipca 1884 , każdym razem o godzinie lOtej

przed południem odbędzie się w tutejszym 
sądzie przymusowa publiczna sprzedaż real­
ności pod nr. k. 374 w Kamionce położonej 
ciała tabularnego niestanowiącej a Izaka i 
Sosi Ochsenhornów własnej celem zaspoko­
jenia pretensyi Wysokiego Skarbu w kwocie 
8 zł. 34 et,, 13 zł. 12 ct., 8 zł. 64 ct., 99 
c t , 46 zł. 97 ct., 23 zł. 43 ct i 7 zł. 11 ct. 
wa. Do ustanowienia ułatwiających warun­
ków wyznacza się term in na dzień 4 lipca

Cena wywołania 450 zł., wadzum 10 
prc. reszta zaś warunków jest do przejrzenia 
w tusądow. registraturze.

Dla z nazwiska i miejsca pobytu nie­
wiadomych wierzycieli ustanawia się kurato­
ra Gimpla Schatza w Kamionce str.

Z c. k. sądu powiatowego
Kamionka, 28 stycznia 1884.



Licytacyę.
Q l  383 . (1691 3— 3)

23om  24 . S ty r ii 1884  w irb  bet ber I. !. 
<StaatSgeftiit§= © ir e f t io n  ju  R a d a u tz  iit ber 
B u k o w in a  w eg en  Ś8 erpad)turtg ber $ r o p in a *  
tion §*  ® ered)tfam e tn  ber I lte n  © ectio n  a u f  
ber itt ber SSerrcmlttmg be§ tio fen  f .  f. SIcfer* 
bau* 20tin ifter iu m §  fłeljenben gr. or. 3fe lig tonS *  
fonb§= © o rn a in e  R a d a u tz , in fo to e it  berfelben  
ba§ bejuglicfje auSfdjliejjltcfje 9tec£)t ju  ber ® e*  
tcćinfe* © r jeu g u n g  unb bem  Slu Sfdjan fe gefe^= 
Itdj gufteljt, jebocf) m it bem  auSbritcf itĄ en  Sług* 
fd ilu ffe ber 23ier* © r jm g tu tg  be§ S t e r  SluSjdjan*  
!e§ in  w eldjer 33ejief)ung blofj ber S3erfd)teifś 
be§ in  ber Iten  © e ctio n  erjeu gten  S ie r e §  au£* 
geiibt w erben barf, a u f bie g e t t  nom  l t e n  Su*  
Ii 1884  6t2 © nbe S ty r ii 1890  ober a n f fitnf, 
je lp t/jtoo lfter  nacfjehianber fo lgen be Satyrę im  
fctyriftlictyen O fferiroege uertyanbelt w erb en .

® a 8 9ieci)t ju r  S luSubuttg  ber obb efagten  
$ to p in a tio H § =  ®erectytfamc um fafjt bie Drtfctyaft 
S a tu lm a r e , W oju aucty bie ne&en bem  g lu f fe  
Suczawa bei Hadikfalya a m  rectyten U fer  ge* 
legenen  SBotyntyaufer ge£)oren, u n b  w irb  m it 
bem  g iS fa ty r e iS e , bejietyungSw eife ber gegen* 
w a r t ig  beftetycnben jatyrlictycn )|3ac[jtfctyUling§* 
jatylung non 1811  fi. 72 fr . ber S3erpactytung 
au§gefetyt.

® § W' ben bentnacty a lle  jene, tuehtyebaS  
1Red)t ju  fc ,-agter )p ro p tn a tio n3* S lu S itb an g  in  
l i t e r  © ectio n  ju  erlattgen  wiinfd^en, tyiemtt 
a u fgeforb ert , ityre fctyriftlictyen nerfiegelten unb  
m it eincr ju  iibctfctyreibenbeu 50  tr . S te m p e l*  
tnarfe nerfetyenen O fferte b is  ju m  24 ten S tyrii 
1884  SSorm ittagS 11 Utyr bei ber R a d a u tz e r  
f. E. S ta a tS g eftlitS *  © tr e ft io n  e iu ju reid jen , in  
beufelben beu jaRrliety angeb oten en  ijlactylbetrag 
g en a u  m it ty ffer n  unb  S u d ffta b en  au śju b rit*  
fen  un b  g te id jje itig  b a8 10 prc. ffteugelb ju r  
© ictyerfteliung be§ SIerar§ beijitfctyliefjen.

iju r  $ a d ) tu n g  w irb  jebcrm am t juge*  
laffett, ber tyieju nad) ben BanbeScjfetyen  
fatyig ift m tb fid) fatlS  er bem  Slnttc mctyt per* 
fbn lid ) b efa n n t fetu fo llte , iiber fe in e IRermo* 
gem soertyultniffe unb feine SJłoralitat m it e inem  
uorfctyriftam dffig a itggcftr llten , u u b  n on  ber 
polirifctycn SBetybrbe m itbeftd ttig ten  fteu g itiffe  
au S w eifen  fantt.

SebiA itberreid)te O ffert mufj mit bem 
23or* unb ttynatymen, ®tyaraftcr unb SlSotyn* 
ort be§ Slu§ftcHer8 unicrjeidjnet feitt. ĴJc.ctcien 
tmlc^e nid)t fctymben fonnen tyaben bem O ffrr*  
te ityr (panbjrictyrn betjufetycn unb bajfelbl iiebft 
bem tUamenśferttger unb jugleicty erften $eu* 
gen nocty burd) einen jweiten ^eugcn unter* 
jeid)tten ju  laffen, beren ©tyarafter unb Silosu* 
ort ebetifalls anjugebeu ift.

SBeuii metyrere SPerfouen ba§ fdjriftlic^d  
O ffert gcitieinfdjafiicfj auS ftellen , fo tyaben fie 
im  O ffer t: beijufctyett, ba£ fie fid) a l8 aJiittyaf* 
ter ju r  u u g etl)e ilien  § a t tb , n a m liĄ  © in er  fur  
SRIe un b  'illle fu r  © inen  bem  t)ot)en S lerar  
ju r  © rfitd u n g  ber ipad )tb eb i«gn iffe  nrrbinben.

Dugletd) miiffen fie itt bem Offerte jenen
2)iitoffere:tteu natnl)aft madjen, att Wctdjen 
allein bie Uebergabe ber erpadjteteu i^ropina* 
tiong* ©ection gefdicljen foli, unb mit weldfent 
uberljaupt alle bejiiglidjen Serl)anbluttgcn nor* 
genommer; werben tonnen.

g e r n e r  barf b a8 ubcrrcidjte O ffer t bttrĄ  
fc in c  ben S e r lja n b lu ttg S b eb in g u n g en  n iĄ t  ent* 
ty re^ en b e  M a u fc l  befdjrdnft feitt, nieltnetfr 
m uf) baffelbc m it S e ftim m ttje it bie Serfid )eru ttg  
a u żb ru d eu , baj) ber O fferettt bie tn  ba§ O ffert*  
ncrlfanblungS* if lro to fo ll au fg en o m m en en  S e*  
bingunger: g en a u  len n e  u u b  b efo lgcn  w od ę.

3 ur © a m m lu n g  ber woI)lnerfiegeIten  
O ffert* m irb ber t e r m i n  Bi8 ju m  24 ten A p riI  
1884  93orm ittagS  11 U ^ r  feftgcfe^ t; bie Offer* 
te w erben b is  ju  biefem  Ife itp u n fte  bei ber 
Radautzor f. f . © taatSgeftu tS *  ® ir e lt io n  auf* 
bew atjrt un b  a m  felb en  X a g e  in  bie S er ljan *  
b lu n g  genom m en , fo m it  n a Ą  S e r la u f  ber 11 
S o r m itta g S ftu n b e  lo m m iffio u e ll eroffnet wer* 
ben. (sp d ter  e in la n g en b e , fo w ie  a u f  telegrafifdjem  
SBegc beigebrac^ie O fferte  w erb en  uid)t berud* 
f i^ t ig e t . , i

SSSirb jenem  O fferen ten  ber S o r j u g  etn* 
g era u m t w erben , ber ben I)od)ften ja^rlic^en  
ipacbtfdĘiillingSanbot mad^t un b  aud) ben fonft 
gefteUten S ln forberungen  e n tfp r id jt; bo«d) bleibt 
bie 2Bat)I beS ©rftc^erS unter_ b»n O fferenten  
bem  I)ol)en l .  I Slderbau* SJiin ifterium  norbe* 
tjalten .

S 5a§  bem  O fferte  ju gcleg te  10 prc. 9łeu*  
gelb  w irb  fiir  ben g a d  ber S e fta tt ig u n g  beS 
O ffcrteS burdj baS bo^e f. E. S lderbau* SJlini* 
fteriu tn  in  bie S a u t io n  eingered)net w erben.

© ie  S ta u tio n  Ijat i n ' bem  ^ albja^rigen  
S e tr a g e  bes ein jd^ rigen  tpaĄ tfd )iH ingS  ju  be* 
ftel)en u n b  w irb  non  bem  a i s  ifJdc^ter berblie* 
benen O fferen ten  gleid) n a Ą  I)ierfeitiger Ser*  
fta n b ig u n g  beS ©rfte^erS non  ber ® e tte |n t ig u n g  
fc incS  O fferteS b u rĄ  baS I)oI)e f. f. Slderbau*  
2Jtin ifterium  ju  erlegen  fe in .

® ie  ^ a u t io n  mufj cntw eber im  S a a r e n  
ober in  © ta a tsp a p ier e n  geleiftet w erb en .

© iejen ig en  O fferen ten  bie m inbere S a d jt*  
fĄ illiu g S a n b o te  m a c |ten , beren O fferte  fom it 
gleid) non  ber S e r t)a n b Iu n g § = S o m m iffio n  juriid *  
g ew iefen  w erben , erljalten ^ tenon  un b  jw a r ,  
w e n n  fie bie © rdffnuttg  ber e in g ela u fen en  O fferte  
im  S lm tSgel uube abgew artet ^aben , fogleid^ non  
ber S e r l)a n b lu n g § s & 'om m iffion b. tn bie S er*  
fta n b ig u n g  unb e£ w erben benfelben  gleidfjei*
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tig  gegen beiju figenbe S e f ta tt ig n n g  a u f  ben 
bejug lid jen  O fferten , bie ben le^ te ren  ange* 
ftĄIofferten S a b ie n  rudgefteU t, w ogegen bie Slb* 
w efenben non ber S id ) tan n a f)m e  ber gem ad)ten 
S lnbote non ber f. f. © taatSgeftu tS*  © ire ltio tt  
fc^riftlic^ in  S e n n tn if j gefe^t w erben, non  ber 
fie n ad j © ty a lt uub S o rw e ifn n g  btefer S er*  
ftan b ig u n g  bie S i id f te llu n g  ber juge leg ten  S en *  
gelber nerlangen  fonnen , weldje fo fo rt gegen 
ftem pelfrete S e f ta tt ig u n g  erfo lgen  w irb .

Ś a Ą  erfo lg ter S e f ta tt ig u n g  ber D ffertner*  
^ a n b lu n g  baS w irb ^ te rii& erau fg en o m m en e  S rDs 
to fo d  bie © telle  beS S e r tra g e S  in fo lan g e  ner* 
tre ten , bi§ n id jt a u f  © ru n b  ber S u d jtb e - 
b ingniffe ein reĄ tS frd ftig e r  S e r t r a g  auSgefteU t 
un b  nom  Ijotjen l  f A derbau*  S lin if te r iu m  
ra t i f i j i r t  w nrben  fein w irb , ju  beffen einem  
S a r e  ber © rfte^er n erp fliĄ te t b leib t, ben bem 
5 10/ i ,  jd^rigen  S a ^ tb e tr a g  cn ity red jenben  ffa* 
lam affigen  © tem pel u n b  f ie g a lif tru n g S ta jb e tra g  
anS  © igenem  ju  e n tr iĄ ten .

® ie n a |e r e n  O ffertnerljanb lungS *  un b  
ipac^ tbcb tngungen  fo n n en  tag lid ) in  ben ge* 
w o ln lid fen  S lm tsftunben  in  ber © tyebitS* 
S lan jle i ber f. f. © taatSgeftiitS *  © ire f tio n  ein* 
gcfe^en w erben.

Radautz, ant 13ien Sldrj 1884.

L. 6189. (2069 2 —3)
C. k, sąd powiatowy w Staremmieście 

zawiadamia, że celem wydobycia dłużnej su­
my 40 zł- zpn, odbędzie się na rzecz Saula 
Lehrmana egzekucyjna sprzedaż w drodze 
publicznej licytacyi realności pod lkons. 50 
rep. 48 w Płoskiem położonej, ciała tabular­
nego nie stanowiącej dłużnika Jurka Oleny- 
cza własnej w sądzie tutejszym na dniu 9 
kwietnia, 9 maja i 6 czerwca 1«84 każdym 
razem o godzinie 10 przed południem.

Cena wywołania 120 złr., wadyum 12 
zł. Resztę warunków licytacyjnych jakoteż 
akt opisania i oszacowania przejrzeć można 
w tutejszej registraturze.

0. k. sąd powiatowy 
Staremiasto, 30 grudnia 1883.

L. 13381. (2091 2— 3)
W celu oddania w przedsiębiorstwo 

budowli konserwacyjnych drogowych, wyko­
nać się mających na gościńcach państwo­
wych w jasielskim okręgu budowniczym w 
latach 1884, 1885 i 1886, odbędzie się wd.
23 kwietnia 1884, o godzinie 12 w południe, 
w c k. Starostwie w Jaśle licytacja ofer­
towa.

Ceny fiskalne robót, które mają być 
wykonane w roku 1884 wynoszą:

1) w sekcyi drogowej Jasło L kwotę: 
1524 złr. 51 i pół et

2) w sekcyi drogowej Jasło II. kwotę: 
2 315 ałr.-99 i pół ct

3) w sekcyi drogowej Dukla kwotę: 
1.399 złr. 87 i pół ct.

4) w sekcyi drogowej Żmigród kwotę: 
1-845 złr. 47 i pół ct.

Razem 7.085 złr. 86 ct.
Oferty wniesione być mogą na każdą 

sekcję drogową z osobna, albo też na kilka 
sekcyj, lub wszystkie sekcje drogowe ra- 
zern.

Jeżeli oferta obejmować będzie kilka 
lub wszystkie sekcye drogowe, to w takim 
razie zaofiarowanie podać należy dla każdej 
sekcyi w szczególności, albowiem zatwier­
dzenie nastąpi tylko według pojedynczych 
sekcyj drogowych, z uwzględnieniem naj- ; 
korzystniejszego wyniku licytacyi.

Bliższe warunki przedsiębiorstwa, jako 
to: wykazy cen jednostkowych, kosztorys 
sumaryczny, plany, ogólue i szczegółowe 
warunki budowy, przejrzane być mogą w 
wymienionem c. k. Starostwie, gdzie także 
oferty zaopatrzone marką stemplową na 50 
ct. i w wadyum wynoszące 5 pr. ceny fis­
kalnej, z wyrażeniem cen nie tylko cyframi 
ale także i literami, najpóźniej do godziny 
2 w południe wniesione być mają.

Oferty nieułożone według przepisów, 
lub nie podane w terminie oznaczonym, nie 
będą uwzględnione.

Z c. k. Namiestnictwa
We Lwowie, dnia 22 marca 1884.

L- 3096. (2090 2 - 3 )
W celu oddania w przedsiębiorstwo 

budowli konserwacyjnych, wykonać się ma­
jących w latach 1884, 1885 i 1886 na go­
ścińcach państwowych w tarnowskim okręgu 
budowniczym odbędzie się w dniu 25 kwiet­
nia 1884, o 12 godzinie w południe, w c. k. 
Starostwie w Tarnowie licytacya ofer­
towa.

Cena fiskalna robót, mających się wy­
konać w roku 1884 wynosi;

1) w sekcyi drogowej Pilzno 86 złr. 
13 i pół et.

2) w sekcyi drogowej Tarnów 2.548 zł.
24 ct.

Razem 2.634 złr. 37 i pół ct.
Oferty wniesione być mogą albo na 

każdą sekcyę drogową z osobna, albo też 
na obie sekcye razem.

Jeżeli oferta obejmować będzie obie 
sekcye drogowe,to w takim razie zaofiarowanie 
podać należy dla każdej sekcyi w szczegól­
ności, albowiem zatwierdzenie nastąpi tylko
2 kwietnia 1884.

według pojedyńczych sekcyj drogowych, z 
uwzględnieniem najkorzystniejszego wyniku 
licytacyi.

Bliższe warunki tego przedsiębiorstwa, 
jako to: wykaz cen jednostkowych, kosztorys 
sumaryczny, plany, tudzież ogólne i szcze­
gółowe warunki budowy, przejrzane być mo­
gą w wymienionem c. k. Starostwie, gdzie 
także oferty zoopatrzone marką stemplową 
na 50 ct. i w wadyum wynoszące 5 pr. su­
my fiskalnej, z wyrażeniem żądanego wyna­
grodzenia nie tylko cyframi, ale także i li­
terami w powyżej oznaczonym terminie naj­
później do godziny 12 w południe wniesione 
być mogą.

Oferty, nie ułożone według przepisów, 
lub nie podane w oznaczonym czasie nie 
będą uwzględnione.

Z c. k. Namiestnictwa
We Lwowie, dnia 22 marca 1884.

L. 4607. (1860 3— 3)
Przymusowa sprzedaż realności pod 1. 

wyk. hip. 325 w Chrzanowie Józefa i Apo­
lonii Bętkowskich własnej na zaspokojenie 
należytości Berka Gutmana 38 zł. 58 ct. w. 
a. z pn. odbędzie się powyżej ceny szacun­
kowej w dniach 26 maja, 26 czerwca 1884 
i 3go lipca 1884, każdym razem o godzinie 
9 rano w tutejszym sądzie.

Cena szacunkowa 120 zł 
Wadyum 12 zł.
Resztę warunków w aktach.

C. k. sąd powiatowy 
Chrzanów, dnia 11 lutego 1884.

L. 1285. _ (2054 2—3)
C. k. sąd powiatowy miejsko-delegowany 

w Tarnopolu ogłasza, iż na zaspokojenie 
wierzytelności Zakładu kredytowego włościań­
skiego w kwocie 245 zł w. a. z pn. pu­
bliczna przymusowa sprzedaż realności nr. 
142 w Płotyczy dłużaika Piotra Tomaszew­
skiego własnej dnia 1 maja 1884, 6 czerwca 
1884 i 4 lipca 1884, zawsze o godzinie 10 
rano przedsięwziętą będzie i że realność ta 
na trzecim terminie nawet poniżej ceny sza­
cunkowej kwotę 500 zł. w. a. wynoszącej 
pozbytą zostanie.

Wadyum wynosi 50 zł. w. a., resztę 
warunków powziąć można w registraturze 
sądowej.

C. k. sąd powiatowy miej. deleg.
Tarnopol, dnia 26 stycznia 1884.

L. 1693. (2097 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Dukli ogłasza, 

że dnia 3 kwietnia, 1 maja i l ig o  czerwca 
1884 zawsze o godz. 10 rano przeprowadzi 
licytację realności pod 1. 70 w Trzcianie 
położonej Konstantego Wisłockiego własnej 
ciała hipotecznego niestanowiącej na rzeez 
galic. Zakładu kredyt, ziemskiego o 300 zł. 
wa. Cena szacunkowa 820 zł., wadyum 82 
zł. wa. Resztę warunków i protokół zasta­
wniczego opisania można w sądzie przejrzeć. 

Dukla, daia 15 czerwca 1883.

L. 346. (2062 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Trembowli po­

daje do publicznej wiadomości, że na rzecz 
ck. nprzyw. galic. banku hipotecznego odbę­
dzie się celem zaspokojenia resztującej sumy 
1053 zł. 80 ct wa. zpn. na dniu 24 kwie­
tnia i 15 maja 1884, każdym razem o lOtej 
godzinie przed południem egzekucyjna publi­
czna sprzedaż realności w Trembowli pod 1. 
k 153 położonej, w księdze gruntowej Dom. 
III. str. 730 zapisanej Berła Popowicza, Ci­
py Popowicz, Henocha i Cirli Leuchtner, 
Mendla i Juty Aszkenas, Lipy i Dwory Fiir- 
kel własnej.

Realność ta zostanie na powyższych 
terminach tylko wyżej ceny szacunkowej lub 
za takową sprzedaną, w razie niezgłoszenia 
się licytantów wyznacza się termin do uło­
żenia ułatwiających warunków na dzień 5go 
czerwca 1884 godzinę 10 przed południem.

Cena wywołania wynosi 5000 zł., wa­
dyum 500 zł. Bliższe warunki można w są­
dzie przejrzeć.

Dla wierzycieli po dniu 21 grudnia 1883 
hipotekowanych lub którymby uchwała licy­
tacyjna nie mogła być doręczoną, ustanowio­
no kuratorem ad w. dr. Łuczakowskiego. 

Trembowla, dnia 6 marca 1884.

L. 12725. (2070 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Sniatynie po­

daje do wiadomości, że w celu zaspokojenia 
grzywny 28 zł. aw. z pn. dozwala się egze­
kucyjną licytację tą wierzytelnością obciążo­
nej do Leiby Kaswana należącej połowy re­
alności pod 1. k. 317 star. 181II. now. w 
Sniatynie na rzecz Wysokiego c. k. Skarbu 
państwa w trzech terminaeh, a mianowicie 
w dniu 15 kwietnia, 12 maja i 16 czerwca 
1884 każdym razem o 10 godzinie rano.

Na wypadek, jeśliby ta połowa realno­
ści w pierwszych dwóch terminach nie mo­
gła być sprzedana za cenę wywołania bę­
dzie w trzecim terminie sprzedana za taką 
cenę któraby pokryła wszystkie wierzytelno­
ści zahipotekowane.

Gdyby zaś i ta cena uzyskaną być nie 
mogła, ustanawia się termin do ułożenia u- 
łatwiających warunków na dzień 18 czerwca

1884 o 9 godzinie rano.
Cena wywołania 532 złr. 50 ct. a. w. 

wadyum 10 prc. Resztę^warunków licytacyj­
nych i akt oszacowaniu można przejrzeć w 
registraturze tut. sąd.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
mianowany dr. Wilhelm Eberman adwokat 
w Sniatynie.

C. k. sąd powiatowy 
Sniatyn, 29 grudnia 1883.

L. 6905. ; (2068 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Staremmieście 

przedsięweźmie dnia 9 kwietnia, 9go maja i 
6 czerwca 1884, każdym razem o godzinie 
10 przed południem w kancelaryi sądowej 
przymusową publiczną sprzedaż realności pod 
lk. 211 rep. 23 w Leninie wielkiej położo­
nej Arona Weidmana i leżącej masy Feigi 
Weidmann własnej ciała tabularnego nie­
stanowiącej. Cenę wywołania stanowi war­
tość szacunkowa 270 z ł , zakład 27 zł.

Bliższe warunki przejrzeć możnn w tu­
tejszej registraturze.

Staremiasto, 30 grudnia 1883.

L. 10649. (1892 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Nowymtargu 

podaje do wiadomości, iż na zaspokojenie 
pretensyi zakładu kredytowego włościańskie­
go we Lwowie w kwocie 135 zł. 51 ct. od­
będzie się w dniach 5 maja, 3 i 30 czerwca 
1884, każdym razem o godzinie 10 rano, eg­
zekucyjna sprzedaż przez publiczną licytacyę 
gospodarstwa pod 1. k. 234 w Nowymtargu 
położonego, ciała tabularnego niestanowią- 
cego, Bartłomieja Scicisłowicza własnością 
będącego.

Cena wywołania 150 złr., wadyum 
15 złr. Nowytarg, dnia 28 grudnia 1883.

L. 1287. (2052 3— 3)
C. k. sąd powiatowy miejsko-delego­

wany w Tarnopolu ogłasza, iż na zaspoko­
jenie wierzytelności Zakładu kredytowego 
włościańskiego w kwocie 238 zł. 67 ct. w. a. 
z pn publiczna przymusowa sprzedaż real­
ności Nr. 1817, 1310 i 1317 w Gajach Tar­
nopolskich, dłużników Leona i Tacyanny 
Czubatów własnej, dnia 1 maja 1884, 6go 
czerwca 1884 i 4 lipca 1884 zawsze o go­
dzinie 10 rano przedsięwziętą będzie i że 
realność ta na trzecim terminie nawet poni­
żej ceny szacunkowej kwotę 650 złr. w. a. 
wynoszącej pozbytą zostanie.

Wadyum wynosi 65 zł. w. a. resztę 
warunków powziąć można w registraturze 
sądowej.

C. k. sąd powiatowy miej. deleg.
Tarnopol, dnia 26 stycznia 1884.

L. 13099. (1884 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Czortkowie 

wyznacza celem sprzedaży realności jood
1. k. 129 w Czortkowie położonej, wedle 
dom. V pag. 212 n. 10 haer. Ludwika An- 
dlera własnej, ku zaspokojeniu pretensyi 
banku hipotecznego w kwotach 113 zł. 40 ct., 
113 zł. 40 ct. i 1591 zł 8 ct., którą to licytacyę 
nr. 93, 94 i 95 Gazety Lwowskiej z r. 1882 
ogłoszono, pod warunkami tutejszą uchwałą 
z dnia 25 lutego 1882 1. 1932 określonymi 
z ograniczeniem jednak zakładu na 5 prc. 
ceny szacunkowej, to jest 455 zł. w, a. ter­
min na dzień 29 kwietnia 1884 o godzinie 
10 przed południem w zabudowaniu sądo- 
wem, na którym rzeczona realność za jaką­
kolwiek cenę sprzedaną zostanie.

Cena wywołania wynosi 9100 zł. 
Reszta warunków, które tu w sądzie 

przejrzeć można, pozostają niezmienione, ku­
ratorem wierzycieli tutejszy adwokat dr. 
Ozaczkowski.

C. k. sąd powiatowy 
Czortków, 8 stycznia 1884.

L. 1220. (1905 3 - 3 )
Sąd powiatowy w Mszanie dolnej ce­

lem zaspokojenia wierzytelności uprzywil. 
galicyjskiego zakładu kredytowego włościań­
skiego we Lwowie, mianowicie 26 rat po 9 
zł. aw. i reszty kapitału 17 zł. 6 ct. aw. z 
pn. rozpisuje publiczną sprzedaż realności 
włościańskiej pod n. k. 8 w Rabie niżnej 
Jana Biłka własnej, w trzech terminach 29 
kwietnia, 27 maja, 27 czerwca 1884 o go­
dzinie 10 przed południem w budynku tu­
tejszego sądu powiatowego.

Cenę wywołania stanowi wartość tej 
realności przy udzieleniu pożyczki w sumie 
600 zł. aw. przyjęta.

Wadyum wynosi 60 zł aw.
W razie niesprzedania tej realności na 

wyznaczonych trzech terminach przynajmniej 
za cenę równającą się sumie wszystkich na 
niej ubezpieczonych długów wyznacza się do 
ułożenia lżejszych warunków termin na 
dzień 27 czerwca 1884 o 4 godzinie popo­
łudniu w tutejszym sądzie wzywając wszy­
stkich wierzycieli pod rygorem, iż niestawa- 
jący uważani będą jako przystępujący do u- 
chwały większości stających wierzycieli hi­
potecznych.

Reszta warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny są do przejrzenia w tut. registra­
turze.

Mszana dolna, 20 lutego 1884.
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L. 12526. (2057 1 - 3 )

C. k. sąd powiatowy w Bochni zawia­
damia, iż celem zaspokojenia sumy 104 złr. 
10 ct. z pn. odbędzie się na rzecz Wyso­
kiego Skarbu w tutejszym sądzie w trzech 
terminach, mianowicie: dnia 21 kwietnia 
26 maja i 30 czerwca 1884, każdym razem 
o godzinie 10 przed południem, przymusowa 
sprzedaż realności, dłużnika Floryana Za 
wady własnej, pod 1. 87 w Dziewinie poło 
żonej, ciała tabularnego niestanowiącej.

Cena wywołania wynosi 105 złr., wa- 
dyum 10 złr.

Protokół zastawniczego opisania i resz­
ta warunków licytacyjnych mogą być w 
tutejszo-sądowej registraturze przejrzane. 

Bochnia, dnia 12 lutego 1884.

L. 16869. (2051 1— 3)
Celem zaspokojenia wierzytelności Leiby 

Birnbaum w kwocie 54 złr. z pn. rozpisuje 
c. k sąd powiatowy miej. del. egzekucyjną 
sprzedaż realności pod lk. T01, 189 w Prze­
kopanej położonych, cłużników Michała 
otrachockiego i Jana Pajtasza własnych, w 
dniu 7 maja i w dniu 10 czerwca 1884, 
zawsze o godzinie 9 rano tutaj, w drodze 
publicznego przetargu odbyć się mającą.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa tych realności, a mianowicie wyk. 
hip. 189 w kwocie 110 złr., zaś wyk. hip. 
1. 101 w kwocie 15 złr., zakład wynosi 
12 złr. 50 ct.

Warunki licytacyjne, akt opisania 
oszacowania rzeczonej realności, mogą być 
przejrzane w tusądowej registraturze. 

Przemyśl, dnia 30 grudnia 1883.

L. 18546. (2050 1 - 3 )
Celem zaspokojenia wierzytelności Wa­

syla Mykity w kwocie 50 złr. z pn rozpi­
suje c. k. sąd powiatowy miej. del. egzeku­
cyjną sprzedaż realności pod lk. 106 wyk. 
hip. 1. 26 w Siedliskach położonej, dłużnika 
Leiby Eisnera własnej w dniu 7 maja, 11 
czerwca i 16 lipca 1884, zawsze o godzinie 
9 rano, tutaj w drodze publicznego prze­
targu odbyć się mającą.

Cenę wywołania stanowi wartość osza­
cowania w kwocie 220 zł. ustanowiona, za­
kład wynosi 22 zł. aw.

Warunki licytacyjne, akt opisania i 
oszacowania rzeczonej realności, mogą być 
przejrzane w tusądowej registraturze. 

Przemyśl, 30 grudnia 1883.

L. 1529. (2099 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy zawiadamia, iż 

celem zaspokojenia sumy 173 złr. 25 ct. 
odbędzie się na rzecz Zakładu kredytowego 
włościańskiego w sądzie w trzech terminach 
dnia 2 maja, 3 czerwca i 4 lipca 1884, każ­
dym razem o godzinie 9 rano, egzekucyjna 
sprzedaż nieintabulowanej realności pod lk 
104 w Łabowy, Józefa Bobaka własnej.

Cena wywołania 400 złr.
Wadyum 40 złr.
Resztę warunków w registraturze i 

dowej przejrzeć można.
C. k. sąd powiatowy.

Krynica, dnia 15 marca 1884.

o godzinie 10 rano, tutaj w drodze publicz­
nego przetargu odbyć się mającą.

Oenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 300 zł.

Wadyum 30 złr.
Warunki licylacyjne, akt opisania i 

oszacowania rzeczonej realności mogą być 
przejrzane w tusądowej registraturze.

C. k sąd powiatowy.
Rohatyn, 30 stycznia 1884.

L. 17095. (1929 3 - 3 )
Celem zaspokojenia wierzytelności Ma­

ksyma Ujkowskiego w kwocie 200 zł. z pn. 
rozpisuje c. k. sąd pow. miej. del. egzeku­
cyjną sprzedaż realności pod 1. hip 32 w 
Walawie położonej, dłużnika Michała Doł- 
huna własnej, w dniu 2 maja i w dniu 4 
czerwca 1884 zawsze o godzinie 9 rano 
tutaj w drodze publicznego przetargu odbyć 
się mającą.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa przy udzieleniu poźyezki na kwotę 
610 zł. aw. ustanuwiona; zakład wynosi 61 zł.

Warunki licytacyjne, akt opisania i o- 
szacowania rzeczomj realności mogą być 
przejrzane w tu sąd. registraturze.

Przemyśl, 30 grudnia 1883.

sądowej przejrzeć lub odpisać wolno, naresz­
cie, że dla wszystkich wierzycieli tych, któ- 
rzyby po wydaniu wyciągu tabularnego, to 
jest po dniu 17 lutego 1884 rzeczowe pra­
wa na wspomnianej realności u,-.byli, lub 
którymby uchwały sądowe niniejszej sprawy 
egzekucyjnej dotyczące, z jakiegokolwiek , 
bądź powodu doręczone być nie mogły, j 
adwokat dr. Goldberg kuratorem, a jego za- ' 
stępcą adw. dr. Stand mianowany został.

Lwów, dnia 15 marca 1884.

L. 12843. (1827 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Sniatynie po­

daje do wiadomości, że w celu zaspokojenia 
wierzytelności Wys. Skarbu w kwocie 28 zł. 
88 ct. z pn. odbędzie się w dniu 12 maja 
1884 o 10 godzinie rano relicytaeya 13/126 
części realności pod lk. 57 w Sniatynie Jó­
zefa Szlomy Gross w łasnych, a przez Mechla 
Liebmana nabytych z powodu niedotrzyma­
nia przez tegoż warunków licytacyjnych, 
także i poniżej ceny szacunkowej w kwocie 
159 zł. 90 ct. aw. ustanowionej.

Wadyum 8 zł. wa.
Protokół oszacowania i resztę warun­

ków licytacyjnych można przejrzeć w tut. 
sąd. registraturze

Kuratorem niewiadomych wierzycieli i 
jest dr. Schaefer adwokat w Sniatynie. 

Śniatyn, 15 stycznia 1884.

L. 10050. (1873 3—3)
Celem zaspokojenia pretensyi Karola 

Batika 330 zł. z pn. odbędzie się w tutej­
szym sądzie na jednym terminie, tj. w dniu 
5 maja 1884 o godzinie 10 rano, publiczna 
przymusowa sprzedaż realności gruntowych 
pod nk. 36 i pod nk. 46 w Jasionce poło­
żonych także niżej ceny szacunkowej.

Cenę wywołania oierwszej jest jej war­
tość jszacunkowa 250 zł., a wadyum 25 zł., 
zaś drugiej jej wartość szacunkowa 550 zł., 
a wadyum 55 zł. aw.

Resztę warunków, tudzież protokoły 
zastawniczego opisania i oszacowania są w 
tut. registraturze do przejrzenia.

C. k. sąd powiatowy 
Gorlice, dnia 12 września 1883.

kszośei wierzycieli na terminie obecnych.
O rozpisaniu tej licytacyi otrzymują za­

wiadomienie obie strony, c. k. główny urząd 
podatkowy w Tarnowie, c. k. prokuratorya 
skarbu we L.vowie, wszyscy niewiadomi wie­
rzyciele, którym możliwie przysłużą prawo 
zastawu na realności w mowie będącej lub 
którymby uchwała niniejsza lub w przy­
szłości zapaść mogąca, z jakiegokolwiek po­
wodu nie została doręczoną, do rąk kuratora 
który niniejszem w osobie adwokata dr. Ga­
łeckiego z sobstytrcyą adwokata dr. Busia 
ustanowionym zostaje, tudzież przez edykt, 
którego ogłoszenie równocześnie zarządza się.

W Tarnowie, dnia 6 marca 1884.

L. 148.

L. 1528. (2098 1—3)
C. k. sąd powiatowy zawiadamia, i: 

celem zaspokojenia sumy 95 złr. 92 ct. z pn 
odbędzie się na rzecz Zakładu kredytowego 
włościańskiego, w sądzie w trzech terminach 
dnia 2 maja, 3 czerwca i 4 lipca 1884, 
każdym razem o godzinie 10 rano, egzeku­
cyjna sprzedaż nieintabulowanej realnośei 
pod lk. 128, 11 w Muszynce, Aleksandry 
Mindera własnej.

Cena wywołania 200 zł.
Wadyum i0  zł.
Resztę warunków w sądzie przejrzeć 

można.
C. k. sąd powiatowy.

Krynica, dnia 15 marca 1884.

L. 808. (2074 1— 3)
Dnia 5 maja, 5 czerwca i 9 lipca 

1884, o godzinie 10 rano, odbędzie się w 
tutejszym sądzie przymusowa publiczna sprze­
daż realności pod lk. 86 w Olszaniku poło­
żonej, ciała tabularnego niestanowiącej, w 
sprawie Mechla F'schmanna cesyonaryusza 
Dawida Marienstraussa, przeciw Iwanowi 
Hreczuchowi pto 60 złr* z pn.

Cena szacunkowa wywołania wynosi 
1.445 złr., wadyum 144 złr. 50 ct. Przy 
pierwszych dwóch terminach realność tylko 
za lub wyżej ceny wywołania, przy trzecim 
nawet poniżej takowej sprzedaną będzie. 
Resztę waiunków licytacyjnych wolno w 
tutejszo-sądowej registraturze przejrzeć.

C. k. sąd powiatowy m. d.
Sambor, 29 lutego 1884.

L. 9716. (2061 1— 3)
Celem zaspokojenia wierzytelności c.k, 

uprzyw. galic. Zakładu kredytowego wło­
ściańskiego w kwocie 155 złr. 51 ct. z pn. 
rozpisuje sąd egzekucyjną sprzedaż realności 
pod lk. 21 sub. 20, w Mełnie położonej, 
wykazem hipotecznym 1. w. h. 57 objętej, 
dłużnika Maksyma Łomagi własnej, w dniu 
5 maja, 4 czerwca i 4 lipca 1884, zawsze 1

O. k. sąd powiatowy w Dubiecku o- 
głasza, że w tymże odbędzie się dnia 7 maja, 
dnia 9 czerwca i dnia 9 lipca 1884 każdym 
razem o godzinie 10 rano egzekucyjna pu­
bliczna sprzedaż realności w Dubiecku pod 
k. 14 położonej, Mojżesza Altholza i spad­

kobierców Estery Ryfki 2 im. Altholz wła­
snych, na zaspokojenie wierzytelności Edwar­
da Rossiwalla w kwocie 540 zł. wa. z pn.

Cena wywołania 600 zł.
Wadyum 60 zł. wa.
Protokół zastawnego opisania i ocenie­

nia, tudzież resztę warunków tej licytacyi 
można przejrzeć w tut. sądowej registra­
turze.

Dubiecko dnia 26 stycznia 1884.

L. 22 '6. (1967 3—3)
Celem zaspokojenia należących się roz­

wiązanemu zakładowi kredytowemu wło­
ściańskiemu 24 rat pożyczkowych po 9 zł. 
aw. z 3 prc. odsetkami zwłoki i przynale- 
żytościami odbędzie się w sądzie tutejszym 
28 maja i 25 czerwca 1884 o 10 rano licy- 
tacya realności nietabularnej podlk. 4 wHo- 
rysławicach położonej, do małol. Anny Dziu- 
bak jako dziedziczki dłużnika ś. p. Jurka 
Dziubaka należącej, przy której realność ta 
tylko za cenę szacunkową lub wyżej tejże 
zostanie sprzedaną.

Cena szacunkowa 250 zł.
Wadyum 25 zł.
Kuratorem dla nieznanych ustanowio­

ny tutejszy notaryusz Wiktor Krokowski.
W razie niemożności sprzedania tej 

realności na drugim terminie za cenę sza- 
(1896 3—3) cunkową wyznacza się trzeci termin do u- .

łożenia warunków ułatwiających na 25 lipca j 
1884 godzinę 10 rano.

Resztę warunków licytacyjnych i pro­
tokół zastawniczego opisania realności przej­
rzeć można w sądzie.

C. k. sąd powiatowy 
Mościska, dnia 16 Marca 1884.

L. 18659. (1991 3—3)
Celem zaspokojenia wierzytelności e. k. 

uprz. Zakładu kredytowego włościańskiego 
we Lwowie w kwocie 209 zł. 83 ct. z pn. 
rozpisuje c. k. sąd powiatowy miej. deleg. 
egzekucyjną sprzedaż realnośei pod 1. k. 13 
sub. rep. 36 w Chodnowicach położonej, 
dłużnika Iwana Przyślaka własnej w dniu 
29 kwietnia 1884, w dniu 28 maja 1884 i 
w dniu 30 czerwca 1884, zawsze o godzinie 
9tej rano, tutaj w drodze publicznego prze­
targu odbyć się mającą.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa przy udzielaniu pożyczki na kwotę 
600 zł. wyprowadzona, zakład wynosi 60 zł. 
wal. austr.

Warunki licytacyjne, akt opisania i 
oszacowania rzeczonej realności mogą być 
przejrzane w tusądowej registraturze.

Przemyśl, 30 grudnia 1883.

L 14556. (1885 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Gorlicach o- 

głasza, że w dniach 1 maja, 4 czerwca i 9 
lipca 1884 odbędzie się w gmachu sądowym 
tutejszym egzekucyjna sprzedaż przez pu­
bliczną licytacyę sum 500 zł. 130 zł. i 500 
zł. w stanie biernym połowy realności pod 
nk. 126 w Gorlicach położonej, wyk. hip. 
102 objętej, Antoniny Chodackiej, tudzież w 
stanie biernym 1U części tej realnośei Zy 
gmunta Chodackiego własnych, na rzecz 
Śimehy Seinwela intabulowanych, celem za­
spokojenia pretensyi Antoniego Stanejko w 
sumie 100 zł. w. a.

Cenę wywołania stanowić będą sumy 
500 z ł ,  130 zł. i 500 zł.

Wadyum wynosi 10 prc. każdej z tych
sum.

Do ułożenia lżejszych warunków wy­
znaczonym zostaje termin na dzień 6 sierp­
nia 1884.

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registratu­
rze sądowej.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych, tudzież kuratorem tych, któ 
rymby z jakich przeszkód rezolucya licyta­
cyjna doręczoną być nie mogła na czasie 
ustanowionym jest dr. Józef Radomyski adwo­
kat w Gorlicach.

C. k. sąd powiatowy 
Gorlice, dnia 21 stycznia 1884.

L. 395. (1856 3 - 3 )
Dnia 29 kwietnia i 27 maja 1884 o 

godzinie lOtej rano odbędzie się publiczna
sprzedaż realności pod lk. 213 w Iwkowej, __---------------0 ------
wyk hip. 1. 213 księgi gruntowej gminy rąk ustanowionego kuratora adw. dra Smutnego 
Iwkowej objętej, Jana Repetowskiego wła- w Przemyślu wreszcie wszystkich tych którzy7 - - - - - Ani,-. 9 A  -1 OOO

L. 14. (2001 3—3)
C. k. sąd po wiatowy w Krośnie zawia­

damia, iż w sprawie egzekucyjnej Libe 
Seilera przeciw Wojciechowi Podgórskiemu 
pto 65 zł. w. a. z pn. odbędzie się w tut. 
sądzie w dniu 22 kwietnia i w dniu 27 maja 
1884, każdym razem o godzinie 10 rano 
przymusowa publiczna sprzedaż 6/20 części 
realności pod 1. k. 113 w Iwoniczu położonej 
a według wykazu hipotecznego 1. 277 dłuż­
nika Wojciecha Podgórskiego własnych.

Na powyższych terminach odbędzie się 
| rzeczona sprzedaż tylko za lub wyżej ceny 
1 szacunkowej wynoszącej 1462 zł. 62 ct., 
poręczne wynosi 146 zł.

Reszta warunków licytacyi wyciąg ta­
bularny i akt oszacowania przejrzane mogą 
być w sądzie w czasie godzin urzędowych.

Wrazie bezskutec2,nego upływu powyż­
szych terminów wyznacza się do ułożenia 
warunków lżejszych termin na dzień 1 lipca 
1884 o godzinie 10 rano.

O tem zawiadamia się Libe Seilera 
tudzież dłużnika Wojciecha Podgórskiego do

v  J

po dniu 30 czerwca 1883 na powyższej real­
ności prawa rzeczowe nabyli, lub którymby 
uchwały w tej sprawie doręczone być nie 
mogły do rąk kuratora ustanowionego w oso­
bie c. k. notaryusza Jaciewicza w Krośnie. 

Z c. k. sadu powiatowego 
Krosno, dnia 30 stycznia 1884.

8922. (1983 3— 3)
O. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 

że w sali rozpraw tegoż sądu w celu za­
spokojenia pretensyi 9693 zł. 20 ct. a. w. 
z pn. odbędzie się dnia 1 maja, 5 czerwca i 
dnia 10 lipca 1884 każdym razem o godzi­
nie 10 przed południem przymusowa licyta- 
cya do ogólnego rolniczo-kredytowego Za­
kładu dla Galicyi i Bukowiny wedle dom. 
237 pag. 248 n. 5 haer. należącej realności 
pod 1. 671’/< we Lwowie położonej, na któ­
rych terminach realność ta tylko wyżej ceny 
wywołania 22.688 zł. 12 ct. lub przynaj­
mniej za tę cenę sprzedaną zostanie, że 
jako wadyum kwota 2268 zł. złożoną być ma. 

Warunki licytacyjne w registraturze

maja 1884 o godzinie 3 po południu. 
Kęty, 17 marca 1884.

snej, na rzecz zakładu kredytowego wło­
ściańskiego celem zaspokojenia sumy 178 zł.
33 ct. aw. z pn. (

Cena wywołania 350 zł. aw.
Wadyum 35 zł.
Wyciąg hipoteczny i warunki licyta- j

cyjne przeglądnąć można w registraturze. i
Termin do ułożenia lżejszych warun-

ków wyznacza sie na dzień 27 maja 1884 o \ ________ _______
godz. 4 po połud. j L. 2018. (2000 3— 3)

C k sąd powiatowy. i Sąd powiatowy Kęcki odbędzie egze-
Brzesko, dnia 9 lutego 1884. ' kucyjną sprzedaż realności Józefa Rosnera

i w Willamowicacb pod nk 241 położonej, na
’ pokrycie pretensyi Rozalii Orlickiej w sumie

L. 2763 (1992 3—3) 1 217 zł. 84 et. z pn. w sądzie w 2 terminach,
C. k. sąd obwodowy w Tarnowie po- j w dniach 5 maja i 26 maja 1884, każdym 

daje niniejszem do publicznej wiadomości, ; razem o godzinie 10 rano. 
że na zaspokojenie wierzytelności galicyjskiego Cena wywołania 1400 zł., wadyum 
zakładu kredytowego ziemskiego w Krakowie 140 zł.
w sumie 400 zł. w. a. z pn. dozwoloną zo- ! Kuratorem dla niewiadomych ustanowiono 
stała rezolucyr. c. k. sądu powiatowego 1 adw. dra Łazarskiego w' Białej, a termin do 
miejsko-delegowanego w Tarnowie z dnia ; ułożenia warunków lżejszych na dzień 26
14 lutego 1884, 1. H o l sprzedaż egzeku­
cyjna realności pod 1. k. 64 w Tarnowie 
na Strusinie położonej do dłużnika Walentego 
Chmury należącej.

Sprzedaż odbędzie się przez licytacyę 
publiczną w sądzie tutejszym w 3ch termi­
nach na dzień 80 kwietnia 1884, 28 maja 
1884 i 30 czerwca 1884 wyznaczonych, 
każdym razem o godzinie 10 przed połud­
niem.

Cenę wywołania stanowić będzie war­
tość szacunkowa 900 zł. w. a.

W pierwszym i drugim terminie real 
ność ta tylko za cenę wywołania lub powyżej 
tejże, zaś na 3im terminie także poniżej ceny 
wywołania, jednakże nie niżej jak za 800 
zł. w. a. sprzedaną będzie.

Wadyum przy licytacyi złożyć się mają­
ce wynosi 90 zł. w. a.

Resztę warunków, protokół zastawni­
czego opisania powyższej realności przejrzeć 
można w registraturze c. k. sądu obwodo­
wego.

Gdyby realność powyższa na powyż­
szych 3 terminach sprzedaną nie została na 
ten wypadek wyznacza się do ułożenia lżej­
szych warunków licytacyjnych termin na

L. 42. (1881 3 - 3 )
Dnia 29 kwietnia i 27 maja 1884 o 

godzinie 10 rano, odbędzie się publiczna 
sprzedaż majętności „Osada dworska trzy­
dziesta szósta" wTymowej położonej, Józefa 
Kopcia własnej, na rzecz zakładu kredyto­
wego ziemskiego w Krakowie, celem zaspo­
kojenia sumy 600 zł. w. a. z pn.

Cena wywołania 1000 zł. aw.
Wadyuin 100 zł. aw.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

warunki licytacyjne przeglądnąć można w 
registraturze.

Termin do ułożenia lżejszych warun­
ków wyznacza się na dzień 27 maja 1884 
o godzinie 10 przed południem.

C. k. sąd powiatowy 
Brzesko, dnia 7 lutego 1884.

L. 21035. (2053 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy miąjsko-delego- 

wany w Tarnopolu ogłasza, iż na zaspoko­
jenie wierzytelności Zakładu kredytowego

 włościańskiego w kwocie 151 zł. 98 ct. w.
dzień 30 czerwca 1884 ogodzinie 4 po po- a z pn. publiczna przymusowa sprzedaż 
łudniu na który wierzyciele z tem dołożeniem i realności Nr. 2 w Iwaczowie dolnym, dłuż- 
w.-zwani zostają, iż niestawający będą uwa- | nika Andrucha Szczepińskiego własnej, dnia 
zaui za przystępujących do wniosku wię- -1  maja 1884, 6 czerwca 1884 i4  lipca 1884



zawsze o godzinie 
będzie i że realność 
nawet poniżej ceny 
zł. w. a. wynoszącej 
dyum wynosi 60 zł. 
powziąść można w r 

C. k. sąd powi 
Tarnopol, dnia

10 rano przedsięwziętą 
ta na trzecim terminie 

szacunkowej kwotę 600 
pozbytą zostanie. Wą­
sy. a., resztę warunków 

egistraturze sądowej, 
stówy miej. deleg.
1 grudnia 188B.

Upadłości.
L. 14391. (2063 2— 3)

C. k. »%d krajowy jako handlowy; we 
Lwowie otwiera niniejszem konkurs na wszy­
stek ruchomy, jako też na wszystek nieru­
chomy, a w krajach, w których obowiązuje 
ustawa konkursowa z dnia 25 grudnia 1868 
Nr. 1. U. P- P- położony majątek Izaaka Spa- 
ta kupca towarów kolonialnych we Lwowie.

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się panu c. k* radcy sądu krajowego dr. 
Bernaczkowi, jako komisarzowi konkursowe­
mu, zaś tymczasem zawiadowcą masy usta­
nawia się pana adw dr. Emila Byka wzy­
wając zarazem wierzycieli, aby po przedło­
żeniu dokumentów, .łużących do wykazania 
ich pretensyj, poczynili swe wnioski co do 
zatwierdzenia tegoż, lub ustanowienia inne­
go zawiadowcy ma«y i aby przedsięwzięli 
wybór wydziału wierzycieli, w którym to 
celu wyznacza się termin nadzień J5kwiet- 
nia 1884, godzinę 3 po południu.

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
pretensyą do wspólnej masy rozbiorowej, 
ma takową zgłosić w tym sądzie krajowym, 
wedle przepisu ustawy konkursowej pod ry­
gorem zagrożonych tamże szkodliwych skut­
ków prawnych przed upływem 1 czerwca 
1884 i podać ją na terminie na dzień 16 
czerwca 1884, godzinę 9 przed południem, 
wyznaczonym do uznania płynności oznaczenia 
prawa pierwszeństwa, chociażby nawet o nią 
spór już był wytoczony.

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensyami, przysłużą prawo wybrać 
na tym terminie w miejsce dotychczasowego 
zawiadowcy masy, zastępcy onego i człon­
ków wydziału wierzycieli — inne osoby, po­
siadające ich zaufanie.

Na terminie, wyznaczonym do wyka­
zania płynności zgłoszonych wierzytelności, 
ma być usiłowane przeprowadzenie do skut­
ku ugody w myśl §. 68. ustawy konkur­
sowej.

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy 
konkursowej umieszczane będą w „Gazecie 
Lwowskiej."

Zje. k. sądu krajowego jako handlowego
Lwów, dnia 28 marca 1884.

3. Przy szkołach I. klasowych filialnych 
w Rycheicach, po stronie ruskiej i Tynowie 
z roczną płacą po 250 zł. i pomieszkaniem 
w naturze.

b. w powiecie Turczańskim:
1. Przy szkołach I. klasowych etato­

wych w Ilniku, Jabłonce-niżnej, Jabłonce 
wyżnej, Libuhorze, Wołczem i Butli we 
wrzystkich z roczną płacą po 300 zł. i wol- 
nem pomieszkaniem.

2. Przy szkołach I. klasowych filial­
nych w Boryui i Matkowie z roezną płacą 
po 250 zł. i wolnem pomieszkaniem.

Prawo prezentowania przy szkołach 
wymienionych wykonują dotyczące rady 
szkolne miejscowe; przy szkołach w Jabłon­
ce-niżnej, wyżnej i Wołczem, zbiorowa rada 
szkolna miejscowa ze siedzibą w Turce.

Kandydaci lub kandydatki o powyższe 
J  posady się ubiegający, mają podania swe 
należycie udokumentowane wnieść w sposób 
wskazany, w art. 3. ust. kraj. dto 2/5.1873, 
w terminie najdalej do 15 maja 1884, do 

\ c. k. rady szkolnej okręgowej w Drohobyczu
Z c. k. rady szkolnej okręgowej.

Drohobycz, dnia 24 marca 1884.

Rady szkolnej w Nadwóonie, najdalej . wej wykazać winien, iż ukończył z dobrym
do 15 maja b. r. za pośrednictwem władz postępem nauki „zupełnej szkoły średniej (t.j. 
szkolnych okręgowych, pod których zwierz- ■ 0,7l™ł " — '--1- 
nictwem zostają,

C. k. okręgowa Rada szkolna, 
w Nadwornie, dnia 24 marca 1884.
Przewodniczący okr. Rady szkolnej* 

c. k. Starosta:

L, 77776. (2008)
W celu obsadzenia posady poborcy cło- 

wego w Modlnicy, ewentualnie przy innym 
urzędzie cło wy m w Galicyi w XI. klasie ran­
gi z płacą roczną 600 zł. systemizowanym 
dodatkiem akty walnym i zobewiązkiem za­
łożenia kaucyi służbowej w kwocie 600 zł. 
a. w. rozpisuje się konkurs.

Ubiegający się, mają swe podania za­
opatrzone w dowody złożonego z dobrym 
postępem egzamin z towaroznawstwa postępo­
wania cłowego, jakoteż znajomości języków 
krajowych, w przeciągu czierech tygodni 
wnieść za pośrednictwem swej przełożonej 
władzy do e. k. powiatowej dyrekcyi skar 
bu w Krakowie.

Z c. k. krajowej dyrekcyi skarbu 
we Lwowie, dnia 16 marca 1884.

L. 3534. (2096)
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu ob­

wiesza, że zamianował w miejsce ck. sędzie­
go powiatowego Józefa Lorenza, ck. adjun- 
kta sądowego Ludwika Hubla komisarzem 
konkursowym dla masy rozbiorowej Ozyasza 
Kellema.

Przemyśl, 19 marca 1884.

L. 168. (2015 2 - 3 )
Celem obsadzenia niżej wykazanych 

opróżnionych posad nauczycielskich przy 
szkołach ludowych okręgu szkolnego Nad- 
wórmańskiego, rozpisuje się niniejszem kon­
kurs, a to:

I. W powiecie Bohorodczańskim.
a. Przy 4ro klasowej szkole etat. mie­

szanej w Bohorodczanach, posada młodszego 
nauczyciela z płacą, 270 zł. rocznie.

b. Przy 2wu klasowej szkole mieszanej 
w Łyścu, posada drugiego nauczyciela, z 
płacą 450 zł. rocznie.

c. W Bohorodczanach starych, przy 1 
klasowej szkole etatowej, z płacą 400 zł. 
rocznie, i wolnem pomieszkaniem.

W  powyższych dwóch szkołach, jest 
język wykładowy polski w ostatniej szkole 
język ruski.

L. 3537. (2095)
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu u- 

stanawia w miejsce zamianowanego ck. sę­
dzią powiatowym dotychczasowego komisa­
rza konkursowego p. Józ< fa Lorenza ck ad- 
junkla sądowego Ludwika Hubla komisarzem 
sprawy konkursowej Nichima Rosenbliitha.

Co się niniejszem podaje do publicznej 
wiadomości.

Przemyśl, 19 marca 1884.

L. 8108. (2094)
C. k. sąd obwodowy ogłasza, iż zamia­

nował adw. dr. Rascha stałym zawiadowcą 
masy rozbiorowej Józefa Ehrlicha a Meszu- 
lima Simche Lindnera zastępcą jego. 

Kołomyja, 23 sierpnia 1883.

Księgi gruntowe.
L. 11778. (2100)

Akta założenia ksiąg gruntowych dla 
gminy katastralnej Zastawiec składa się do 
przejrzenia w sądzie tutejszym.

Zarzuty przeciw prawdziwości arkuszów 
posiadania mogą być wnoszone do dnia 9go 
kwietnia 1884.

Podhajce, 30 grudnia 1883.

w Nadwórnie, (z językiem wykładowym poi-1 zać, że ukończyli już, albo 
skini,) posada młodszego nauczyciela z płacą ciągu pierwszego kwartału 
300 zł. rocznie. . .....................................

b. Posady nauczycielskie przy szkołach 
etatowych 1 klasowych z wykładowym ję­
zykiem ruskim, a mianowicie: w Łanczynie 
i Pniowiu z płacą 400 zł., w Kamiennej j 
Poryszczu z płacą 300 zł., i wolnem miesz­
kaniem.

c. Posady nauczycielskie przy szkołach 
filialnych, (z wykładowym językiem ruskim) 
z płacą 250 zł i wolnem mieszkaniem, a to 
w Cucyłowie; Dorze, Fitkowie, Majdanie gór 
nym, Nazawizowie, Przeroślu, Skopówce,
Strupkowie, Tarnowiey - leśnej, Weleśnicy 
dolnej, i górnej, Wołosowie i Zielonej.

Kaudydaci (kandydatki) mają wnieść 
swoje podania w sposób wskazany art

 ^ __.j.— ——^ j u u » v » j  o i o u m n j

szkoły realnej lub gimnazyum:) i że w języ­
ku francuskim umie płynnie i poprawnie 
czytać, jako też łatwiejsze ustępy z francus­
kiego na niemieckie i na odwrót przy po­
mocy słownika tłómaezyć. Do wstąpienia 
na I. rok akademii marynarskiej, potrzebne

__________  jest ukończenie 4tej klasy szkoły realnej lub
L. 127, (2017 2—3) gimnazyum; do wstąpienia na II. rok ukoń-

Celem obsadzenia posady lekarza sali- czenie 6 klasy, a do wstąpienia na III. rok 
narnogo w Dolinie, za kontraktem służbowym tejże akademii całkowite ukońezenie nauk 
z siedzibą w Dolinie, ogłasza się niniejszem w szkołach średnich. Wojskowa akademia 
konkurs, z terminem do 30 kwietnia 1884, w Wiener-Neustadt, kształci wychowanków 
włącznie. swoich dla piechoty, strzelców i kawaleryi,

Z tą posadą połoczone jest roczne wy- zaś wojskowa akademia techniczna dla ar- 
nagrodzenie 315 zł., za funkcyą lekasrką. tyleryi, inżynieryi i do korpusu pionierów.

Podanie o powyższą posadę zaopatrzo- Kandydaci do technicznej akademi
ne w dowody wieku, osiągniętego stopnia wojskowej, winni przytoczyć w podaniu czy- 
doktora medycyny i chirurgi, dotychczaso- li życzą sobie wstąpić do cddziału artyleryi 
wego zajęcia, jako też, znajomości języka lub do oddziału inżynieryi. Do podań załą- 
krajowego i niemieckiego, należy wnieść czyć należy: 1 . poświadczenie o przynależ- 
do podpisanego c. k. Zarządu. ności kandydata, do jednej" z gmin kraju,

Z C. k. zarządu salinarnego. (poświadczenie to może być przez osoby na-
Dolina, dnia 27 marca 1884. leżące do stanu wojskowego, także dodatko­

wo przedłożone w ciągu jednego:) 2. met- 
L 13350. (1913 3—3) ry ^  chrztu, lub urodzenia; 3. świadectwo

Celem nadania czternastu galicyjskich 0 fisycznem uzdolnieniu kandydata, wydane 
miejsc funduszowych w c. k. wojskowych przez graduowanego lekarza wojskowego, 
zakładach wychowawczych, ogłasza się ni- zostającego w czynnej służbie wojskowej, 
niejszem konKurs. [dla kandydatów do marynarki, ma być w

"w roku szkelnym 1884|5, Który się świadectwie opisana również siła, i donios- 
rozpcczyna w c. k. wojskowych szkołach real- łość wzroku]; 4. poświadczenie o przebyciu 
nych z dniem 1 września 1884, a w c. k. szczepionej, lub naturalnej ospy; 5. ostatnie 
akademiach wojskowych z dniem 18 wrześ- świadectwo szkolne; na koniec 6. zaświad- 
nia 1884, będzie można wstąpić tylko na ozenie o stosunkach majątkowych kandydata 
pierwszy lub trzeci rok wojskowej niższej szko- lub rodziców jego w którem ma by ó wyra- 
ły realnej, lub n i trzeci rok wyższej szkoły ône kandydat ma rodzeństwa, i czyli
realnej, albo też na pierwszy rok akademii takowe ma już samoistne utrzymanie, jakie 
wojskowej w Wiener-Neustpdt, lub technicz- miejsce funduszowe lub stypendyum. Kan­
nej akademii wojskowej, ewentualnie rów- dydaci przyjęci na miejsca funduszowe, obo- 
nież na I, II. lub III. rok akademii mary- wiązani są złożyć przy wstąpieniu: a. kwo- 
narskiej. tę sześciu zł. w. a. na utrzymanie urządze-

Na 2gi lub 4ty rok wojskowej niższej nia szkolnego; b. kwotę 12 zł. w. a. z po- 
szkoły realnej, jak również na pierwsze dwa czątkiein każdego roku szkolnego na rekwi- 
lata wyższej sokoły realnej, w roku szkolnym zyta szkolne. W podaniach swoich winni 
1884/5, kandydaci przyjmowani nie będą. kandydaci wyraźnie przytoczyć, że im znany 

Każdy z kandydatów wykazać winien: jest obowiązek uiszczenia tych opłat.
1. Iż posiada prawo obywatelstwa w Kandydaci którzy będą przyjęci na

monarchii austryacko-węgierskiej. miejsca funduszowe, poddać się muszą przed
(Cudzoziemcy mogą być przyjęci, tylko wstąpieniem do zakładu ponownym oględzi- 

na mocy osobnego zezwolenia Najjaśniejsze- nom lekarskim, i egzeminowi wstępnemu z
go Pana.) wymaganych nauk przygotowawczych. Kan-

2. Iż jest fizycznie uzdolniony do woj- dydaci chcący wstąpić na I rok wojskowej 
skowego wychowania, i przyszłej służby wojsko niższej szkoły realnej, mogą egzamin wstęp-
wej; ny składać w swoim języku ojczystym, i nie-

3. Iż zachowanie się jego pod wzglę- znajomość języka niemieckiego nie stanowi 
dem obyczajów, jest zadowalniające; u nich przeszkody uchylającej możność przy-

4. Iż nie przekroczył właściwego wie- jęcia do zakładu, byle tylko z resztą dobrą 
i, którym jest rok 12ty dla 1 . roku woj- posiadali kwalifikaeyę, natomiast muszą kan-

skowej niższej szkoły realnej; rok 14ty dla dydaci, ubiegający ubiegający się o przyjęcie
kandydatów chcących wstąpić na Sci rok na III. rok wojskowej niższej szkoły realnej
tejże szkoły; rok 18ty dla kandydatów chcą- albo też, do akademii marynarskiej władać
cyeh wstąpić na 3 rok e. k. wojskowej wyż- językiem niemieckim o tyle biegle, iżby wy-
szej szkoły realnej; rok 19ty dla akademij kładów w tym języku ze skutkiem korzystać
wojskowych. Kandydaci ubiegający się o przy mogli. Ubiegający się o przyjęcie na 3 rok 
jęcie do akademii maiwnarstioi winni *-

-----II. W powiecie Nadwórniańskim. ■ . . nauujuai :i  uuiegający sięoprzy mogli. Ubiegający się o przyjęcie na 3 i 
a Przy 4 kl. etatowej szkole chłopcówc jęcie do akademii marynarskiej winni wyka- wyższej szkoły realnej, tudzież kandydaci 
dwornie (z językiem wykładowym poi-1 zać, że ukończyli już, albo przynajmniej w do wojskowych akademij, składają egzamin 

- ’ * roku szkolnego wstępny wyłącznie w języku niemieckim.i nip nr™

3.

     ,

1884/5*, ukończą 14ty rok życia, i nie prze- Podania o powyższe miejsca należy
kroczyli maksymalnego wieku, którym jest wnieść bezpośrednio do Wydziału krajowego 
dla I. roku rok 16ty, dla II. rok 17ty, dla najdalej do dnia 31 maja 1884. Przyjęci do 
III. zaś rok 19ty. Nakoniec, zakładów wojskowych winni odbyć podróż

5. winien każdy kandydat wykazać, iż na miejsce przeznaczenia własnym kosztem, 
odbył z dobrym postępem potrzebne nauki Ktoby chciał mieć jeszcze bliższe wskazówki 
przygotowawcze, a mianowicie jeżeli ehce o warunkach przyjęcia, i egzaminie wstęp- 
wstąpić na pierwszy rok szkoły niższej real- nym, do zakładów wojskowych., znajdzie 
nej, iż ukończył czwartą lub piata kiasę szko- takowe w 25 części rozporządzeń dla c. k

armii z r. 1875,’ (w osobnej odbitce w dru­
karni L. W. Seidl i syn we Wiedniu,) Bliż­
sze szczegóły tyczące się akademii marynar­
skiej, przejrzeć można w archiwum Wydziału 
krajowego.

Z Wydziału krajowego Królestwa Galicyi 
i Lodomeryi z Wiel. Ks. Krakowskiem. 

We Lwowie, dnia 19 marca 1884.

nej, iż ukończył czwartą lub piątą klasę szko 
ły ludowej, jeżeli zamierza wstąpić na 3ci 
rok niższej szkoły realnej, iż ukończył 2gą 
klasę szkół średnich lub, równorzędną klasę 
szkoły wydziałowej, jeżeli chce wstąpić na 
3ci rok c. k. wojskowej wyższej szkoły re­
alnej, że skończył 6tą klasę szkoły realnej 

— s lub gimnazyum z zadowalniającym skutkiem; 
ustawy szkolnej do c. k. okręgowej ’ jeżeli zaś chce wstąpić do akademii wojsko- 

L.~14955/ ' '
C. k. Namiestnictwo galicyjsKie we Lwowie. (1943 3 - 3 )

Obwieszczenie konkursu.

Konkursa.
L. (2014 1
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Rozm aite obwieszczenia.

L. 6537. (1934 2—3)
C. k. sąd powiatowy w Starym Sączu 

podaje do wiadomości, iż w dniu 16 listo­
pada 1874 zmarła w Podrzeczu Maryanna 
1 Jonik, 2 ślubu Edellmiillerowa bez pozo­
stawienia rozporządzenia ostatniej woli.

Gdy do spadku po zmarłej przychodzi 
córka jej Katarzyna z Joników Placina z 
miejsoa pobytu niewiadoma, przeto wzywa 
si? j$> by w przeciągu jednego roku się 
zgłosiła i oświadczenie do spadku wniosła, 
lub też pełnomockika ustanowiła, gdyż ina­
czej spadek przeprowadzonym zostanie z 
głaszającemi się i kuratorem Józefem Ska- 
radkiem z Brzeżny dla niej ustanowionym. 

Stary Sącz, dnia 22 marca 1884.

L. 4153. (2026 2 - 3 )
C. k. sąd krajowy w Krakowie wzywa 

każdego, ktoby się znajdował w posiadaniu 
losu miasta Krakowa czyli obligu udziało­
wego na 20 zł. aw. pożyczki premiowej mia­
sta Krakowa z dnia 15 października 1872 
nr. 37483, aby o tem w przeciągu 1 roku, 
6 tygodni i 3 dni, licząc od dnia płatności 
losu sąd tutejszy uwiadomił, gdyż po bez­
skutecznym upływie tego tego terminu wy­
mieniony los za umorzony i nieistniejący 
uznanym będzie.

Kraków, 7 marca 1884.

L. 773. (2029 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Białej zawia­

damia nieznanego z miejsca pobytu Ludwi­
ka Heintzego starszego, iż w sprawie egze­
kucyjnej dra Łazarskiego przeciw niemu o 
zapłacenie 579 zł. 82 ct. aw. z pn. ustano­
wił dla niego celem doręczenia mu tutejszo- 
sądowej rezolucyi z dnia 8 marca 1884 1. 
773 jakotez i później w tej sprawie wydać 
się mających, kuratorem adwokata dra Ich- 
heisera.

Wzywa się Ludwika Heintzego, aby u- 
stanowionemu kuratorowi potrzebne do o- 
brony środki dostaczył, lub innego swego 
zastępcę sądowi wskazał, gdyż złe skutki z 
zaniedbania wyniknąć mogące sam sobie 
przypisać będzie musiał.

Biała, 8 marca 1884.

L. 5461. (1932 2—3)
0. k. sąd powiatowy w Staremmieście 

wzywa niniejszem posiadacza zaginionego 
kwitu c. k. głównego urzędu podatkowego 
w Samborze z daty 14 czerwca 1872 wy­
stawionego na rrzecz Fischla Aberdama i 
Mechla Lemma potwierdzającego odbiór od 
tychże obligacji długu państwa nr. 9053 na 
500 zł. i przechowanie tejże jako kaucji na 
zabezpieczenie robót w celach konserw acyi 
dróg pod art. dz. 232/72, ażeby kwit ten 
w przeciągu jego roku 6 tygodni i 3 dni 
począwszy od pierwszego ogłoszenia w dzien­
niku urzędowym w sądzie tutejszym przed­
łożył, gdyż w razie przeciwym takowy za 
umorzony i nieistniejący uznany zostanie.

0. k. sąd powiatowy 
Staremiasto, 1 listopada 1882.

L. 10735. (1936 2 - 3 )
C. k. sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie oznajmia nieobecnemu A. Gerlicho­
wi, że przeciw niemu został dnia 1 marca 
1854 1. 9837 na rzecz firmy handlowej 
„Briider Pichler we Wiedniu“ wydanym 
nakaz zapłaty sumy wekslowej 359 zł. 50 
ct. a. w. z pn., że ustanowiono dla niego 
kuratorem adw. dra Stromengera, a tegoż 
zastępcą adwokata dra Blizińskiego i wspo­
mniany nakaz zapłaty mianowanemu kura­
torowi doręczonym zostaje i wzywa go, aby 
ustanowionemu kuratorowi służące do swej 
obrony środki dostarczył, lub innego zastęp­
cę ustanowił, gdyż inaczej ze zaniedbania 
wynikłe skutki sam sobie przypisze.

Lwów, dnia 15 marca 1884.

L. 2474. _ (2023 2— 3)
Złoczowski c. k. sąd obwodowy jako 

handlowy ustanawia dla Perli Sehumier, ż ży­
cia i miejsca pobytu niewiadomej celem do­
ręczenia jej wydanego dnia 24 grudnia 1883
1. 11890 na rzecz Wiktoryi Hirschberg t. s. 
nakazu zapłaty sumy wekslowej 300 zł. wa. 
z pn. jak i celem dalszego tejże Perli Schu- 
mier zastępstwa kuratorem ad actum pana 
adw. dra Billeta z substytucją pana adw. 
dra Mijakowskiego i o tem rzeczoną kurandkę 
niniejszem z wezwaniem zawiadamia, aby 
się do ustanowionego kuratora zgłosiła, i 
jemu swe środki obronne podała, lub innego 
obrońcę wybrała i o tem sądowi doniosła 
i w ogóle wszelkich do swej obrony środ­
ków prawnych użyła, gdyż w przeciwnym 
razie wynikłe złe skutki sobie samej bę­
dzie musiała przypisać.

Złoczów, 15 marca 1884.

L. 392|pr. (2072 2—3)
Jego Ekscellencya prezydent sądu kra­

jowego wyższego zcmianować raczył, na lig i 
okres sądu przysięgłych, który się rozpocznie 
26 maja 1884, o godzinie 8 rano, przewod­

niczącym trybunału przysięgłych, prezydenta 
tegoż sądu, zaś zastępcami przewodniczącego, 
radców sądów krajowych Antoniego Dyduszyń- 
stuego, dr. Wilhelma Leżańskiego, Ludwika 
Słotwińskiego, Teofila Bereźnickiego i Hen­
ryka Rappego.

Sambor, 19 marca 1884.

L. 2871. (1945 1 - 3 )
Ze strony c. k sądu powiatowego

w Gorlicach czyni się wiadomem, iż na
dniu 9 stycznia 1878 zmarł Feliks Kaszczyk 
w Ropicy polskiej bez pozostawienia ostat­
niej woli rozporządzenia.

Ponieważ temu sądowi nie wszyscy
spadkobiercy są wiadomi, dlatego wzywa się 
wszystkich, którzyby zamierzali z jakiego bądź 
tytułu prawnego rościć sobie prawo do spadku, 
żeby w przeciągu jednego roku od dnia ni­
żej wyrażonego licząc, zgłosili się ze swo- 
jemi prawami do tego spadku i przy wyka­
zaniu swego prawa dziedziczenia wnieśli o- 
świadczenie się do spadku, w przeciwnym 
bowiem razie spadek pertraktacyi przyznany 
zostanie tylko tym, którzy się do niego o- 
świadczyli i tytuł swego prawa dziedzicze­
nia wykazali.

C. k. sąd powiatowy 
Gorlice, dnia 29 grudnia 1883.

L. 605. ;2071 1—3)
Jego Ekscellencya Prezydent c. k. sądu 

wyższego krajowego na mocy §. 301. ust. 
p. k. dla II. zwyczajnej kadencyi posiedzeń 
sądów przysięgłych na rok 1884, przy c. k. 
sądzie obwodowym w Przemyślu, na dniu 
12 maja 1884, o godzinie 9 przed południem 
rozpoczynającej się zamianował prezydenta
c. k. sądu obwodowego Adolfa Presena prze­
wodniczącym sądu przysięgłych, a jego za­
stępcami o. k. radców sądów krajowych Hu 
certa Freybergera, Wiktora Nennela, Cypri­
ana Leszczyńskiego, Jędrzeja Skalę i Emila 
Leo de ijowenmutha.

Z Prezydyum c. k. sądu obwodowego. 
Przemyśl, dnia 26 marca 1884.

L. 9852. (1821 3 - 3 )
C. k. sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie zawiadamia z miejsca pobytu nie­
wiadomych Gustawa Arnolda i Józefę Ar­
nold, tudzież Emila Seeliga, że do wykaza­
nia płynności i pierwszeństwa wierzytelności 
konkurujących do kwoty 130 zł. 7 ct. i 5 
zł. 6 ct. ze sprzedaży ruchomości dłużników 
Gustawa i Józefy Arnoldów pochodzącej, 
wyznaczył termin na dzień 2 kwietnia 1884 
o godzinie 11 rano, a celem strzeżenia praw 
Gustawa i Józefy Arnoldów ustanowił kura­
tora w osobie adw dr. Balko z substyiucyą 
adw. dr. Blizińskiego, zaś celem strzeżenia 
praw wierzyciela Emila Seeliga ustanowił 
dla niego kuratora w osobie adw. dr. Ma­
jewskiego z substytucyą adw. dr. Szwedzi- 
ckiego.

Wzywa się tedy Gustawa i Józefę Ar­
noldów, tudzież Emila Seeliga, aby potrze­
bnych do obrony ich praw informacji po- 
mieuionym kuratorom udzielili, lub na tym 
terminie osobiście się zgłosili, gdyż szko­
dliwe skutki zaniedbania wyniknąć mogące 
sami sobie przypiszą.

Lwów, dnia 8 marca 1884.

L. 11759. ' (1985 3 - 8 )
C. k. sąd krajowy we Lwowie wzywa 

wszystkich posiadaczy iistu hipotecznego Ser. 
A. nr. 16378 na 100 zł. opiewającego wraz 
z kuponami od dnia 1 września 1882 bieżą­
cymi ażeby takowe w przeciągu trzech lat 
licząc od ostatniego umieszczenia ogłoszenia 
edyktu w urzędowej „Gazecie Lwowskiej" 
ck. sądowi krajowemu we Lwowie tem pe­
wniej przedłożyli ile że powyższy list hipo­
teczny z kuponami za nieważny i wuszelkiej 
mocy obowiązującej pozbawiony będzie.

Lwów, dnia 15 marca 1884.

L. 18335. (697 3 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Tarnowie, po­

daje do publicznej wiadomości, iż celem zas­
pokojenia wierzytelności Izraela Wienera w 
kwocie 90 zł. w. a. z pn. egzekucyjne zaję­
cie i oszacowanie ruchomości dłużnika Sa­
muela Blitzera w przechowaniu Mojżesza 
Blitzera w Gorajowieach się znajdujących, 
oraz kosztowności u Naftalego Hiilera w Rop­
czycach przechowanych, uchwałą z dnia 31 
grudnia 1883 1. 18335, dozwolone zostało.

Ponieważ miejsce pobytu egzekuta Sa­
muela Bliztzera jest niewiadome, przeto u- 
stanawiamy, dla tegoż kuratora w osobie adw. 
dr. Goldhammera z substytucją adw. dr. 
Tokarza i wzywamy tegoż, aby do ustano­
wionego kuratora się zgłosił, i temuż środki 
do obrony swej służące podał, w przeciwnym 
bowiem razie skutki zaniedbania sam sobie 
przypisać będzie musiał.

w Tarnowie, 31 grudnia 1883.

L. 1594. (1837 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Dębicy zawia­

damia z miejsca pobytu niewiadomego Zel- 
mana Griina, po zagranicami Państwa Au- 
stryackiego zostającego, że Mojżesz Licht­
man z Sędziszowa wniósł dnia 29 grudnia 
1883 1. 6374 przeciw niemu pozew ewikcyj-

ny o 131 złr. w załatwieniu którego ponow­
ny termin na 6 maja 1884 o godz. 9 rano 
wyznaczono, a kuratorem pozwanego Szyję 
Gewurza z Dębicy ustanowiono.

Zelmana Griina wzywa się, aby oso­
biście stanął, lub dostarczył kuratorowi 
środków obrony swych praw, albo wskazał 
sądowi innego pełnomocnika, gdyż wynikłe 
ztąd złe skutki zaniedbania sam sobie 
przypisze.

Dębica, 14 marca 1884

L. 8475. (1792 3 - 3 )
O. k. sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie niniejszem wiadomo czyni, że w 
skutek prośby lwowskiej filii c. k. uprzyw. 
austr. zakładu kredytowego dla handlu i prze­
mysłu wydano przeciw Mojżeszowi Hausero­
wi uchwałą z dnia Igo lutego 1884 1. 4120 
nakaz zapłaty sumy wekslowej 600 zł. a. w. 
z przyn.

Uchwałę tę doręcza się z miejsca po­
bytu niewiadomemu pozwanemu Mojżeszowi 
Hauserowi do rąk równocześnie w osobie 
adw. dr. Waldmana z zastępstwem adw. dr. 
Berlinera ustanowionego kuratora.

Wzywa się tedy niniejszym edyktem 
Mojżesza Hausera, ażeby w należytym cza­
sie u ustanowionego kuratora lub też w są­
dzie osobiście, albo przez innego zastępcę 
się zgłosił i celem przestrzegania swoich 
praw stosownych użył środków, ileże inaczej 
niekorzystne skutki wyniknąć mogące sam 
sobie przypisać będzie musiał.

Lwów, dnia 8 marca 1884.

L. 1951. (1783 3—3)
Niewiadomego z miejsca pobytu Men­

dla Brandes z Nadworny zawiadamia się, 
że przeciw niemu i Chaji Brandes wytoczył 
Eeibiseh Hirsch pozew de praes 18 gru­
dnia 1883 licz 9904 o zapłacenie 109 złr. 
76 ct. a. w.

Do zastępowania Mendla Brandesa w 
tym sporze ustanowiouo kuratorem Szymona 
Knolla z Nadworny.

Wzywa się tedy Menela Brandesa, aże­
by albo udzielił kuratorowi informacyi i do­
wodów do obrony, albo wskazał sądowi miej­
sce swojego zamieszkania.

C. k. sąd powiatowy 
Nadworna, 13 marca 1884.

L. 7201. (18L6 3—3)
W porozumieniu z król, węgierskiem 

Ministerstwemdla robót publicznych i komu- 
uikacyi, zezwoliło wysokie e k. Ministerstwo 
handlu reskryptem z dnia 28 lutego b. r.
1. 7146, przyjmować i przesyłać w obrocie 
pocztowym austro-węgierskiej monarchii i 
z Niemcami posyłki z źyjącemi pszczołami 
w formie listo w ych skrzyneczek drewnianych 
za opłatą taksy dla listów ustanowionych 
naweę jako polecone.

Takie skrzyneczki, nie mogą przekra­
czać wagi 250 gramów u&, sztukę, a objętość 
tychże, może co najwięcej 5 centymetrów 
wysokości, 14 cenlymettów długości i 7 cen­
tymetrów szerokości; takowe muszą zresztą 
silnie być spojone, i dla przystępu powietrza 
delikatną, dobrze osadzoną siatką zaopatrzone.

Adresa może być bez pośrednio na 
zewnętrznej stronie skrzyneczki napisaną, 
lub przylepioną, jednak nie tylko po rogach 
lecz wzdłuż całej powierzchni swej; naadro- 
sie umieścić należy marki listovse.

Co się niniejszem, do po wszechnej wia 
domości podaje.

Lwów, dnia 15 marca 1384.
W zastępstwie 

Nawralil.

Sftit bem ©rloffe bom 28. gcbruar 1884 
97r. 7146 Ijat baS Ijofje f. !. £)anbel§*2Jłtni* 
fterium im ©inbernefimcn mit bem fónigl. 
uttgat. attinifterium fiir óffentlidje Slrbetten 
unb ©ommunicationen gcftattet, bafj brieprmt* 
Ipoljfaftdjen mit lebenben Sieneu im ofter* 
reidjtfcfpmigarifdjen i|3oftberfel)re unb im SSer= 
fefjre mit ©eutfdjlanb gegeu bie Siaje fiir ge* 
fdjloffette SSriefe, ebentuclł audj recommanbirt 
al§ Śriefpoft* ©egenftanbe angenommen unb 
beforbert toerben

@o!d)e ipoljfaftdjen burfen ba8 ©injeln* 
getoid)t bon 250 ©ram nicfjt iiberfcfjreiten unb 
ifjre 2>imenfionen Ijaben fid) ittnerljalb ber 
©renjen bon 5 ©entimeter §ol)e, 14 ©ettti*. 
meter Sattge unb 7 ©cntimeter ŚSreite ju l)al* 
ten.

35ie Siiftdjcn ntuffeit fjaltbar gefiigt unb 
befjufs £uftjutritte§ mit einem feinen, bauer* 
t>aft eingelaffenen 5Draf)i:gitter berfeljen fein.

SoubertS finb nidjt erforberiicf), bie 2lr* 
breffe fann unmittelbar auf einer aujjeren @eite 
te beS KafłcfjcnS gefdjricben ober nad) itjren 
ganjett gladje aufgeflebt toerben; bafelbft finb 
and) bie 33riefmarfen anjubringen.

2Ba$ Ijiemit jur attgemeinen ®enntnif 
gebradjt toirb.

Lemberg, am 15. SUłarj 1884.
Sn SSertretung 

Nawr atil.

PfCKpHflTOMTi 3Tv 28 AwTCTO T. p. 
H. 7146 O0H3E0AHA0 RUCOKE H. K. AAHNH" 
CTSpCTEO rAĤ AlO R'k n0p038AATkHtó CT* KOp. 
Ołfrcp. AAHNHCTipCTRCUWk ĄAA  nłSKAUMNkjYli

POKOTU H KOAAAASHHKAIITh npHNHAAATH H m- 
pICIIAATH ĄEpEKAAHli AHCTOROH <|iCpAMv] ClipH- 
HOHKH CK mihSHH/UH riHOAAAAH K'K flOHTO- 
K<?AVk OKOpOT  ̂ ASCTpO-OłfropCKCH JEplKAUKI 
H AO Ĥ kAAfHUHHKI 34 OnAATOW ĄAA AHC- 
TORTk OyCTANOBAEHOW 4 TAKOJKTi AKO pi- 
K0AVEH;\0E4Hń.

T aki! jtpEKAAHń ckphnohkh iiooahho- 
KO HI MAWTTi llfpEKKIIKWATH KATS 250 rp. 
4 OEkSAA-k A\46 RKIHOCHTH l|JO ĄO KKI-
COKOCTH 5, l|JO A<5 AOArOCTII 14, 4 1JIO A<? 
UlHpOKOCTH 7 lęiNTHAMTpOITK.

G kPHNOMKH AAAICTTi KKITH Kp'felIKC> 
CRA34HH H AAA npHCTSnł! B03Ab)fA TON- 
KOIO, TpiRAAO OC4AJKIHOIO AP^T^N*1* P'l'.-
LUITKOIO EkITH 340CAA0TpiNll.

KonipTTł HI TpiESeCA, AApKUk MOJKI 
KklAUl H4III1C4HKIH R£3rKn0CplACTRIHH0 H4 
RH'klUNOH CTOpON^ CKpHHOHKH ARO KUTII 
tipHKAH6HUH R3A<>AJK'K 6H nORipjfNOCTH ; 
HA AApiC"k NAAlJKHTTk OyA\’kcTHTH TAKOJKT* 
AHCTOKfl AlApKH.

IJ Io  CA CHA\’K A® OKLJJOH E’kAOAAOCTH
noA^e.

AkKORTk, a h a  15 . M a p t a  1 884 .
HabPathak.

SI- 698. (1977 3 - 3 )
_ S)aS f. £. 93ejirfSgeridjt ut Brody maćfit 

Ejiemit £nnb, ba  ̂ bie am 4 ®ejember 3- 19564 
burd) Hillel Anbos tbiber Isak Goldfeld nnb 
ben ben Seben unb 2Bo|norte na<̂  unbefann* 
ten Salamon Schorr f)to. 101 fl. 77 fr. o. 2B. 
f97®. iiberreidjte ^lage jutn fnmmarifć^en ®er* 
fafjrcit auf ben 23 Sfjiril 1884, um 10 Utjr 
SSormittagS befretirt mnrbe fiir Salamon 
Schorr tunrbe in Surator iit ber ifłer* 
fon beS 2lbwofaten 3)r. Starzewski mit 
©nbftitution be§ ?lbn>ofaten $>r. Braun, bei 
be in Brody, beftefit.

Salamon Schorr lutrb f)iemit aufgefor* 
bert, bem befteUtert SScrtretter jeine 93e^elfe mit* 
jutfjrilen ober einen auberen ©adjwaltcr bem 
©eridjte namfiaft jit maĄett.

Brody, ben 6. gebruar 1884.

L. 371. (1946 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy Husiatyński za­

wiadamia z miajsca pobytu i życia niewia­
domego Josla Schmieda, a względnie jego z 
miejsca pobytu i życia niewiadomych spad­
kobierców i prawonabywców, że równocze­
śnie dozwala się na żądanie c. k. Prokura- 
toryi im. wys. skarbu celem zaspokojenia 
zaległości podatkowej 47 zł. 18 ct. zasiayi- 
nicze opisanie jego realności 1. sp 468 w 
Ilusiatynie. Egzekuci mają miejsce swego 
pobytu sądowi lub ustanowionemu dla nich 
kuratorowi Dawidowi Berger z Ilusiatyna 
donieść lub innego zastępcę wybrać, inaczej 
złe skutki sami sobie będą musieli przy­
pisać.

C. k. sąd powiatowy.
Iludatyn, dnia 28 lutego 1834.

L. 8041. * ~ (2007 3 —3)
Lwowski e. k. sąd krajowy celem d o­

ręczenia niewiadomym z miejsca pobytu Ja­
nowi Ewy i Maryi Ewy ts. uchwały z dnia 
24 grudnia 1881 1. 56453, zarządzającej 
na prośbo Małki Stoek i Pesli Ringel eksta- 
bulacyę sumy 500 zł. z pn. z większej dla 
Jana Ewy na dobrach Milerówka intabulo­
wanej sumy 3900 zł. ustanawia rzeczonym 
Janowi i Maryi Ewy kuratora ad actum w 
osobie p. adw. draJ. Kohna, któremu powyż­
szą uchwałę jednocześnie doręcza i o tem 
nieobecnych do właściwego zastosowania się 
zawiadauiia przez edykt niniejszy.

Lwów, 26 stycznia 1884.

L. 10924'. (1981 3— 3)
C. k. sąd pow. miejsko-delegowany 

s. I. we Lwowie zawiadamia z życia i miej­
sca pobytu niewiadomą Apolonię Stankow- 
ską, że celem doręczenia jej intymatu wy­
roku apelacyjnego z 30 października 1883
1. 22114 w sprawie Józefa Stankowskiego 
przeciw niej o 68 zł. 32 ct. z pn. adw. dr. 
Goldberg kuratorem z substytucyą adw. dra 
Landesberga został ustanowionym.

Wzywa się przeto Apolonię Stankow- 
ską, ażeby potrzebne środki prawne ustano­
wionemu kuratorowi udzieliła lub innego za­
stępcę sobie obrała, gdyż wynikające z za­
niedbania, skutki sama sobie będzie musiała 
przypisać.

Lwów, dnia 8 marca 1884.

L. 12527. (1863 3— 3)
C. k. sąd powiatowy w Kosowie, po­

daje do wiadomości, że zmarła w Kosmaczu 
w r. 1859 Ilafia Derenowicz beztestamen- 
taluie do które; spadku konkuruje z ustawy 
jej syn Piotr Derenowicz ze życia i miejsca 
pobytu niewiadomy.

Wzywa się przeto Piotra Derenowicza,
by w przeciągu roku de tego spadku się
zgłosił i oświadczył, w razie przeciwnym 
bowiem rozprawa spadkowa z ustanowionym 
dla niego kuratorem Semenem Derenowiczem 
przeprowadzoną, jego część spadkowa aż do 
zgłoszenia się jego lub udowodnienia śmierci 
jego w sądzie przechowaną zmianie.

C. k. sąd powiatowy.
Kosów 30 września 1883.
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Gliny ogniotrwałej
przydatnej na '[cegłę ogniotrwałą, na 
naczynia [kamienne, na polewę garn­
carską i w ogóle na wszelkie wyro­
by ceramiczne, dostarcza w najkrót­
szym czasie i dostawia do stacyi ko­
lei żelaznej w Z borow ie

Zarząd dóbr w  d e jo w ie ,
(2107 1— 4) poczta w miejscu._______

Konkurs
na posadę doktora wszech nauk le­
karskich, w gminie Wielopole Skrzyń­
skie, z płacą roczną 200 złr., płatną 
z kasy gminnej. Zgłoszenia przyjmuje 
naczelnik gminny w przeciągu 2uch 
miesięcy i udziela informacyi co do 
bliższych -arunków.

Wic op o le  S k rzyń sk ie , dnia 
29 marca 1884.

F a b ia n  (J h ęd yń sk i
(2103 1—3) naczelnik 6? 'inny.______

Nasiona na rok 1084
polecam wszystkie gatunki warzywne, 
inspektowe i gruntowe. — 6 gatun­
ków pastewnych buraków i 4 gatun­
ki rzepy (tornips). — Trawy pierwszo ­
rzędne gazonowe i pastewne, koni­
czynę, lucerno i inne gatunki; wszyst­
kie w najlepszych wypróbowanych 
gatunkach; kwiaty wazonowe i ogro­
dowe. (1585 4— 4)
E aro llim  (fcistlerow a

1- 5}1>, g ł ó w n y  r y n e k .

2 ii pełnie świeży transport
z b io r u  tn o Jo w e fW  1 8 8 3  t »
„ S  U  & sp row adzone j

M R  B  A  TT Y
e ł i i f i & k t e )

. . O m  ! łS$*SSSSSHifiSL3śi
a  m ian o w ic ie  . f;6j. kno j r , 2159.

, / l sm h iii -  l * « f » « . M a n ( l » r i ! i r
n ajp rsedn iftjm  m ieszanka aromaty--/.. *1 

.. 4 ' i w z u .  P e r ta  Chin, te łto k w u te o *  «J. 
i  |  n n ( « |C B a i t  P e c h u ,  białoks* *1 

r tfu sm S z y n , czarna mo«ua . . *1.
4 mato narkot. . zł
5. <0•»*«£«. familijna dobra . . zł.
6. P r o s s z c f c  t a e r b n c l a n j r  zł.
7. W y i s i e w l i l  ■■ najlepszych herbat t i .
8. O W ®  najprzedniejsza w 

orygiuaL drewnianych sk rzy n k ach . sł.
Nr 9. powyższa na wago . zł.
Nr. 10. C z a r n a  k a r a w a n o w a  W ere-

SBiz.enti, funt ros. • ........................ zł.
Ni. l i .  Ś w i a t o w a  k a r a w a n o w a ,

V5 ereszezenki funt ro s..........................zł. fi.
poleca  ł  r o z s e ła  h a n d e l

L. 12722|83 i 992|84 (1246 5-24)

Ogłoszenie.
W o d y  m i n e r a l n e  

K r y n i c k i e ,
należące do szćzaw-żelazistyeh i ze 
swej skuteczności w różnych słaboś­
ciach powszechnie znane, utrzymuje 
w Ciechocinku Gąbczyński; w Husia- 
tynie Friedman; w Jarosławiu Wisłoc­
ki; w Kijowie Marcinczyk, Seidl; w 
Krakowie Goldwasser, Hawełka, Wentzl; 
we Lwowie Goldbaum, Mikolascb; w 
Przemyślu Kozłowski; w Tarnopolu 
Jamrogiewicz; w Tarnowie Traun; w 
Warszawie Heinrich, Lilpopp, Kueha- 
rzewski, Ziemieński; w Wiedniu Mat- 
toni; w Wilnie Gruszewski.

Bruszury i w yjaśnienia udziela 
na żądanie bezpłatnie c . k. Zarzad 
zdrojowy w Krynicy.

»&

rz:j z

„ . . . I M , ..
J -Hat

W IN A  w ę g le is h le
Czy sio wina TiiituraJiui z w Jasny cli 
winnic wysyłam w baryłkach na 
prob-j po 4 litry wraz z baryłką, 
i Iran co do każdej stacyi po­

cztowej.
Auslesfi, czerwone natur, słodki o 
po złr. 4 . Czerwone lub białe jf!
w ina, A u s t i d i  po /I r .  8.80. O z e r  Ewbf 
w one luli b ia łe wiint deser, no p £ ł ...... --- 5.'ii:;zł. 2.20. Wino stolo w o po zł. 1.80. tjjih

ó i!vjaU/;/.a r i... i -i i .» oaŚliwowicy [w ystają] po zł. 8.20. RS?
Kl.». JilTTl łsGEK, w łańciciel \jk}

w i n nic, W e r s c i i e  t. z .*#
Kołiulniowo W ęgry . .J-Cź;Łt-

H
N r. O.

n r
Nr.
Nr.
Nr
Nr-
Nr.
Nr.
Nr

4.40 
4 — 
3.20 
2.S0
3 _
l  50 
y 70

3.— 

4.80

St. M a rk iew icz
w© .Lwowie Jiicoek l, 42.

________  (5881 2 6 -? -

(1.793)

Ogłoszenie.
I)]a wyjeżdżających na żętycę 

do ^ f i a s a  korzystna 
wiadomość:

IV S p a s i e  jest zaraz do wydzierża 
wienia lab sprzedania na przystępnych wa­
runkach realność, mogąca pomieścić w sobie 
kilka familij, i tamże na kilka pokoi są me­
ble również do wydzierżawienia lub sprze­
dania wraz z realnością. — Wiadomość n 
właściciela Jerzego K rask o w sk ieg o  poczta 
Radiów. — Pośrednictwa osób trzecich nie 
przyjmuje. (1911 1—3)

O BW IESZC ZEN IE.
W skutek, uchwały powziętej na odbytem dnia dzisiej­

szego Walnem Zgromadzeniu akeyonaryuszów c. k. uprz. 
austr. zakładu kredytowego dla handlu i przemysłu, roz­
pocznie się, o d  d n i a  1  k w i e t n i a  r .  p o -  
C Z ^ w s z y  wypłata ustanowionej za rok 1883 dywiden­
dy 14 zł. od akcyi, za ściągnięciem kuponu nr. 7 ozna­
czonego terminem wypłaty „1 maja 1884“: 
yy Wiedniu w likwidaturze zakładu; 
w  ® e r! l \©5 w e  L w o w i e ,  w  J P r a d z e |? T r y -  

e ^ e i e  i  €0p a w i e  we filiach a względnie ajen- 
turze zakładu;

W Buda-Peszcie w węgierskim powszechnym banku kre­
dytow y^

w Berlin*0 w. %rekcyi towarzystwa „Diseonto“ i u pana 
S. Blęmhroder.

W Frankferc,B n. fĄ u panów M. A. Rothschild & Synowie, 
w Hamburg u panów L. Behrens & Synowie, 
w Wrocławiu w szląskiem towarzystwie bankowem.

Kupony, ^óryeh umieszczone byd ma na odwrotnej 
stronie naz^isf-0 P°dawcy, należy przedłożyć z konsygna- 
cyami sporziFzornemi według porządku arytmetycznego. 

\V ie d c n , dnla 31 marca 1884.
C. k. uprzy- austr._ Zakład kredytowy dla handlu

. MJI, 1 Przemysłu.
(Przedruk mc b- - (2105)

Na święta świeży transport
Migdały olbrzymie V2 klg. 72 ct.
Sułtanki czyściutkie 1/2 klg. 40 ct.
Bleme jak śliwki */„ kig. 36 et.
Czarne sycylijskie wielkości sułtanek 1L klg, 

32 ct.
Daktyle aleksandryjskie 1ji klg. 48 ct.
Daktyle marokańskie ł/2 klg. 1 złr.
Cykata sugat przeźroczysta '/a klg. 1 złr. 
Skórka smarzona Aramini 80 ct.
F ig i pupełkowe 44 ct. wieńcowe 24 et. 
C/.ekolada z rożnych fabryk francuskich po 72 

ct., 96 et. 1.10 ct., 1.40 et. i 1.60 et. 
W anilia mocna, aromatyczna, grubości nie­

zwykłej- laska 50 ct.
Cukier w głowie, dobry. 46 et.
Cukier w głowie, najlepszy 47 ct.

Cukier na wagę 48 et.
Mąezka, grysik, kostki 52 ct.
Kawa przed zakupnem wypróbowana 68, 72, 

80, 84, 88, 96, et. 1 złr. i 1.04 ct.
Koniak francuski najlepszy 4 1

złr. wyborny j 2 złr. 50 ct.
Koniak polski, flaszka litrowal

80 et. pół j 40 ct.
Rozolisy, likiery z krajowych i zagranicznych 

fabryk co różnych niskich cenach.
Porter angielski, flaszka 68 ct. pół 35 ct.
Piwo butelkowe po zwykłych cenach.
Wino wystałe od 50 et. flaszka.
Szynka dom owa wędzona i kiełbasy 

krakowskie po cenach targowych.

o l e c  s »

Handel towarów korzennych i delikatesów
usiana Schramma

p o d  O p a tr zn o śc ią  
ulica H alicka 1. 2 2 .

  ________ (2104 1 - 3 )  •

-8*/dti°7eoa y n ó '
i  f J J 2ymhrjQ- W ^ P1ho Kr •

Ti 1  Wlelkim * vh HpH"lny

D  v  /
Kapr  V

l f ° helinoWe ni
I  ^  ° m >  i  t r y k o t  /

(2G8>> ,  /

Pięć medali zasługi i Dyplom uznania!
z a  n i e z r ó w n a n e  ś r o d k i  k o s m e t y c z n e

i  t o a l e t o w e !!

A n t i l e n t i l i a
usuwa piegi, opalen ie  słoneczne, p lam y w ątrob lane ,

delikatność i przejrzystość. — Cena 2S zł.
nadaje twarzy białość,

M A  G ł N O L I N A
skóra sucha, szorstka i zgrzybiała pod wpływem M a g n o l i n y  staje się miękką, przejrzystą i 
delikatną. M a g n o l i n a  usuwa c z e r w o n o ś ć  n o s a ,  niszczy w ą / j r y  t. j .  czarne punkciki, 

które najwięcej osiadają w okolicy nosa^_Cena tego znakomitego środka ii z ł .  SO  C t.

O r ie n ta l in a  c z y l i  P u d r  w  p ł y n i e
nadają twarzy piękną i przyjemną białość, odświeża i konserwnje Cena 1 złr.

K R E M  O B Y B U T A L 1 S T  B I A Ł Y

!E

8
eielisto-różowy dla blondynek i  cielRto-żółtawy dla szatynek, nadaje twarzy naturalną 
białość delikatność i przejrzystość. Twarz martwa pokryta bruzdami, nierówna, szorstka, zostaje 

całkiem odświeżoną i_odm£odzeng>_--- Ceną 1 zir. 20 ct.

P I L I P T O N
włosom siwym i wypłowiałym po kilkukrotnem utyciu przywraea piękny, kolor, P illp ton  nie 
forbn’6 lesz tylko odmładza włosy, które pod wpływem tego znakomitego środku odzyskują pier­

wotną barwę. Cena flakonu 1 zł. 50 ct.

" W W  J k ,  J E  JMT rSO J t .  J W
najsilniejsze wypadanie włosów w przeciągu dwóeh tygodni wstrzymuje, cebulki włosowe wzmacnia 

'o wytwarzania i porostu w łos' ” "* 
kry w aj ą się pięknym włosem.

i do wytwarzania i porostu włosów pobudza. Miejsca wyłysiałe pod działaniem tego środka po-
Cały flakon  S zł. P ó ł  flakonu 1 zł. 60 ct,

w przeciągu 20 dni niszczy zupełnie nagniotki b ez  l)Olu. 
Pudełko 40 centów.

0 l 6 j 6 k  t a n i n o w y  oe,ystzcza s^órę, wzmacnia i pobudza włosy do porostu. F lakonik

P o m a d a  c h i n o w a , 1 “ pobieg‘
ao zm)'wa.uia włosów, zapobiega tworzeniu się łupieżu, ożywia i utrwa- 

VV O C lti d l O H S K d ,  la barwę i połysk tychże. — Flakon 80 ct.

J. I HNAT OWI CZ ,
m agister farmaoyi i ohemik sądowy.

Fabryka we Lwowie przy ul. Kopernika 1. 3. Filia przy ul. halickiej 
i w Krakowie Sukiennice 1. 20.

(181 13—?)
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K A Z I M I E R A  L E W I C K I
fctŁOWNY SK ŁAD DL i  GALICY 1

P i r i s
• ‘=| *‘ V

W e L w ow ie, «He» Trybunalska 1.
SIK « » ,  ,S'  « *  j k  « p  :* * .. j p 5" " W  e *  -*s* j2*ł t o s  J L  flK  4 Ł  & »•

p o l e c a  “* J  ®  3 K  I Ł  I E

( k  o  n  c  h  j )  morskie, naturalne do pasztecików, 
mózgu i t. p.

1 3  s z t u k  3  z ł r .

Zginęła ratlerka
Ledi, maści czarnej z siwym pyszcz­
kiem, z pod Nr. 53, nlica Żółkiewska. 
Rzetelny znalazca otrzyma nagrodę 

2 złr.

O g ł o s z e n i e .
Niżej podpisany ma zaszczyt zawiadomić 

Szanowną P. T. Publiczność, iż z dniem logo 
marca b. r. otworzył

Nową szkołę kroju i szycia 
u b r a ń  d a m s k i c h ,

z zastosowaniem całkiem nowej i najpraktycz­
niejszej metody, zdobytej długoletnią praktyką 
w zawodzie krawiectwa damskiego.

Niemniej też uwiadamia, 
że opuściło prasę drukarską wypracowane i 
wydane przez podpisanego dzieło (w jęz,kaeh 
polskim, niemieckim i francuskim) pod tytuł.

„Nauka kroju 1 szycia ubrań 
(iamskich“

wraz
z  z e s z y te m  r y s u n k o w y m  in fo r -  

m ilicy jn ym
(zawierającym 33 tablic a 320 figur kroju) 
Dziełko to wraz z zeszytem rysunkowym jest 

do nabycia w pomieszkaniu u podpisanego wy­
dawcy po cenie 5 zł.
Przybory do kroju ułatwiające rysunki za cenę 

3  z łr .
Lekcyj z zastosowaniem me­
tody w dziełku streszczonej,
udziela przez 3 godziny za wynagrodzeniem 
miesięeznem 8 zł, od osoby w ułasnem  pomie­

szkaniu przed południem lub po południu. 
Na żądanie udziela lekcyj także w domach 

prywatnych za wynagrodzeniem 80 et. za go­
dzinę od osoby, 1 złr. 20 et. od 2 osób, zaś 
L 50 ct. za udzielanie lekeyi jedno-godziunej 
trzem osobom.

Tusząc sobie, te PT. Publiczność jak do­
tychczas tak i mid.il zaszczycać będzii**. v.zgiv- 
dauii i uznaniem firmę podpisanego) uprasza 
o przychylność i poparcie w obecnych j»g<* u- 
siłowaniaeh.

Z głębokim szacunkiem i poważaniem

F. G ó r a ls k i
krawiec damski; i nauczyciel kroju 

pod i. 25 ulica Wałowa.
(1604 8 3)

7M

SKŁAD KAWY WE LWOWIE
u!i<*.a Z i m o r o w i c z a  1. lO  na dole,

(A r tu r  K o ś c ic k i)
sprzedaje dla tego dobrą i wydatną kawę tak 
tanio, albowiem sprowadza takową bezpośrednio 
od producentów z południowej Ameryki, gdzie 
lat dziewięć bawił i osobiście zawiązał stosunki. 

Kosztuje we Lwow ie:
1 k i l o  1 z ł ,  5 5  c t .  i  1  z ł .  6 0  C t. 

Na p row incji:
4?U k i lo  8  z ł .  3 0  c t .  f r a n c o .

Co miesiąca świeży transport.
________________________ ' (1724 5 - 8 )

a s a .  e w .  * . . .  - f  r , v . . o -  Y
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Apteka pod Gwiazdą
1IK0LASCHA18 LfOWie

p o l e c a :

Do Wpana Heuryka Biumenfelda, 
aptekarza (pod Słoniem) we Lwowie.

Pańska Malag;; z żelazem wywiera 
rzeczywiście skutki zadziwiające. W  pa­
rę dni bowiem żonę moją postawiła na 
nogi. Lączac moje „Bóg zapłać *, proszę 
o nadesłanie jednej flaszki pocztą.

Pełen szacunku i t. d.
Wola Adamowa, 15 sierpnia 1883.

Poczta Toporów. S t  »  w ,
(1307 10-?) kierownik chmielami.

A p t e k a
JUL. NAHLIKA we Lwowie

poleca

Wodę na porost włosów
przeciw wypadaniu tychże i łuszczenia się skó­
ry, jako najpewniejszy środek.

Cena flaszki 1 złr.

POMADĘ dr. MilleretaLi
na porost włosów, dla nieraogących używać 

płynu na głowę.
Cena słoika 2 złr.

Oprócz tego utrzymuje na składzie wszel­
kiego rodzaju wypróbowane środki specyficzne, 
krajowe i zagraniczne, jakoteź przyrządy i przy- 
bory chirurgiczne i opatrunkowe

Zamówienia z prowincyi załatwia się 
odwrotną pocztą. (7877 23—4

1 8 8 4 .
C e ssy  zn iżos& e.

W odę k o loń sk ą
W  3 t  * » .  m żmb. « >  T k * r  y  » *  « >  Sł* « ■

nie ustępującą w niez-em fabrykatom różnych Fariuów w Kolonii a o połowę 
tańszą, ponieważ flaszka mieszcząca podwójnie tyle .jak Fariay to samo kosztuje 

co jego t. j. mniejsza 60 « t .  większa 1 »I.

Olejek sosnowy lotny
który rozpylony za pomocą rozpylacza lub też w miseczkach w pomieszkaniu roz­
stawiony powietrze itr (przyjemniejszą wonią leśnią napełnia, w skutek czego zba­

wiennie działa na organa oddechowe.
G e n s .  f l a s z e c z k i  3 0  c t .

Stosowny do tego balonik do rozpylania kosztuje 1 zl. wa.
(6391 29 ?)o o o o o o o o o o o o o o s c o o o o o o

SPECYALNA FABRYKA MASZYN PAROWYCH
Poziome i Prostopadłe o sile i-go do 20-tu koni.

L&C.Hardtmuth
N K L A D

w e  L w o w i e .
Akademicka 3 .

M a s z y n y  
® p r o s t o p a d łe  

M asseyny p o z io m e  S 0 lc od j do 20tu ,
kocioł o prostem płomieniu g, & 

o sile 3 do 50 koni
koni

M a sz y n y  p o z io m e
kocioł

o płomieniu obrotowym 
o sile 6 do 50 koni

Dom J. HERMANN LACHAPELLE

S*ary
JT. Sf O-J1USST e t  (D łim p. Następcy—Inżynierowie Mechanicy.

A  ulica Boinod Nr. 31 -33  (Boulovard Ornano Nr. 4 -6 ). Dawniej !$[& «■
* i *  ulica Faubourg Poissonuiere. «y « •

(1632 3—4)

Ces. i  król.

M a l t  orz
w y łą c z , uprz.

TTlNa Święta! i!

WIKA
z najsławniejszych piwnic bi sie
(1978 2— 4 )  i czerwone:

węgierskie, anstryackie, reńskie, bordeuux, 
szampańskie, hiszpańskie i różne deserowe.

Do św ięconego szczególnie odpow iednie:

3 E ie le n fa k i wytrawne
po 80 ct., i  zł. i i zł. 20 ct. flaszka.

lE a s z la c z e  wytrawne
po zł. 1.40, 1.60, i 1.80 flaszka.

MIODY staropolskie
po 60, 80, zł. 1, i z ł. 1.20 flaszka 
p o l e c a  h a n d e l

St. M arkiewicza
we LWOWIE, w Ryniu, 1. 42.

Z drukami Wł. Łozińskiego ul. Czarneckiego i, 12 dom Wernera.

U u .

■  ś5T
Zawi-idaiiiamy niniejszem, że naf tftgo“OMuv rns .aoputrzylió*. nasz magazyn obficie 

w najlepsze ' j » O W O » r ,  Po ząwszy od Landam-t ob powozów o czterech 
siedzeniach, kolasek, na pół krytych fjustonów, fas tonów do powożs"i.% ii* panów i dam, aż do 
dorożki, wozu gospodarskiego i tarantasów, jtnaehocW się wielki wybór r.ajlanszych wyrobów tego 

rodzaju, do których zwidzenia każdego najuprzejmiej aspi-iesamy. 
a n a ld a } #  s in  w* L w a H e  p r * j  ulSey K a r a ł#  Ł n d w lk a  5. 5  * 31.

m m  u s t a ł a  i
u. jf. n przy w. nadworna fabryki- powozów, odszczególtiiona kilkoma dyplomami 

i wieloma medalami, a między -eini pierwszeta uznaniem aa wystawie prze;
lionoroweini

zemyskiej.
Zawiadamia, j  zakazem, *«, vy ełr-my na prowincyc rozmaite mgiełskie lakiery powozowe 

w najk-pizya fatunku do użytku dl: 'ir/] lub <C lakierników powozów ii jnuyeh
przedmiotów. (1363 104 ?)

do farbowania siwych włosów
wynalazku perfum era

A. MACZUSK1EG0
w W ie d n iu , M r n in c r a t r a z a e

0. k. wyłącz, uprzyw. g r u d e k  ten do fa r ­
b o w a n ia  w iosO w . nadający siwym w ło ­
s o m  trwałej barwy (# H r n e j.b r m m t.n e j
lub b lo n d , sporządzony jest li tylko z sub­
stancji roślinnej, i  j. z łupy zielonych orze­
chów, nio jest przytem weaie szkodliwym ani 
zdrowiu ani włosom i farbuje włos w przecią­
gu 15  m in u t  pięknie i trwale na czarno, 
brunatno lub blond tak, żo naw et przy umy­

waniu farba nie schodzi
1 f la k o n  e k s t r a k t u  o r z e c h o w e g o  

p ły n n e g o  3  z ł .
1  s ł o i k  p o m a d y  o r z e c h o w e j  2  z ł .  
1  f l a k o n  o l e j k u  o r z s e l u s w c g o l  z ł .

W prawdziwym gatunku nabyć można

0 0 0 0 0 0 0 0 0 6
O .

r »i'- '.'

1
w WIEDNIU, Karntnerstrasse 26,
we Lwowie u Zyg. Ruekera aptekarza, tudzież 
u kupców: Kamila Strzyżowskiego. Marcina 
Mullera

-A-

jf 'aa t>

B r o m u m  s o l i d i S c a t u m  I
-A. J P jtp=S»-M i ' l i s a  •
Jc-dyny środek do p r a w d - /!  w e j  d e s i n f e k e y i  i/b chorych 

po przebytych chorobach zaraźliwych, jak s z k a r l a t y n a ,  o s p a j  
ń y f Ł e r y a  i  t ,y fu s , tudzież dla o r i i s ^ n i e i t i a  osób z takimi 
chorymi podczas chorób się stykających, znajduje się na

o k ła d z ie  ^ łd w is jm  d la  G a lic y !
w drogueryi

Piotra lik o ltsc h a  we Lwowie.
Cena słoika 2/4 funtowe 1 złr. 50 ct.

(1788 7—2

..........  ooeooo
Papier s c k. uprzyw. fabryki papier u„ Sehlóglmi:
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